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Spotkanie Stanisława Kani 
dzie ....... _ .... _arzami prasy, radia · telel\1zji 
W KOMITECIE CENTRALNYM PZPR ODBYŁO 

SIĘ 15 BM. SPOTKANIE PRZEDSTAWICIELI 
PRASY, RADIA I TELEWIZJI Z CAŁEGO KRA
JU. SPOTKANIE, W KTORYM WZIĄŁ UDZIAŁ 
I SEKRETARZ KC PZPR STANISŁAW KANIA. 

POSWIĘCONO OMOWIENIU. - NA TLE UCHWAŁ 
VI PLENUM - NAJWAŻNIEJSZYCH ZAD.AN 
SRODOWISKA DZIENNIKARSKIEGO, JAKIE WY
NIKAJĄ Z OBECNEJ SYTUACJI POLITYCZNEJ, 
SPOŁECZNEJ I GOSPODARCZEJ. 

przygotowań do nadzwyczajnego 
zjazdu Stowarzyszenia Dziennika
rzy Polskich oraz poinformował o 
zarr.ierzeniach wydziału, którym 
kieruje. 

\VYKONANIE PLANU w CENTHUM UWAGI 

Kilika ogó!JIJ.yoh uwag na ten te- I odnowa życia społecznego znajdu
mat przedstawił - do wspólnego je konkretny wyraz. Jednocześnie 
zastanowienia się - zastępca człou- akcentowano konieczność aktywne· 
ka Biwra Poli'tycz.n.ego, s€'kretarz go uczestnictwa dz,ienn:ka.rzy, 
KC PZPR Jerzy Waszczuk. Pod- środków masowego przekazu w o
kreślił on zwłaszcza te od.powie- pracowaniu długofalowego progra
dziaJne funkcje środków masowe- mu poprawy stanu gospodarki. 
go przekazu, które wiąźą się z wszystkich dziedzin życia w na
rozwij a!lliem dialogu ze społeczeń- szym kraju. Krytycznie i samokry
stwem, z odzyStkiwaniem i umac- tycznie oceniano różne przejawy 
nioo.iem zaufania do władzy, z tzw, propagandy sukcesu, która 
właściwym ukaZyWal!liem miejsca rozmijała się z rzeczywistymi od
roli i mod:liwośd działania prze- czuciami przeciętnego człowieka. W 
obrażającego sie ruchu zawodowe- dyskusji zabrał głos kierownik 
go, a także z pogłębianiem pro- Wydziału' Prasy, Radia I Telewizji 
l'esu demokra.t:l"Zaieji we wsizy:.t- KC PZPR Józef Klasa, który 
klch dziedzinach naszego życia, a nawiązał do trwających obecnie 

Na zakończenie spotkania zabrał 
głos I sekretarz KC PZPR. Jesteś
cie - powiedział zwracając się do 
dziennikarzy - ważnym czynni
kiem budowania siły państwa. siły 
mierzonej stanem społecznej świa· 
domości i społecznego samopoczu
cia. Nawet najlepsza polityka po
trzebuje dobrej, mądrej propagan
dy. Zpr c 

Jak !informuje Necznik prasowy 
rządu - 15 października hr. od
było się pooied!Len.ie Rady Mini
strów. 

Rozpatrzono wykonanie· Narodo
wego Planu Społecz.no-Gospodar· 
czego za 9 miesięcy i wnioski wy
nikające dla realizacji zadań w 
IV kwartale. Z dokonanej oceny 
wynika, że w następstwie strajków 
oraz trudności w zaopatrzeniu su
rowcowo-materiałowym i koopera· 
eyjnym powstały znaczne w sto
sunku do planu niedobory produk
cyjne w przemyśle, budownictwie I 
transporcie. Niepomyślnie kształtu-

J. Callaghan 
zrezygnował 

James Callaghan, zrezygnował ze 
stanowiska przywódcy Partii Fra

. cy. B. premier W. Brytanii poin
formował o swojej decyzji na po
siedzeniu opozycyjnego „gabinetu 
cieni". Decyzja ta była oczekiwana 
od kilku tygodni, niemniej oficial
na rezygnacja Callaghana wywoła
ła w W. Brytanii duże wrażenie 
Jest to polityk popularny - wy
niki badań opinii publicznej ogło
szone l5 bm. mówią. iż Callaghan 
prowadzi 9 proc. głosów przed pre
mierem Margairet Thatchteir w prefe 
rencjach wyborczych a jego ustą
pienie pogłębi konflikt wewnetrzn:v 
w Labour Party. 

Natychmiast po ogłoszeniu decy
zji Callaghana, minister skarbu 
w „gabinecie cieni" - Denis Hea· 
ley oznajmił, iż zgłasza swoją kan
dydaturę na przywódcę. 

Ją się warunki w rolnictwie, Ila• 
równo w produkcji roślinnej, jak i 
zwierzęcej. Wszystko to pogarsza 
sytuację rynkową i płatniczą kra
ju, niekorzystnie wpływa na wa
runki bcia ludności. 

Wczoraj w warszawskiej Filharmo
nii Narodowej pierwszy dzień 
przesłuchali III etapu X l\fiędzyna
rodowego Konkursu Planistycznego 
Im. Fryderyka Chopina. Jury prze
słucha w dniu dzisiejszym a piani
stów Jutro resztę. W piątek, 
11 bm., zostanie ogłoszona lista fi
nalistów. N/z: w czasie przesłuchań 
w dniu jutrzejszym (W czwartP.k) 
wystąpi m. in. Irina Pletrowa 
z ZSRR I Ivo Pogorellt z Jugosławll. 

CAF - R. Rosiak - telefoto 

Dotkliwy jest spadek produkcji 
w rolnictwie. Zmniejszenie produk
cji w stosunku do planu w ok.re· 
si,e lipiec - w~zesień sięga 70 mld 
zł. We wrześn.illl produkcja prze-

(Dalszy ciąe: na str. 2) 

Spojrzeć 

zwłasz,cza zasad sprawiedliwości 
społecz.nej. 

Te, jak i W!iełe innych jeszcze 
spraiw i problemów nurtujących 
środowis.ko dziennika.rskie. podję
tvch zostało następnie w dyskusji 
w której zabrało głos 17 mówców 
Poruszono w niei zarówno zagad
nienia. które składają się na przy .. 
r:7yny obecnej sytuacji kraju, iak 
i konkret,ne powinności dziennilka
rzy prasy, radia i telewizji w pro
cesie przezwyciężania przeżywa
·nych !irudności. konfliktów i na
pięć. Oto najcześdej powtaxzaiące 
sie spostrzeżenia i uwagi. 

Uznamo m. in. potrzebę s:z;cze
gólnej odpawiedzialności dz.ie 11-
kany, kolektywów redakcyjnych 
za mervtoryczną treść i właści wv 
ks12:tałt informacji i publicv>tyki 
~alazło to swoje odbicie zwła

szcza w wystąpieniach d·liennika 
rn:y z prasy terenowej. ZwracJno 
uwagę, że nie'llbędne jest od na idy 
v..ainie wspólnego ięzyka z wszvst 
k.imi ludźmi, którzy chcą rze-~zv 
wiste.i poprawy sytuacji w naszvm 
kraju. Wskazvwamo na zmaczeniE' 
iakie dla budowania konstruktvw. 
nych nastroiów i postaw w społt>
czeńs.twie ma konsekwentna reali. 
zacia przyjętych zobowiązań, w 
tym także tych, które dotyc~ pro
blemów lokalnych i środowisko
wych. Wyrażono zaniepokoi0nie tym 
że nie wszędzie jeszcze w kraju 

na siebie 

(Dalszy ciąg na str. 2) 
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mmeszaneJ komisji 
D li z c z e c I n e 

15 bm. w SzczeciJlie odbyło Sl<; mies.zo.nej w Szcze-cinie na miejsce 
kolejne spotkanie komisji qiiesza- Kazimierza Barnikowsikiego. 
neJ, powołanej zarządzeniem pr.e-
miera do nadzoru nad real!.laci<i 
porozumienia podpisanego 30 sderp
n.ia br przez MKS Stocz.ni Szcze
c1ńslueJ im Adolfa Warski~go i 
komisję rządową. Wed.ług z.godno0·, 
op.nii członków komisji m1~1.anc1 

Spotfcan:e 
komisji 11300\\~. w ostatnim okresie osiągnięty zo

stał dalszy postęp w wypełniamu 
wzajemnych ustaleń. Dotyczy i) 

przede wszystkim całego kornple.K-1 Z 
su problematyki płacowo-socJalne , 
Wprowadza się stopniową podwyz-

NSZZ ; 1S,n~ic!~rrnnśc
11 

Hu.ck~ 11Katowlce11 
kę płac pracowniczych. PoctJęt<
decyzję w sprawie podwyżek re,Jt w 
i emerytur Określono też zasad1 
wypłacania pełnego wynagrodzen.a 
wszystkim tvm ·pracownikom, kto

15 bm. w Hucie .,Katowice" roz
poczęto się spotkanie członków ko
misji rządowej z prtedstawicielaml 
MiędzyzakładÓwego Komitetu Założy
cielskiego NSZZ .Solidarność", z tym
czasową siedzibą w Hul'ie „Katowi
ce". w spotkaniu w·liał udział wice
premier. Alel<sander Kopeć. 

rzy atra '; zdrowie w czasiP pel· 
ntenia obowiązków zawodowych 
jak równiez UJednoLcenia zasiłków 
rodz1.nnych, płatnych urlopów ma 
cierzyńskich i szeregu innych 
spraw stanowiących 'przedmiot pv
l'QZUmienia. 

W t-0.ku dyskusji, w które1 
uczestniczył członek Biu.ra Polity
cznego, sekretarz KC PZPR 
Kazimierz Barcikowski wiele uwa
g.i poświęcono takie problamom 
poprawy zaopatrzenia w matocia
ły i surowce zakładów pracy . Jak 
poinformowano powołaino szesc 
specjalnych zespołów rządowych. 
których zadaniem jest pomoc w 

Omawiane są szczegółowo postula
ty załóg hutniciycb. budowlanych, 
transportowych oraz innych załóg, 
2grupowanycb w MK'Z. Ustalane są 
kon!n-etne sposoby, tryb i terminy 
ich realizacji, Obok postulatów z za
kresu warunków pracy, spraw pła· 
cowych. czasu pracy, problematyl<l 
socjalno-bytowej i kadrowej, hutni
cy stawiaja także szereg konkretnych 
wniosków, dotyczących dal~zego roz
woju I modernizacji naszej meta
lurgii. 

TH(USTRONNE NEGOCJACJE Dziś pytacie „jak żyć uczciwie?" - nie da się skwitować 
krótką odpowiedzią. Pytanie to uważają niektórzy za bez.sen
sowne. Bo cóż za zna~erlie ma fakt, że ktoś na co dzień prze
strzega zasad etycznych, sk o~o tnni uważają to za rzecz ni~
prakty=ą. smie5Zllą, za zaoy tek w sfer~ wzajemnego postę
powania? Fundamentalne pojęcia, które poprzez wychowanie 
ukształtowały postawy części naszego społeczeństwa, legły w 
gruzach wobec „przebojowości" mnych. 

rozwiązywaniu najtrudniejszych pto 
blemów zaopat'rzeniowych. Podkra
ślano jednak, że same duałania 
organ~zacvjne, nawet bardzo słu
szne, nie zlikwidują pogłębiających 
się niedostatków W tym zakreSJP 
potrzebna jest lepsza praca za
łóg robotniczych, zwłaszcza tych 
zakładów. od których prodiukcji 
uzależnione są imine. 

Dyskusja toczy si<: rl\wnlet wok6ł 
problemów, wysuwanych 1~odnle 
przez Judzi pracy w całej Polsce, 
a zwlązanvch m. In. z pra~a han
dlu i usług. ochroną zdrowia i ochro
ną środowiska, gospodarka materiało
wą, budownictwem mleszkaniowvm 
i infrastrukturą. oświatą i wycho
waniem. a także z funl!'.~ionowanie1n 
życia społecznego 1 gospodarczego. 

w SPRAWIE PALESTYŃSKIEJ 

Bez entuzjazmu Kiedyś siła przebicia ozna!lZała zupełnie coś idnego. Można 
ją było nawet podziwiać, aprobować jako sumę talentów, pra
cowitości, konsekwencji w wyborze celu, wiary w siebie. Dziś 
ta sama siła przebicia, często kojarzy się z czymś zdecydówa
nie podejrzanym, z zastępowaniem wszystkich wymienionył'h 
cech dzielności życiowej przez kombinację układów, wykorzy
stywanie wpływów, z brutalnym marszem „po trupach" byle 
tylko zapewnić sobie „miękkie lądowanie" •. Byle gdz.ie, byle z 
z kim, aby do przodu. Bez czekan1a z ka.jerami w kolejce ży
ciowej. 

W spotkaniu uczesitmdczył rówilliei 
wicepremier Stanisław Mach, który 
decyzją prezesa Rady Mi.n·istr6w 
został przewodniczącym komisii • c 

Toczące sią od wtoFku, w Wa
szyngtonie, w rezydeD;cii . Blair 
House, egipsko-amerykan~ko-1zrael
skie negocjacje w sprawie auto~IJ
mii palestynskiej spowodowały JUZ 
w pierwszym dniu nowe zadrażnie
nia i nieporozuiµienia. Negocjacje 
te zostały wznowione - jak pod· 
kreślają obserwatorzy polityczni 
bez entuzjazmu i w klimacie wza
jemnej nieufności. W pięć miesię
cy po ostatnim spotkaniu w tej 
sprawie przewodniczący trżech de
legacji: egipski minister Hasan 
Ali izraelski minister spraw wew
nęt~znych Josef Burg oraz specjal
ny wysłannik Cartera. Sol Lino
witz, mają doprowadZilĆ do prze
zwyciężellJi.a impasu, jaki powstał w 
kwestii ograniczonej autonomii pa
lestyńskiej. Rokowania w tej spra
wie zostały zawieszone przez pre
zydenta Sadata w maju br. jako 
protest przeciwko uchwale Knesetu 
o anektowaniu przez Izrael arab
skiej części Jerozolimy i ogłosze
nia tego miasta stolicą Izraela. 
Już w pierwszym dniu negocja

cji doszło do zadrażnień. Przedsta
wiciel Izraela oskarżył delegację 
amerykańską, że stosuje „niegodne 
posunięcia dyplomatyczne" rozpu-

Gen. B. Duch 
• nie • • zy.1e 

w Londynie zmarł I paf:dzlernt
ka generał brygady Bronisław Duch. 
jeden z wybitnych dow6dc6w 1101-
sklch II wojny światowej, 

W latach 19łt-19ti Bronisław 
Duch był szefem misji rekn1tacyj . 
nej w Kanadzie, a do 6 ftierpnla 
1943 roku dowodził I Dywizją Gre
nadler6w w I Korpusie Polskim, 
stacjonującym w Szkocji, Następnie 
at do sler11nlil 1945 roku był do· 
wódcą III Dywizji Strzelców Ku
packlch, z którą w składzie II Kor· 
pusu Polskiego brał udział ·• w wal
kach we Włoszech, m. in, pod Mon· 
te Cassino, Ankoną I Bolonią. Po 
wojnie przebywał na emigracji. Po
siada! liczne odznaczenia wojskowe 
polskie 1 obce. 

• e fności 
szczając fałszywe pogłoski jakoby 
Izrael gotów był pójść na zn.a~
ne ustępstwa wobec Egiptu. 

Burg oświadczył, że informacje 
te są całkowicie fałszywe i praw
dopodobnie związane ze zbliżający
mi się wyborami prezydenckimi w 
USA. 

Do czego t..en styl postępowa.nia doprowadził te'l"aZ widać w 
całej pełiruL. AJ.ery, przywłllS!Zczenia, korupcja, nadużycie funk· DZISBSTRON 

(Dalszy ciae na str. 2) 

Jaik pr:oobiega rea&acja rządo
wego proglI'amu podwyżek płw,. 
opracowa.nego w wyniku porozu· 
miień zawa.rtych z załogami robot
niczymi? Na to pytanie ~
r'Zll PAP odpowiada minister pracy. 
płac i spraw 90eja1nych - Ma.ria 
MHcza.rek. 

Zgodn·ie z porozumiendamd podipi
sanymi w Gdańsku i Szczeci.n.ie 
oraz w l.ninych regionach koraju 
wsa.yscy pracow•nicy gos.poda.rki 
uspołecznionej są stopniowo obej
mowa·Il!i podwyźkamd płac. 
Biorąc ' pod uwagę wyjątkowo 

niem podwyżek dok.onywBl!lych w 
wyniiku Wd'~śniowych porozumień, 
a tymi, które przeprowadzono w 
1ipcu i sierpniu, dok()nano w wie
lu przypadkach uzupeł,niającycb 
podwyżek dla niektórych g.rup, 
tych, które w lipcu i sierpniu otrzy 
mały podwyżki relatywnie Illiższe; 
tak zrem:tą, j aik wynio.t.alo z poro-

1111111111111111m 
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5 \VYPOWIEDŻ MIN. -----

JW!: obecnie, równolegle z branżo... 
wymi podwyżk'IUil! płac. 

Ogromne kwoty przezruiczone na 
podwyżki powi•lllllY być spożytko
wane rozsądnie ze społecmiego i 
ekonomicz.n.ego punktu widzenia. 
Dlatego rząd zWT6cił się do nai
szersizego zakładowego aktywu spo
ł·ecznego, aby przy rozdziale śro-

lllHllllllllllllJ! 

= = = -M. MILCZAREK 
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sze tabele płac, bądź wyższe staw
ki osobistego zaszeregowania. 

Jest to okazja do likw1dOWaJllllC. 
nlie uzasadni01Uych wydajnością pi-a
cy, t.r udnyilli w a.run,kami i w
nymi· czynnikami różnic płacowyc!.l 
rlllędzy pracown1ikami zatrud!llio
nymi na po<iobnych stanowisk.acL 
pracy. Zasady wprowadzania obec
nych pQd wyżek dają znacz.ne mo
żUwości. w tym względziie - pow
stawiają t>owiem zakładom swobo· 
dę wykorzystacia części srod.kó"' 
do ujednolic-1mia zasad premiowa
nia i różnego rodzaju dodatków. 

trudną sytuację gospodarczą kll'aju 
w szczególności w zakresie peŁne· 
go zbilansowania dochodów ludno
ści z sumą towarów I usług, Nąd 
ustalił początkowo haa:-monoglI'am 
zakładający podwyźszanie płac do 
czerwca 1981 r „ dla wszystkich pn• 
cujących, sukcesywnie, w k.olejno
śei poszczególnych branż i d2'liał6w 

Mimo poważnych trudności go.s
poda.rcZych rząd wydatnie skll'ócił 
pierwotnie przyjęte terminy pod
wyżek płac. Zdecydowana więk
&7JOŚĆ, bo ponad 10 mln osób -

---= ------------5 -----

Realizacja programu 
podwyżek plac 

5 M1nisterstwo Pracy, Płac l Spraw 
S Socjalnych czuwa - za posredru
: ctwem resortów brBl!lŻowych - nad 
: Jednolitym chaorakterem tych za. 
5 sad, koordYonuje zmiany płacowe 
5 :iokonywa.ne w branżach w trui.1 

- >posób, aby w mialI'ę mozliw.0&.;1 
5 u.jednolicać zasady wynagradza.ru,i 
: za pracę lub waru.n.ki pracy o ,.:ha-
5 rakterze powszechnym (dodatki za 
: pracę w nocy, na drugo1ej zmia.ru.i 
: itp). Dzięki te-mu można będzie = immnnmm 

na ogólną licebę 12 mln zatrudnio- zumdienia gdańskiego, w kt6rym 
nych w goopodad'ce uspołecznionej stwierda:ono, że .,podwyżki są i 
- została już objęta podwyikami będą realizowane puy uwzglę~ 
płac . Powstałe grupy pracowników niu specyfiki zawodów I branż ..• " 
otrzymają podwyżkii jeszcze w bj.e- Zrealizowame w pełni prognmll 
żącym roku. . podwyżek płac wszystkich pracow· 
Należy przypomni.eć, te proces mk6w gospoda1rkli uspołeczni(lfll.ej 

ten rozpoczęty rostał już w lipcu spowoduje dodatkowy wzirost !un
a więc przed podpisaniem porozu- duszu płac w skali rocznej w wy
mień w Gdańsku i Szczecinie. W sokości ponad 100 mld zł, łącznie 
ciągu lipca I sierpnia dokonaino bo- ze środkami zaangażowanymi na 
wiem podwyżek płac dla W•ielu decyzje lipcowe I sierpniowe. 
grup pracowniceych na kwotę po- Wychodząc mak6yma1nie na
nad 12 mld zł w skali rocznej. Z pr~ec.iw postulatom !lpoł~ym. 
uwagi na konieczność zachowania rząd umał jed•noezełnie za niezbę
nioobędinych relacji między stop- I dl!le zwdększen·I. płac najniżsa;ych 

mnunn1m1fii wykorzystać obeoną ogromną ope-
. . . rację podwyżek do częŚCiJ.owego 

ttk6w 11.• podwyłkii miał n.a uwa- , przynajmniej u porządkowa.ni.a sy
~e ~ni7cziność podiniesienia - stemów wyinagr<><lleń. Trzeba oca;y. 
w mozllw1e mak~ymaln;rn stopniu wiście wziąć pod uwa·gę, że obecne 
- plac pracowników !ltlsko I śre- poczynania płacowe, choć podjęte 
dnio zaa-abiających. Wymaga tego na wielką sikalę, nie rozwiążą wszy 
poczucie sprawi~dliwości spolecz- stk.ich problemów polityki płac 
nej. Konieczne będzie zatem opraco-

wanie jej zasad na na..tępne 
Wszystkie podwył:kl p~eprowa- 5-lecie, w ścisłym zwoią2lku z przy

dża.ne są w układ2'lie bran:i:owym gotowywaną reformą gospodru-c7.ą 
Zgodn°ie z tą zasadą wszyscy pra- i doskonaleniem syS>temu finans~ 
cownic! danej branży otrzymuJą wego. Do prac tych Ministerstwo 
pc;><iwyiz_k~ w tym samym czasie Pracy, Płac i Spraw Socjalnych 
ruezalez!ltle od; ich res~towego już przystąpiło. Przy obecnych pod
podporządkowarua. Zgodlitie z po- wyżkach trzeba opracowywać s.ze-
rozumienlem wprowadzane są wyż - I (Dalszy ciąe: na . str. 2) 

DZIE 
KIESIE 

W 290 dniu roku sło6.ce wze
szło o godz. 6.02, zajdzie zaś o 
godz. 16.40. 

Imieniny obchodrą ! 

Florentyna, Gerard, Gaweł 

· Dyzurny synoptyk 
w dniu dzisiejszym dla f,odz· 
przPwirlu le n"stepu jąra pni: orle 
zachmurzenie umiarkowane. 
Temp. maks. w dzień około 12 
st. C. Wiatr slaby i umiarko
wany południowo-zachodni. 
Ciśnienie o godz. 19 wynosi

ło 988,3 hPa czyU 741,3 mm. 

Ważniejsze o tnie 

1950 - Zm. W. Borowy, kry
tyk, historyk literatury 

1918 - Wybór kardynała K. 
Wojtyły na papieża 

1945 - Powołanie organizacJi 
ONZ do spraw Wyżywienia i 
Rolnictwa. 

Taka sobie l"l1yśł 

Gdy październik mroźny 
Styczeń jest niegroźny. 

Uśmiechnij s1 



programu ~. ~~w~,~~~~z.~~~~!!:~!~ Spotkanie S. Kani 
ne, a pi:zypommJmy, z;e do.tyczą sie pracy 0 7 proc niższa od z.rea- strat w produkcJi rynkowej I ~y-

Realizacja 
(Dokończenie ze str. 1) 

reg waż.nych dokumentów i zasad 
Wjl'nag<rodz.eń. Same zatem wzglę
dy techniczno-orga.nizacyj,ne cLecy
dują o rozłożenilll w czasi.e ·i ta.k 
już przy&pieszonej operacji pod
wyżek płac, mimo że. potrzeby pła 
cowe wszystkich branż i g;rup za
wodowych uz;naj.e sią za jednako
wo pilllle. 

=e również popwyżek emerytu.r i li . ·ś . k b' korzystania w tym celu wszelkich (Dokończenie ze str. 1) 
. , · . . 1zowaineJ we wxze ~nu ro u u i-e- możliwych rezerw. St · ł K · k l t 

r ,ent, zasilfu:ow rod;mlmych 1 wy- głego natomiast osobowy fLOndusz ams aw ama ws aza nas ęp-
chowa wczych, wprowadrzenia 5-<l:nio plac '._ wyższy 0 15 5 proc Zmniej- Rząd polecił utrzymanie zwlększo- nie na potrzt>bę głębszego sięgania 
wego tygodnia pracy l s:ueregu im- . . ' · nych dostaw węgla na rynek. do źródeł kryzysu, a jednocześnie 

h d : ł h b1emó dzi szerue wydobyc~a węgla w sto- W rozdzielniku węgla na rv kwar- na niezbędność opracowania pro-
ny.c on~os Y_C pro . w .z e- su•nku dD pla.nu wymosi już 4,5 tał, nalety w szczególności uwzględ- gramu konstruktywnych działań 
dzmy I><?Myk1 spo.łec:aneJ, kto.re bę- mln ton. Nie wyikonuje się pla.nu nić potrzeby rolnictwa, przemysł~ zmierzających ku naprawie. Mów-
dą koLeino reahwwane. budoWID.ictwa mi·es:Zkaruowego . . Za rolno-spożywczego oraz ciepłowni ca ~Akreś1ił, że kon·i~:an.a iest w 

W podk: ·1 · · 9 m· d l' t lk 41 4 komunalnych I energetyki. Ustalono ł""" 
ymaga il'~ em.a, ze . wa- . •Les ęcy i.re.a 1wwamo Y o , przedsięwzięcia, które mają zapew- tym celu budująca zaufanie wiary-

runkiem r·ea1ności uruchpmrn;nych proc. r~c.znych zadań. nić racjonalizację :zużycia węi;:Ia godna praktyka· postępowania na 
Bez względu na trururości i klo- obronie olbrzymkh w S1ltali kraju Pode;imuwane wysiłki dla przy- i energii elektrycznej. każdym odcinku; potrzebna jest 

poty mamy jed:nak do czyinienia środków na podwyżki płac jest wrócenia właściwej rytmiki pracy . Rada Ministrów uznała za koniecz- skromność, odwaga, prostota i ucz
z jednym, ciągłym i kon&ekwent:ruie istotina poprawa orgain;zacji pra<.y gospodarki przynoszą pewne rezul- ne kontynuowanie działań na rzecz ciwość w stosunkach międzyludz
reali.zowauym przez rząd prog<ra- i wżrost wydajnośai pracy, a w taty, o czym świadczy wzrost pro- realizacji programu oszczędnościo- kich. Akcentując, że sprawY te 
mem podwyże<k płac. r·ezultacie zwiększenie produkcj·i, w dukcji przemysłowej we wrzeiindu wego w administrac.1i 1 gospodarce. wysunęła przede wszystkim sama 

t l ,_ \V o 9 8 proc V." po o'w · d Rząd postanowił wstrzymać budowę partia, I sekretarz KC PZPR wska-
Dodat,,.~"'e z.'ąd""i'a w ~p,rawie ym zw asuz.a na ryne"". prz.e- • • • r na11.1u o b' któ d -

•w" ~·· , . . . d d tk . . „ s· erpnl b p -'·'k śl . 1 . o ie w a mlnlstracyjnych. Powo- zał, że proces przemian. w swe; 
Wy.;sz:'"ll i'następn,vch' ~.....iw.,,.;„;, c1wnym razie o a owe pwmąuze 1 a r. o..., ,re a.no, ze na ezy łana prze r d k i j b d 

~ -·~ ·' I?""' •-~~ k t · z zą om s a z a " istocie nieodwracalny, jest jeszcze 
inie mo,gą być spełnione. Nie ma zwiększać będą już dziś :un.aczn8 on Yltlluowac energ<iczne działani;:i i zweryfikuje 1ch przeznaczenie, zbyt powolny. Przykładem _ zbyt 
warurlków dla kh pokrycia w to- różn.ice między siłą nabywczą lu- zmierzające do dalsi.ej poprawy Z kolei omówiono wstępnie pro- ł . . . . 

• -'-~<· t ba-' · 1· d.ziałaln~~h1· ·•~my ł J'ekt nowej ustawy 0 so. ółdzielniach w asme wolne upowszechniame s1e 
Warach' W efekty""D"'°Cl. go.qpoda- ua1wCll a ym, CO 'i~zrnmy mog I ~ pr:u.- S U, pop.rz~z t . I l 

• "' "" t · · d k " A · b wvk • · · 1· • · każd i Ich związkach. Nowa ustawa ma wy ycznych Pl'ZYJP,tych na V P e-
row• ani'a 

1
. wydaJ·--'e:t· p~acy. p~ za e pienią ze upie. więc o ee- J orzys,an1e moz 1w0S01 ·ego t 'ć KC PZPR St . ł K . 

lru<> ·• ~ .kł d zas ąp1 . przepisy prawne, regulu- num . , ams aw ama 
dobnie również - formułowanie n~e potrze~na j.es~ P'.z~.i; wszy.st- za a. u .P:acy, wz:ost dys>cypliiny i jące ustrój i organizację sp~ld:zielni stwierdził, że partia dąży do odno
ci gle nowych postulatów w dzie- kim praca 1 ZaIJ?bieglrw~c w zwięk ~ydaJnosci. ~adaniem kl~czowym oraz ich zadania, zawarte w usta- wy ruchu zawodowego. udziela po
dzfnle pieniężnych świadc:ueń srpołe· si;amu produk~J·1, działa.me ~la po- Jest polepsz.enie zaopatrzenia surow wie z 17 lutego 1~61 roku. Rada parcia nowym zwii<zkom za wodo. 

cz,nych może tylko komp11'kowa1' prawy .sytu.a~J11 gospoda_rczeJ kl'a- c~wo-mate~1ałowe~o . ora~ koopera- ~~~is;~~~~ło:l:on;c~~~~; Nacz~f~rit~: wyi;i P?ni,eważ ~zęśt klasy r?botn.i

naszą trudną sytua •ję go"podar· 1 JU, gdyz to Jest decyduJącym wa- cj1. Do konca pażdzi<ea:mka resorty dę Spółdzielczą proj'!kt nowej usta-1 cze1 w1?z1 YJ mch P,'waranf'Je. ze 
czą. Jest waż~.e, aby" dot~hczas ru_nkiem ochrony poziom.u żyda lu- m,aj~. usta1ić z:eaLi;i.e wiel:k~ści. pro-- wy, jednocześnie uznała za celowe błędy s1e me powtórzą. a ponadto 

zgłoszone i przyjęte przez rząd po- dz1 pracy. . duk.ci1. sur.owco~ · l ~nało~ l kontynuowanie prac nad jego ulep- orttanfa:atorzy tych zwiazków okre

stulaty mogły bvć realruie spełnio· Rozmawiała: ROMANA KALECKA ·p0 ,:
00

teuJkcpodsJ.. ;tawibówe ok;r.eslic poekZJ~ szeniem. ślili w zawartych porozumieniacb 
• ~ l wy.o na ry111 1 

{Dokończenie ze .str. 1) 

cjL Nie był to styl żyda całego społeczeństwa. Jaik więc prze
biegał podział na tych, którzy rzekomo mi·eli mniejsze aspiira~ 

cj.e i więcej derpliwośoi, oraz na tych, którzy u.zu.rpowali so
bte we wszystkim większe porcj.e, ud.ziały, skrócone terminy? 

Czy tylko według hierarchii w życiu społecznym i zajmowa
nych funkcji? Bardzo często tak. Ale nie tylko. Przecież ta bez
czelna pazer1Dość, ten bezwzględny i cyniczny. egoizm charakte
ryzował ludzi, za·równo z.e sfer urzędnkzych. jak i apa.rat·u 
pa:rtyjnego, Iecz także część rzemieślników, pToducentów rol-, 
nych. Nie ominął tak.że najeimnych pra.cowników z rMmych od-
dn.ków naszego żyda. . 

Mieli oni wszyscy jedną cechę wspólną. Nieprzynależność 
do warstwy, grapy czy klasy społecznej. Łączyła ich wspólnota 
wyznaczona przez pogardę dla tradycyjnych - świeckich czy 
religijnych - wartośoi etycznych. Bruta1ny stosuinek do wszyst
kiego co słab~e, co odwołuje się do celów nie wyłąciznie do
raźnych, nie tylko materialnych. lecz i duchowych. 

Pnec·iW tym postawom, temu stylowi życia, autorytetom sz.tucz
niie osłainianym przez kH.ki, w~ażony został protest. Na;;tępnym. 
krok·iem jest eliminacja na właściwe pozycje tych, ktorzy po
gardę uczynili jedyiną busolą postępo.waniia. Trzeba będzie spo?; 
rzeć na siebie samych i określić swe miejsce. Trzeba zrob1c 
wiele by położyć kres frustracji, która sięgnęła bardzo głę· 
bok o.' Po to by proces integracji społeczeństwa - tej prawdzi
wej, nie hasłowej - następował wokół idei i zasa.d gwarantu
jących rozwój socjalizmu be?' wstrząsów, by pozwolił się sku· 
pić wokół ludzi najlepszych, obdarzonych autorytetem za nie· 
podważalne zalety i zasługi. 

MARYNA KRAJ 

eksport. Do zwiększenia prodUJkcji 
tych towaxów wykor:zystane tez 
zostaną su<rowce i materiały uzy
skane na skutek wstrzymmia pro-
dukcji niektórych maszy.n i u.rzą
dzeń prze:znacwnycb na za.opatrze
nie in westycyjlil.e. 

Rada Ministrów dokonała kolejnej 
ocei;iy . sytuacji w rolnict)N'ie, w któ
rym ma miejsce głęboki spadek pro
dukcji, przede wszystkim roślinnej, 
W tej sytuacji zwrócono uwagę na 
podjęcie niezbędnych działań. zapew
nlających optymalne zebranie zie
miopłodów i efektywo.e wykorzysta
nie surowców rolnych dla produkcji 
artykułów żywnościowych. Niezbędne 
jest wzmożenie działalności w celu 
skupienia odpowiednich ilości pło
dów rolnych na zaopatrzenie lud
ności. Dotyczy to zwłaszcza skupu 
ziemniaków, warzyw i ow0ców. 
żywca mięsnego i mlek:i. 

Rada Ministrów zwróciła uwagę na 
konieczność pełnej realizacji uchwa
lonych zadań w zakresie dostaw 
środków produkcji dla rolnictwa, 
w tym materiałó.w budowlanych, wę
gla I paliw płynnych oraz zobowią
zała wszystkie zainteresowane resor
ty do udzielenia rolnictwu niezbęd
nej pomocy. 

Za sprawę pierwszoplanową Rada 
Ministrów uznała dalsze działanie 
na rzecz poprawy sytuacji rynko
wej. Dla zmniejszenia niedoboru to
warów w handlu, dokonuje się do
datkowych zakupów tych towarów 
w krajach socjalistycznych. Realizo
wany jest również dodatkowy import 

I 
mięsa. Jednak~e przezwycieżenie 
trudności rynkowych może nastąpić 
przez wykorzystanie możliwości 
zwiększenia produkcji artykułów 

Wojna · irańsko-iracka 
Trwają zacięte walki o główne miasta. Wkrótce potem radio Te

miasta, linie I węzły komunikacyj- heran podało .Jednak. że zostały one 
ne - irańskiej prowincji naft.1wej - odepchnięte na odległość kilku kilo
C.huzestan. Wojska irackie atakują metrów. Według jednego z donie· 
m. in. miasta Ahwaz i Dezful oraz sień irańskiej agencji PARS, oddzia
największy ośrodek rafinacji ropy - ły te dostały się w pułapkę. We
Abadan. Dążąc do zdobycia tych dług innych doniesie1\, wojska irac
mlast, armia iracka ' chce pozbawić kie nie próbują już wdzierać się 
armię i gospodarkę irańską zaopa· w głąb Abadanu, lecz usiłują prze
trzenia w paliwo. ciąć autostradę, łączącą miasto z od-

W ciągu ostatnie!). 48 godzin. szcze- dalonym o 96 km portem Bandar 
gólnego natężenia nabrały walki Szapur. Jest to pod0bno jedyna 
o Abadan, który od początku wojny otwarta jeszcze droga, łącząca Aba
jest nieustannie bombardowany. dan i pobliski C.horamszar z zaple
Duża częś~ tamtejszych instalac.Ji czem. Wojska irackie usiłują prrn
oraz zblormków ropy płonie. Radio 

1 

ciąć tę linie komunikacyjną. zanim 
Abadan podało w środę, że oddzia- armia irańska zdąży zgromadzić ~i
ły Irackie usiłują wedrze(! się <!o ły do przeciwnatardo. 

Kronika 
y Godz. 10.15. W miejscowości z.o

budź, gm. Aleksandrów Maciej W. 
lat 18 wybiegł na jezdnię I potrącony 
został przez samochód „żuk". Pieszy 
doznał urazów klatki piersiowej 
I nogi. Przewieziony został do szpi
tala. 

y Godz. 10.50. Przy zbiegu ulic 
Bi;oniewskiego i Gałczyńskiego Ka
jetan K. lat 62 wszedł na jezdnię 
i zmusił' do gwałtownego hamowania 
autobus MPK, w którym upadła pa· 
sażerka Leokadia J. lat 63. Kobietę 
z ogólnymi obrażeniami przewiezio
no do szpitala. 

y Godz. 11.30. Przy zbiegu ulic 
Narutowicza i Kilińskiego Joanna K . 

WJ'Patlków 
lat 65, stojąc na przystanku zatoczy
ła się na bok tramwaju. Z urazami 
głowy przewieziona zośtała do szpi
tala. 

y Godz. 13.25. W · Pabl:micach na 
ul. Przejazd Ryszard M. lat 44. ja-1 
dąc rowerem potrącił Józefę P. 
lat 69. Kobieta z urazami głowy 
przewieziona została do szpitala. · 

Y Godz. 15.30. Na ul. Łąkowej przy 
al Mlcklewlcza Adam M. lat 10 
wbiegł itwałtownie na Jezdnię i po
trącony został przez motorower 
Chłopiec :z poważnymi obrażeniami 
przewieziony został 'do szpitala 

·----------------~------------------ rynkowych w kraju. Wszystkie re-

'.u//////////////////////'///Ó//.H././/.//////.////.///.//////////./././///.//././//.///.////././././//.///.//.//.///./././//././/.//././//././././/.///./h 

?' Godz. 19.05 W Pabianicach przy 
zbiegu ulic Armii Czerwonej - Wy
spiańskiego - Reymonta 'kierowca 
„Dacll" LDH 1704 ootrącił na przej
ściu dla pieszych nieznanego męż
c.zyzne lat , -Około 50 Pieszy w sta
nie ciężkim przewieziony zostal do 
szpitala. Swladkowie tego wypadku 
proszeni są do WKRD MO w Łodzi 
ul. Wł. Bytomskiej 60, tel. 715-86. · 

Prestiżowy występ Widzewa w Warszawie 
.J • •• ~~~-··-----·~----·---------

w Łodzi tKS gra z Arką Gdynia 
w skrócie 

y W elmunacyjnym meczu mi
strzostw świata w grupie III ZSRR 
wygrał z Islandią 5:0 (2:0) 

y W towarzyskim międzypaństwo

wym spotkaniu piłkarskim reprezen· 
tacji młodzieżowych (do lat 21), Pol· 
ska zremisowała w Symferopolu 
z ZSRR 0:0. 

Y W dniu 12 września br. około 
godz. 20.50 w Pabianicach na skrzy
towan!u ul!c Armil Czerwonej 
i 20-l~cia PRL samochód „Syrena'' 
potrącił mężczyznę Swiadkowle pro
szeni sa do WKRD MO 

T W dniu 14 bm. w Gł·~wnie na 
Ul Sikorskiego miało miefsce zderze· 
nle roweru z samochodem Syrena" 
Swiadkowle tego wydarzeni·~ 'prosze
ni są również do WHRD MO. 

'(kl) 

ich zgodność z podstawowymi zasa
dami socjalizmu. 

Za doniosłe zadanie publicystycz
ne I sekretarz KC PZPR uznał po
trzebę tworzenia klimatu sprzyja
jącego rzete1nej ;>racy. Jest to 
wielka narodowa sprawa, podsta
wowy czynnik, który zadecyduje o 
przywrócenh1 równowagi ekono
micznej i poprawy nastrojów oby
wateli. 

Stanisław Kania nawiązał też do 
ocen i zadań sformułowanych na 
VI Plenum KC PZPR, podkreśla
jąc takie tematy. jak: demokraty
zacja życia wewnątrzpartyjnego, 
przywracanie norm leninowskich 
w funkcjonowaniu ogniw i instytu
cji partyjn.vcb. 

Końcową część swego 'wystąpie
nia I sekretarz KC poświęcił pod
stawowym kierunkom działania 
środków masowego przekazu, zga
dzając się z uwagami, opi.piami ł 
ocenami wyrazonymi w tych spra
wa~h przez dziennikarzy zabierają
cych głos w dyskusji. 

z zalem zawiadamiamy. że dnia 
13 października 1980 roku zmarł 

w wieku 59 lat 

EUGENIUSZ GAUL 
podpułkownik WP w stani.i spo
czynku, żołnierz WrzeŚ!lia i LWP. 
b. więzień 'Dachau, odznaczony 
Krzy'Zem Rawalerskim .Orderu 

Odrodzenia Polski i innymi. 

Pogrzeb odbędzle się dnia · 17 
patdzlernika br. o godz. · 7 rano 
w Poznaniu na Cmentarzu Juni· 
ko wskim. 

BRACIA i pozostała RODZINA 

W dniu 14. X. 19RO r. po dlu· 
gich i ciężkich .cierpieniach zmar
ła 

STEFANllA KE1R'MEN 
lekarz chirurg 

Pogrzeb odbędzie się w czwar
tek 16. X. 1980 r. o godz. 14.15 
na cmentąrzu ewangelickim przy 
ul. Ogrodowej, o czym zawiada-· 
mia pogrążona w gl~bokim hlu 

RODZINA 

Prosimy o nieskładanie kondo
•encji. 

Z najgłęł)szym smutkiem za-
wiadamiamy, te U paździeyn11'a 

·u1so roku zmąrła nagle w wiek'u 
71 lat nasza najukochańsza żo
na, Mama ·-1 Babcia 

StP. 

HELENA RUPF 
z domu Juraszek 

MĄŻ, DZilj:CI. WNUKI 
I pozostała RODZJ::-<A 

Pogrzeb odbędzie slę 17 paź
dziernika 1980 rolm o godz. 13.30 
na cmentarz1~ prawosławnym 
przy ul. Ogrodowej. w sobotę i niedzielę dziesiąta se

ria mistrzowskich spotkań piłkarskiej 
ekstraklasy w rundzie jesien· 
nej 1980/1981. Do zakończenia rywa
lizacji tegorocznych rozgrywek każ
dej drużynie pozostało jeszcze 6 me
czów. Niebagatelnego zatem znacze
nia nabierają ostatnie u schyłku ro
ku występy. Dla drużyn, znajdują· 
cych się w górne.i części tabeli, dal
szy zysk punktowy, to ~pr'>longowa 

nie swych szans w walce o tytuł 
mistrza Polski i zgubienie rywali 
Dla pozostałych, którym początek 
rozgrywek nie udał się, dodatlrnwe 
punkty. to dobra pozycja wyjściowa 
przed decydu.tącą wall<.ą o utrzyma· 
nie się w gronie najlepszych pol
skich jedenastek 

ŁKS - Stanłl;ła.wa Stachurę. Atuta
mi tej drużyny jest przede wszyst
kim pozycJa bramkarzy (ż.imojtel, 
Czyźniewski), pomocnik J. Kupce
wicz (nie wiadomo, czy będzie mógł 
wystąpić po odniesionej kontuzji. 
która wyeliminowała go z wyjazdu 
do Argentyny) oraz dwaj napastnicy 
- Korynt i Kwiatko~vski. Na stope
rze natomiast doskonale spisuje się 
w lidze, jej na.1starszy uczestnik -
33-Ietni stoper Bieliilski. 

profesję, żądną sukct.sów i zwy
cięstw i dla której futbol jest 
wielką przyjemnością. Widzew za
biegał o przełożenie terminu tego 
spotkania w związku ze środową 
potyczką z Juventusęm Turyn. Po
czątkowo władze .PZPN szermowały 

hasłem, że „uczynimy wszystko dla 
łódzkiej jedenastki". Gdy przyszło 
do konk~tnych działań, nagle oka
zało Się, że przy.1aciół można szukać. 
ale nie w„. piłkarskie.1 centrali. 

y w towarzyskim międzypaństwo
wym meczu piłkarskim, reprezenta
cja NRD zremisowała z Hiszpanią 0:0 

y •W eliminacyjnym meczu piłkar
skich mistrzostw Europy drużyn 
młodzi.etowych (do 21 lat), Dania po
konała Szwecję 2:1 (l:O). 

W dniu 13 patdziernłka 1980 roku o:ginął śmiercią łraglczn11 

Oba zespoły spotkały się już w tym 
sezonie podczas jubiJeuszowego tur
nie.lu 70-lecia Widzewa i mecz przy. 
niósł rezultat remisowy Wyrażamy 
przekonanie, że -tyru razem kom· 
piet punktów zdobędzie ŁKS. tak 
potrzebnych w obecnej sytuacji · dru
żyny. 

Meczem nr I dziesiątej koiejkl li
gowej będzie warszawski: pojedy
nek pomiędzy Widzewem I Legią. 
Naprzeciwko siebie w prestiżowym 
pojedynku staną !'.twa zespoły, któ
rym dawano · najwięcej szans na 
wywalczenie tytułu mistrza Polski. 
Z jednej strony ujrzymy też „za
cięt.ną" jedenastkę, złożoną z pił
karskich gwiazd, którym nie chce 
się grać w piłke a z drugiej, d·ru
żynę. poważnie· trnktującą swoją 

Nie brak opinii, że sobotni mecz 
może wyjść tylko „na zdrowie" 
Łódzkiemu zespołów!. który w ten 
sposób będzie ruógl osiągnąć wysoki 
pułap formy przed spotkaniem z Wło
chami O zdrowiu łódzkich piłka~zy 

wolelibyśmy napisae po warszaw
skiej petyczce, kiedy to usłyszymy, 
że nikt nie doznał„. poważniejszych 
urazów. 

(a. azym.) 
• 

Od piątku będzie motna nabywać 
bilety na mecz LKS - Arka- Gdy
nia w następujących punktach: ka
sy stadlonu przy al. Unii 2, sekre
tariat klubu, ul. Piotrkowska ~6 
l Wypożyczalnia Sprzętu Sportowe
go, ul. Rzgowska 2a. 

y W Manchesterze rozegrany zo
stał towarzyski mecz piłkarski 
w którym druga reprezentacja Anglii 
zwyciężyła reprezentację USA 1:0 
(0:0). 

Z piłkarskich boisk 
y w eliminacyjnym meczu pił

karskich mistrzostw świata grupy IV. 
Rumunia pokonała Anglię 2:1 (1:0). 
Węgry i Szwajcaria, występujące 

w tej grupie, jeszcze nie grały. 
y W eliminacyjnym meczu gru

py VI mistrzostw ~wiata, Irlandia 
Północna pokonała Szwecję 3:0 (3:0). 
. Występująca w tej i;:rupie Portu
galia jeszcze nie rozgrywała meczu 

y W eliminacyjnym meczu mi
strzostw świata w grupie II Irlandia 
zremisowała z Belgl.ą 1:1 (1:1). 

W sobotę (początek meczu o go
dzinie 16.30) na stadionie przy al. 
Unii, piłkarze ŁKS podejmują gdyń
ską Arkę. Goście zajmują 7 pozycję 
w tabeli z dziesięciopunktowy1n do
robkiem i zaledwie „dwa oczka" 
dzielą ich od drugiego w tabeli lu
belskiego Motoru. Łodzianie nato
miast znajdują się na 11 miejscu, 
mając siedmiopunktowy „kapitał" 
i zaledwie dwa punlcty przewagi' nad 
ostatnim w tabeli ooznat'1sklm Le
chem. Jest zatem o co walczyć 
a w przypadku oodopiecznych tre
nera l\ofariana Geszkegn ewentualnie 
zv:ycięstwo, to opuszczenie dolnych 
rejonów tabeli. 

Jak wynika z ostatnich meldun
ków z treningów Łódzkiej Jedena·stki. 
przystąpi ona do poJedynku .z Ar.k:i 
w swym naisHniejszym sk.ładzi.e Nie· 
znana jest jeszcze decyzia, dotyczą
ca kary ·za żółtą kartkę. jaką otrzy· 
mal Sobol w spotkaniu z opolską 
Odrą. Wracając jeszcze do tego me
czu, według opinii naocznych obser

Półfinałowy -turniej siatkarek 
y Piłkarze ręczni zespołu mistrza 

Polski, Hutnika Kr~ków, zostali 
wyelimlnowanl t dalszych rozgry 
wek o Puchar Europy W środe. 
w rewanżowym spotkRniu w Moskwie 
z mistrzem ZSRR, CSKA, Hutnik 
przegrał 22:26 (10:11) . Pierwszy mecz 
w Krakowie zakończy! się przed ty
godniem remisem 26:26 

W sali Startu rozpocznie się jutro 
jedeh z półfinałowych turniejów o 
puchar Polski w piłce siatkowej ko
biet. Przy łódzkiej siatce wystąpią· 
ŁKS i Start oraz gda1iska Spójnia 
I bielailskl AZS. 

watorów, ŁKS grał lepiej, anlteli Impreza stanowić będzie dla tre
przeciwko Lechowi. a mimo to nerów l-ligowych drużyn kolejną 
ższedł z placu gry pokonany. Za· możliwość sprawdzenl;i formy zespo
wiodła przede wszystkim ~kutecz- łów i przydatności· ooszczel(ólnych 
ność. Miejmy nadzleję. że 'naczna zawodniczek Dodajmy, że w druży
poprawę w te1 dzierlzinie zobaczymy nie Startu zabraknie T. Kaliskiej. 
w sobotnim mec~u . w którym WY· która wystepowat bedzle w tym se-
stąpi ą „dwa j Argentyńc,vcv" •onle we włoskim klubie I-ll~owym 
Dzi..,•ia i Terlecki w Fano . Nie ujrzvmy równlez przy 

Arka Gdvnl8 orzyjedzie do Łodzi siatce w teE!orocznvch boiach f.Ugo. 
bez Dvbicza. ktl1r y otnym•ł czer· 1 wych w drużynie wfoemlstrtyń Pol 
woną kartkę w ligowym w.ystępie ski' M. ralueb (sprawy rodzinne). 
przeciwko Odrze Opole Zespoł , tre· Z. Zwolińskie.i (zakończyła karierel 
nowany jest przez bvłego piłkarza I u. Skonlerzki lotn:ymała zwolnie-

W dniu 15 październllta 1980 roku po krótkich lecz ciężkich cier
pieniach odszedł oti nas na ' Zawsze, opatrzony św. sakramentami 
nasz najukochańszy Mąż. Ojciec, Teść l Dziadziuś 

St P. , 

MARIAN TESZNER 
· lat 76, 

Człowiek prawego charakteru I wielkiej dobrocL 

Urnciy$tmki pogrzebowe odbędą się w dniu 17 października bt. 
o <:Pdz. 14 7. kapli~y cmentarza katolickiego ria Dołach. o czym za· 
wiaclamlają pogrążeni -w żaloble 

ŻONA . CORKA, SYN, SYNOWA. WNUCZEK 

I DZIENNIK POPULARNJ:' nr 225 (9893) 

nie do ChKS). Natomiast znacznym 
wzmocnieniem b~dzie obecność byłej 
reprezentantki Polski i zawodniczki 
stołecznego AZS Elżbiety Staniaszek
Llzyńczyk oraz aktualnej reprezen· 
tantkl kraju Jolanty Misiurek 2 ka
towickiego Kolejarza. Również na
~tąplły korzystne personalne zmlany 
w zespole ŁKS, o kt6rych napisze
my w trakcie turnieju, 

Sympatyków siatkówki informuje
my na koniec, ~e w pierwszym dniu 
półfinałowego turnieju łódzkiego · 
zmi!'rza sie w piątek o godz. 16.30 
AZS - ,Spójnla, a później Start -
ŁKS. W sobotę grają: ŁKS - s ·pój· 1 
nia (godz. 16) I AZS - Start, a w 
niedzielę Start - Spójnia (godż. 10) 
I ŁRS - AZS (W-wa). (Wl 

y W rewanżowym. zaległym spot
kaniu I llgi tenisa stołowego męż
czytn AZS · Gdańsk wygrał z Włók· 
niarzem Łódf 11:7. 

Komunikat „Totka" 
2 

EXPRESS LOTEK 
12 - 18 - 23 - 29 
MAŁY LOTEK 

t losowanie: 
18 - 17 - 21 - 31 - 32 

Il losowanie: 
· łl-22-23-25-33 

ltoń.cówka band.etoli - 8160 

Z głębokim żalem zawiadamiamy, :te dnia 13 patdzłemika 1980 
roku po dłnglch I ciężkich cierpieniach zmarła w wleikn 33 lat 

StP. 

HAUNA SZUSTOWSKA 
z domu Matusiak 

poz_osta'Wtaj~e w nieutulonym talu 

MĘŻA, SYNA. MATKĘ, SIOSTRJi oru pozostałą RODZIN~ 

Pogrzeb od będzie się 18 października 1980 ·r. o godz. u.oo na 
cmentarzu św. Antonięgo· ul. Solec 11 

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 

„ 

STANISŁAW TARN10WSKI 
bojownik o wolność narodowa. socjallzm i sprawiedliwo§I\ spolecz. 
ną, od".nacz<!ny Krzytem Kawalerskim, byly więzień obozów 
w Ośw1ęcimm I Buchenwaldzie, Cz!Owiek wielkiego serca. 

Pogrzeb odbędzie· się dnia 17 11atdzler~ka br. (piątek) 0 godz. 
14 n:t Cment!lrzn przr ul. Ogrodowej_ o czym za. w i ad amia po~razo. 
na w głębok1m smutku "' 

Dnia u. X. 19SO r. przeżywszy 
lat 62 odeszła niespodziewanie 
nasza ukochana żona Mama 
Teściowa, Babcia l Pra~abcła ' 

Sf P. 

ZOFIA KARS,OWIAK 
s domu Machulska 

Uroczystości ' pogrzebowe odbę
dą się dnia 17. X. br. (piątekl 
o· g~dz. 15.30 na cmentarzu na 
'.'fam, o czym powiadamia pogrą
zona w bólu 

RODZINA 

Dnia H października 1980 r. 
zmarł nasz najukochańszy Mąż. 

Ojciec 1 Dziadek 

St P. 

LEON 
.FRANCISZKO WSKI 
Pogrzeb odbedzle się dnia 16 

października br. o ęodz. 14.30 
z kaplicy cmentana przy ul. 
Szr.zer:fńskiej, o czym zawiada
mia pogrążona w głęb'lklm ialu 

RODZINA 

RODZIN>\ 

Z głębokim talem zawiadamia· 
my, te dnia 13 pa!dzłernika 

1980 r. odeszła od nas na zawsze 
przetywszy lat 81 najdroższa Ma· 
musia, Babcia 1 Teściowa. 

Sf P. 

MARIA STUDZU'łS.KA 
Pogrzeb odbędzie się dnia 16. X. 

1980 r. o godz. 13.30 na cmenta· 
rzu przy ul. Szczecińskiej W LO· 
dzi. 

RODZINA 

W dniu 14. 10. 1980 r. zmarła 
nasza najukochaitsza Mama, Teś

ciowa, Babcia w wieku lat ·Tl. 

Sf P. 

ZOFIA ZASADZIŃSKA 
Pogrzeb odbędzie sie w dniu 

16. 10. 80 r. o godz. 13.30 z ka · 
Pllcy cmentarza św. Franciszko 
przy ul. Rzgowskiej 1ss: o czyrr 
zawiadamiają pogrążeni w bólu 

' CORKJ z MĘŻAMI, SYN 
z ŻONĄ oraz WNUCZKI 

W dniu U października 1980 roku zniarł nagle. przdywszy lat 83. 
najdrotszy Mąt, Tatuś, Teśl! i Dziadziuś 

8f P. 

BOLESŁAW POPŁAWSKI 
długoletni pracownik WPH.,,1 obecnie WPHW. kombatant jeden 

z niewielu ocalałych więźniów Radogoszcza. • 

Uroczy~toś~i 1>0grzel:lowe i wyprowadzenie zwłok nastąpi w dniu 
16 października br. o godz. 15 na cmentarzu św, Ro~.ha - Rado
goszcz. o czym powiadamiają pogrąll:enl w gleboklm żalu 

ŻONA, DZIECI; WNUCZĘT4. 



= --------
Bala- produkcyjna przędzalni „Wir" uderza awolm porządkiem. Jeśli motna mówió o urodzie tech· 

nikł, to zgromadzone tu maszyny wyróżniają 1lę nią szczególnie. Polskie najno~sze przędza.rk, 
„PF" w porównaniu z innymi maszynami włókienniczymi wyglądają, jak samochód wyścigowy obok 
przeciętnej limuzyny. Wobec wysokiej automatyzacji prządki obsł~gują tu po około 800 punktów 
pnędzenia. Pa.ni Janina Snieg przytyka przy mnie zerwaną nitkę do wirującej turbinki. Powietrze 
wsysa Jll błyskawicznie i szpula pracuje. 

POTRZEBUJE ROBOTÓW? I CZY POLSKA 

LICENCJE ODŁOŻONE 
„D O Z A P A S U" 

--= -5 ---
W niewielkim pokoju pracy doc. Henryka Prindisza w ZPB im. Armii Ludowej .,Alba" całą ścia· 

nę zajmują szklani' gabloty z próbkami przędz -i produkcji wdrożeniowej. Obok są też tkaniny i in
ne wyroby z tych przędz, wykona.ne w za.kładach różnych branż IUPL - dekoracyjne, techniczne, 
płaszczówki, taśmy itd. -= -------... 

Dyrektor Prlndisz, kierujący pracami Przędzalni Doświadcza.lnej „Wir" powstałej w „Albie" w la.
łach 1973-75, kończy omawianie z kierownikiem wydziału przędzalni, inż. !Ua.ria.nem Szubertem, ko
lejności prac na dzień następny. Przędzalnia, mimo wykonywania 2 tys. ton przędzy w ciągu roku, 
ma niewielki\ załogę. Pracuje tu 163 pracowników fizycznych l 37 techniczno-ba.dawczych oraz admi· 
nlstracyjnych. 

Przędzalnia Doświadcza1n.a, to praedostat.nl etap 
wdraea.nia (ostatni sprawd11:ian odby wa się u wy
twórców gotowych wy.robów) rewelacyjinego po
mysłu zaproponowanego po dwuletnim okiresie 
prac (1967-69} przez grupę pracowników badaw
czych Lnstytutu Włókiennictwa w Lodu. W tam
tych latach przyjęty entuzjastycz.nie pomysł przę
dzarki bezwrzecionowej z orygłn.alnym sposobem 
~n.i.a pneumatyC'Lilego. opartym o wk stac jo
n.airiny, nó.e miał sobie równego pod względem pa
rametir6w prototypu. Autorzy otrzymali na.grndy. 
Zag.ra.nic=e firmy wyiraz.iły podziw i chęć zakupu 
Licencji lub gotowych IDa$zyin„. 

Doc. Prindisz niejeden trudny problem rozgryzł 
w swym pracowitym życiu praktyka i badacza. 
M. ial. budował i uruchamiał przędzalnię „Przy
jaźń" w Zawierciu. Teraz inż. Pr1ndlisz tkwi cały 
w najtrud.Illiejszym zadaniu swojego życia. Gorąco 
pragnie doprowadzić do pe1nego sukcesu wdroże
nie przemysłowe przędzarki „Wi.r". Doświadcwny 
praktyk uważa zresztą. że w technice stosowanej 
powdai.ni u.ad tematami rozwojowymi pracować lu
dzie 1 kilkunastoletnią pralttyką przemysłową. Zbyt 
cząsto do ~nstytut6w przemysłowych trafiają ludZlie 
lll'raz po studiach. Czy można się więc dz.iwie, gdy 
ich pomysły nie zawsz.e są dopasowane do tego, 
oo dzieje się w przemyśle, i że późniejsee kolllie
czne „dopa.sowywan,ie" podraża koszty i wydluża 
maa ua:-uchomi.eń? 

Ale to była tylko nasza wspó1na refleksja, wy
nikająca 1 obserwacji dwu ogm·w pracujących dla 
jedilliego celu, ja.klim jest wdraża.nie w gospodarce 
postępu ·technicznego, przy najb&dziiej korzystnym 
rachwnku ekonomicmym. 

W rozmow1e doc. Priiiruiisz zmierza do bardzo 
latotnego atwierdzen.ia; - Gdybym produkował 
trzy razy tyle przędzy, to wszystko by teraz w 
pnemyśle włókienniczym wzięli. Później, gdy za
&lądam oo raportu międzyresortowego · zespołu 
koord)'111acyjnego d.s. intensyfikacji i wc!Tożenia do 
prremysłu przędzeni.a bezwrzecionowego metodą , 
wiru stacjonarnego. widzę. ze potrzeba nie tr zy ra
zy więcej niż wytwarza Slę na 10 przędzarkach 
wykonanych dla Przędzalrti Doświadczalnej przez 
„Wi!amę", ale dużo więcej . Na przędzę z nowycn 
przędza4'ek z wirem stacjonar!l,Y.m z roQ.ziny „PF", 
kt..>re na razie przystosowano do przerobu włókien 
chemicznych, ci2li.ś potrzeby wynoszą już w 11SAXty
menc.ie przędzy rdzeniowej ok. 12 tys. ton, a przę
dzy staplowej - ok 13 tys. ton. Wymagałoby to 
jednak dostawy 130 tych .najnowszych typów przę
dzarek rocznie. Przy obecnej skali produkcji w 
bra.nży maszyn włókienniczych jest to niemożliW (l. 

stażem produkcyjnym Lnne miane przędz.Mk!. Bę
dzi·e można n a nich w przyszłości wytwarzać, co 
jest szczególnie pożądane , mieszanJti włókien sztu
cznych i naturalnych oraz szeroką garuę nume
racji przędz. Przystosowuje się też do pełnego 
cyklu wytwarzania zespoły maszy.n produkcji k.ra· 
jowej, przygotowujące taśmy do przęd.z.emia . A są 
to ur.ządzemia tylko trochę mniej precyzyj,ne od 
przędzarek, warunkujące ich n.iezawod:ną pracę 
(mieszarki, zgrzeblarki, rozciągarki). 

Armia ludzi - teoretycy, badacz..e w iinstytutach 
COBR przemY'słu lekkiego i masZYlllOIWego. mistrzo
wie przy przędzarkach w „Wifam:ie'' i „Albie'', 
prządkd, tkacze w ostatnim og,niwde tego łańcucha 
narodzin nowego przełomowego systemu p1·ooukcji 
przęda:y pracują obecnie na<j sfin.ałizowain.i.em rzą

dowego problemu węzłowego. W latach 1970-75 
otworzono mu drogę jako przyszłościowej metodzie 
przędzenia bezwrzecionowego przy wykorzysta.n.i.u 
wiiru stacjonairn.ego, na który patent ma tylko Pol
ska. 

Moma rzec, że najwięcej <izi,eje S'ię wokół „Wi
ru" teraz, kiedy o tym temac.ie słychać: już tylko 
sporadyc-znie. P.racom na.dano w.reszcie właściwy 
kierunek, skoncentrowano wokół tematu, który po
chłonął juz wiele milionów złotych, wyselekcjono
wane zespoły fachowców, konieczne dla zagwaran
towania pełnego efokJtu. 

Tego kompleksowego potraktowa.n.ia tematu za
brakło, niestety. na poC!fUltku prac. Wtedy. g.dy 
zabrzmiały triumfalne fanfary, 'szybko okazało ruę, 
że woluntaryzm nie zastąpi skrupulatności. P.ro
totyp I seria informacyjna nie potwierdziły się w 
pelo.i w pracy na większą ska.lę przemysłową, mia
ły lic:zme „niedoróbki". Dopracowanie po
mysłu dla wdrożenia w całym przemyśle włó· 
k.ieniniczym zabrało niepotrzebnie kilka dodatko
wych lat pracy. Geniusz wystąpił w przykusym 
kubraku. Wok6ł pomysłu z wiTem wystąpiły wi.ry 
życiowe. Sprawdziło się jeszcze raz to, co spraw 
dzan.ia nie wymaga. że dziś wielkie pomysły wy
nalazcze mogą liczyć: na pełną, siprawuą realiza
cję tylko w dużym kolektywi.e. Grupowe interesy 
mogą zapr-zepaścić i opóźnić korzyści w skali gos.po
darki. A fałszywie PQjęta cS'll<!zęcłnośe może po
czynić spustoszenia nie do odrobienia. 

- P:r.nle dyrektorze, a.merykań·•-----.-. 

skte źródła sprzed trzech lat poda· (Rozmowa z doc. Andrzejem Kaczmarczykiem -
ją, :te na świecie pracuje około A t t ki 
6000 robotów przemysłowych. Przy- dyrektorem w Przemysłowym Instytucie u oma Y 
puszcza. się, ie ilość ta wzrasta o i Pomiarów „MERAPIAP" w Warszawie) 
50 prd'c. rocznie. Kapitaliści, insta-
lując roboty, biorą pod uwagę kon· ._ _____ _ 
kretne efekty ekonomiczne. Robo- irowego, Jak więc liceyć efek.tywy, zgoda, że humal'.>-Zacja, ze .w 
ty w Polsce to potrzeba, konlecz- automatyzacji? • pra.ktyce opłacalne; dlaczego ,Jed-
ność czy ekstrawagancja? Swego cz.asu istniały kon.cepcje, nak zaraz lic~ncja~ . 

- Czy ekstrawagancja? N~e mo- aby rachunek automatyzacji oprZ<!C' - Zakup. lic.en~Ji n.a !obot.y, Jak 
żerny po7!Wolić sobie na iguorowa· na średllliiej wartości produkcji :M"esztą kazdeJ 1".1°eJ liceincJ.i, dc_>
nie głów.nych światowych trendów przypadającej na jedtllego ~r~w~i- k~yw~r był rue dlatego, ze me 
w dziedzinie automaityzacji. Produk· ka w danym zakładzie. J ezeh duę- wied7del!smy . J3;k daną . rzecz. sk~
cję robotów przemysłowych rozw1- ki robotyzacji zostain.ie zwolniony ~truowac„ Jezeli zakup1?ną lic~cJę 
jają niie tylko k.raje wysoko roz. jeden pracow.nik, należałoby przy - wdrozy się d~ produkc!1 . zgodn~e z 
w~·nięte. To · pewie.n oczyw.isty kie- jąć, że uz)"Ska.n.o efekt ekonomicz- plan.em, o wiele wczes!lieJ 111Z W 
runek; poza tym, w świetle uchwał ny tej właśnie wielkości. Sprawa przyI?adk;i opr.acowy:-vama wł:sny~h 
odpowiednich międzY'!larodowych nie doczekała się do dziś rozwią- i:ozw.1,zan, osiąga się odpowiednią 
organizacji, robotyzac ja j est środ- zaillli>a. Przy obecnym spooobie li· J~kosc wy:obu . . w. 19_75 r~.ku oce
klem humanizacji pra cy„. Nie wy- czenia, robotyzacja i automatyza- rualiśmy, ~e. dzięki hcencJ~ ASEA 
myślono jak dotąd bardziie j sku- cja są i będą w Polsce nieopłacal· zyskamy plęc lat. Oznacz~ło to, .z~ 
tec:z.nego środka zastępu jącego czło- ne. nasza własna konstrukcJa o pięc 
wieka przy pracach ciężkich i szko- _ Nie było wlęo jak policzyć: lat później osiągnęłaby ową pow
dllwych dla zdrowia: w stalowni,ach, dobry czy zły był ·to interes, pod· tarzalną niezawodność:, jaką dyspo
kuź,niach i przy spawaniu. jęto jednak decyzję 0 zakupie li· nował wyt"Y6r~a,. i kt~;ą mogliśmy 

·· d k • b t• uzyskae dzięki licencJi. - Wzgląd ten ma niewątpliwie cencJi na pro u CJę ro 0 ow prze- - Mam rok 1980. Ile robotów 
podstawowe znaczenie. Są to jed- m

1 
Ys:o;ycj~ Ktoj.f°stulował podję- 'zeszło z n!szyeh taśm? 

na.k a.rgumenty pozaekonomiczne. c e a ie ecyz 1 _ Około 20. 
Czy robotyzacja jest w Polsce opla- - Decyzję podjęto po przepro- - Proszę to skomentować. 
calna? wadzeniu prac przygotowawczych - Przy zakupie licencji zakłada-

- Jeżeli efektywność automaty· na wniooek dl%iałająeego przez rok no, że zostanie u nas wzniesiona, 
zacji liczy się w ten sposób, że międzyzjednocze,niowego zespołu kosztem 400 mln zł, fabryka o 
uwzględ,nia się jedynie pensje, ja- pracującego pod kierunkiem pro! zdolności produkcyjnej 100 robo
kich nie wypłaca się ludziom za- Bucia - dył'. Instytutu Mechaniki tów rocz.n.ie. Zakład ta.ki jednak 
stąpiooym przez automatykę, to ro- PrecyzyjJilej w Waa:szawie. R6wn.iez nie powstał. nadal nie ma na nie
botyzacja i automaty.i:acja w ogóle i ja brałem udział w pracach tego go pieniędzy , a i nasz illlStytut zo.. 
są w Polsce nieopłaca1ne. Jednak zespołu . Decyzja o zakupie licencji stał poniekąd na lodzie. Na zasa
rachowa.niie tylko tego co pracow- zapadła ostatecznie w 1976 raku dzie hurraoptymizmu zabraino nam 
lllik dostaje „pierwszego" do rękl Kierowaliśmy · się pra;eko.n.aniem, że swego czasu 40 proc i tak już 
jest - moim roan:iem - zafałszo.. per saldo robotyzacja jest dla Pol- skromnych mocy produkcyjnych. 
waniem całej sprawy. Trzeba prze- ski opłacalna I z punktu widzei..'1ia Ostatecznie jedyne, co mogliśmy 
cież brać pod uwagę. że polo;ki pra- humanizacji pracy, i biorąc pod i możemy robić - to szkolny mon• 
cownik korzysta nie tylko z fun - 1 uwagę praktykę gospodarczą prze· taż tych urządzeń z części licencjo-
duszu spożyda indywidualnego, ale czącą wielu rachunkom. dawcy. 
rów.nież z funduszu spożycia zbio- - Zgoda więc, ie trend świato- - Ile kosztowała. licencja? 

Operacja ,,most 

Liczący ponad 70 lat OJGSt kolejowy gdański w Warszawie prze
chodzi kapitalny remont. 1 rudną operację wymiany, zawieszo
nych kilkanaście metrów nad powierzchnią wody 300-tonowycb 
przęseł, prowadzą tolnierze z jednostki mostowo-drogowej. N/z: 
liczący 1540 m kw prom wraz z konstrukcją nośn11 zblłża się pod 
fllary starego mostu. Jest to początek akcji. 

Stoły operacyjne z Żywca 

- W tej chwili nie iestem w 
stanie odpowiedzieć, zresztą okre
śleni-e kosztu licencji n ie jest wca
le prostą sprawą Również i w 
tym, jak i w przypadku większoś
ci licencji, zawarto wiele wzajem
nych zobowiązań dotyczącyeh na 
prz}"kład zakupu określonej ilości 
robotQw lub zobowiązujących li
cencjodawcę do pewnvch zakupów 
kompensacyjnych. 

- Skoro nie uruchomiliśmy pr.o
dukeji nie wywiązaliśmy się tym 
samym z wszelkich zobowiązań. 
Jak licencjodawca to traktuje? 

- Fakt, że licencj a wdra.żana 
jest w ta,k POWOlny sposób, nie
wątpliwie rzutuje na nasze stosun
ki W zasadzie jednak nie ma ia
kiegoś bezJ)()Średn ie.go nast'ego zo
bowiąza.nia, że roboty będziemy 
produkowali. Nie w tym zasadzał 
się interes licenciodaw~v i sprawa 
ta · nie bvła podnoozona w umowie. 
Jak nas traktuje ASEA? Mamv z 
nimi pr~yzyjne. ustalane co roku 
olany W5półpracy i rozwijamy 
wspólnie następne wcielen ia ro
bota o znacznie większych możli
wościach funlkcionalnych, znacznie 
„ inteliirentnie jszego" 

- A perspektywy na zbudowanie 
fabryki robotów? 

W „AlbLe" na 10 maszynach osiąga się, mimo 
równoczeSiDych prac doświadczalnych i moderni'ia
cyjnych wydaJno5ci 7-8 razy większe niż w przę
dzeniu s~m klasycznym Od in.nych przędza
rek bezwrzecionowvch znanych w świecie (także 
1 u nas eksploatowanych) „PF" osiągają wydaj
ność 2,5-3-krotnie wyższą To są ogromrn.e oszczę
dno~· Do metryki przędzarek bezwrzecionowych 
% zi można · obecniie z pełną odpowiedzfalno
ścią pisać nie tylko cechv dodatnie Słabością t e
go typu maszyn obecnie, jak się rzekło, jest zdat 
ność do przetwarzania włókien tylko chemicznych. 
Asortyment przędzy już opracowanej do wdrożenia 
przemysłowego ze względu na znaezną grubość nfo 
nadaje się jeszcze do wielu asortymentów Mimo 
t.o lista wyrobów w przemyśle włókien.n.iczym, 
przystosowanych do tej ba'l:y surowrowej, jest ba.r
dzo obszerna (tkaniiny ubraniowe, kostiumowe. fu• 
terkowe, pasmanteryjne, bielizn.a) Znają JUŻ do
brze przędzę z „wi.ru" w „Sigmatexie" „Tkaninach 
Techn.icz.nycb" w Pabianicach i Żyrardowie, w 
Bielawie i Łomży. 

Po około 400 usprawnieniach dokoinanych w okre
sie wdrożenia w tym roku rozpoczęto w „Albie" 
budowę drugiej, udoskonalonej geoneracji przędzar
ki „PF" Dal~ prace zmierzają do tego. by sta
ły się one tak uniwero;alne. jak starsze od nich 

W wypadku przędza.rki :i: wJ.r.em stacjonar.nym 
nie wygraliśmy jeszcze sprawy do końca. Wspom
niany program wejścia szerokim frontem nowych. 
tańszych przędz krajowych. jako bazy SUll'Owcowej. 
zależy zarówno od skali eksploatacji wmiesionego 
ogrom nym nakładem zakładu przędzarek w • WJ
f am ie" . ia:k i u·tworzenia z przędzalni doświadczalne1 
w „Albie"' pełnocyklowego zaplecza przędzalniczego 
MPL dla wielu branż.. Poz.ostają równie ważne dla pQd 
niesienia efektywnośc.i już poniesionych kosztów 
związame z tym moźli wości eksportowe maszyn. 
przędzy, Wy>robów finalnych oraiz samej li.oencji 
Patenty nie chronią pomysłu wiecznie. Wiemy o 
tym nie tylko my, lecz i czujnii konk\la:'enci. Róż
ne bywają losy wynalazków gdy świat ściga sit 
o każde wyprzedzenie. Toteż wagę spraw rozgry
wających się w Przędza1ni Doświadczalnej „Alby" 
a także u partnerów - w Instytucie Włókienni· 

czym. COBR - • •• Polma.tex". w zjednoczeniu „Ba
wełny" oraz w .• Wifamie" trudno dz.iś prze
cenić:. 

Wypada też wyrazić nadz.ieję, że sprawa „Wi
ru" potoczy się jednak inaczej ndż 11p. sprawd 
metody kucia - T. Ruta, produkcji płyt wióro
wych - F. Krzysiaka i kilkunastu innych świato
wej kla sy osiągnięć: polskich naukowców. 

I Kadra Inżynieryjno-techniczna Fa
bryki Sprzętu Medycznego· ,Famed" 
w żywcu dokłada starai1, by stale 
unowocześniać powstające tu wyro
by. We współpracy z Ośrodkiem Ba
dawczo-Rozwojowym Techniki Me-

pędem elektra-hydraulicznym, przy 
których istnieje możliwość zainst'llo
wania aparatu rentgenowskiego, 
•1możliwlającego dokonyw~nie prze
świetleń przed, w czasie l po za-
biegu chirurgicznym. ' 

- Wszvstko wskazuje na to, że 
fabrvka taka nie zostanie zbudo
wana Nie zapadła też decyzja co 
do lokalizacji produkcji w iakimś 
istnie.iarvm iuż zakładzi e produk
cvinvm 

- A więo konieczność. p. trzeba 
cz:v ekstrawagancja? 

- Kupiliśmv czas. którv nam 
nlestetv do nkzeiro nip oosłużył. 

- Dzil'kuje za rozmowę. 

Tokarz 1 wydziiału mechanicznego „Protometu". 
Wacław Głuchowicz. pow i edział : .,To bard~ do
brze. że prasa lnter11suie s1e przyśpieszeniem na-
1Zej J.nwestycil . bo warunk: socialne są w fabry
ce podłe. Ani się umyć, ani się przebrać:„." 

OdPQwiedziałam. że nie o przyśpieszenie tu cho
d.zi. ale o wykonanie w ogóle rozpoczętej moder
ntzacji. Wydawał sie zaskoczony. 

Gdy odwiedziłam fabryikę niecały rok temu, 
morźna było jeszcze ewentualnie pisać o przyśpie
azenlu. W aktualnej sytuacji gospodarczej można 
t:y1ko marzyć o tym bv je! nie przerwano. 

Na Jdście poatulatów załogi, te ~otyczące mairnych 
warunków socjalnych w zakładzie ri;prezentowane 
" balrd00 skrom.nie. A to dlatego, Jak prz~us:;
czam że zał9ga nie dopuszcza w ogóle do s1e~1e 
myśll, że tch modernizacja może j~cze wyd.~uzyć 
długą Uste tzw przyhamowany<;h mwesty~J« 
martwych, przerwanych w p0łowie Po co więc so
bie strzępić języki zgłaszaniem po.stulatów. ~tóre ~ą 
- zdaniem załog·i - w trakcie wvkonywarua? Wi
dząc. :te coś się dzieje, wiel~ można ścier'Pieć .. I to 
le nie ma się .l(dzie porządnie umyć po ~racy 1 t?• 
jalk mawia dyrektor Stanisław Terepeta, ze ,,ludzie 
muszą chodzić po maszynach" . Istotnie, tłok w 
.,Protomecie'' jest straszliwy. Perspektywa jawi 
~ Jeszcze bardziej interesująca: w tym tłoku 
trzeba będzie ustawić maszyny nadchodzące Już w 
ra.mach rozpoczętej modernizacji. A nie ma i nie 
będzie w tel faibryce talk. by coś mokło l rdzewiało 
na dworze. 

MARYNA KRAJ l dycznej „Ormed" w Warszawie 
opracowano i wykonano nowoczesne 
stoły operacyjne typu .,WS-1" z na-

·w br. żywiecki „Famed" wykona 
500 stołów opef'acyjnych różnego ty
pu, w tym cześć n;i eksport. 

R'>zm!lw·i ał: 
MIECZYSŁAW KOMUDA 

„Protomet". ozyli Zakłady PrototY'Pów Maszyn 
i Urządzeń Przemysłu · Lekkiego, to n.ie zakład o 
miliardowej produkcji. usadowiony w nowo wybu 
dowanei fabryce - pałacu, to raczej •. milioner" w 
roz.padaiącej się ruderze. Niemniej, to monopolista 
wytwarza jący całe .• rodziny" niezbędnych dla prze
mysłu odzieżowego rasowarek. stołów prasowalni
czych i żelazek Część dla kraju, część - na eks
port. Dodajmy. że plamy produkcyijne „Proto
met" wvkonvwał, nawet w gorącvm bieżącym ro
ku, mimo że kłopoty su,rowcowe ma takie same 
jak cały przemysł Wykonał plam nawe.t w rozdY
s~utowanym si.erpniu. czym zabłysnął na tle przed
siębiorstw przemysłu lekkiego. 

Ale ..• Jast oczywiście •• ale", i to nieje&lo. 
Niejedna załoga w zakładach odtie-żowych dąiy 

do zmniejszenia ilości zmian. Takie Sił postulaty 
Trzeba wiec dysp0nawać większą ilością maszy1!1, 
by nie zmniejszyć produkcji. Taikźe I t~h. kt6re 
produkuje „Protomet" Od pewnego czasu zakład 
zarzucany ie.st prośbami i żądaniami: „mamy 
wprawdz·i e czasami pretensje do jakości wasrzych 
maszyn, ale dajcie i.eh więcej". 
Więcej maszY'!l dla kraju i korzystne. kontrakty 

eksportowe (już zawarte) z krajami ~~g1ego obsz~
ru płatniczego. plus POdłe warunJld 1 C'lasnota. ume
możliwiająca rozwój produkcji. doprowadlZllły do 
wyciąirnięcia ledY'Ilego możliwego wn·iosiku (n~e 
dzisiaj, ale dziesięć lat temu) - o moder·n~zac3i. 
Rozpoczęto ją we wrześniu 1978 r . Miała trwać 

trzy Ia·ta. Ni~ety, do tej pory WY'konaino sailedwie 

połowę prac przewidz.ial!lych na te.n czas. Nie je.st 
nigdy tak. by nie było winnego Ale nie należy 
go szukać ani w .,Protomecie" ani u wykonawcy 
modernizacji - w łódzkim Przedsiębiorstwie Budo
wlainym P.L. ..Północ", ale w limicie i.nwestycyj
nym, p!"l:yznawanym zresztą z og·romnymj trud
nościami. 

Protomet" użyskał zgodę I kilka milionów na 
ro~poczęcie modernizacji. Do zwykłych · kłopotów 
produkcyjnych przybyło za.kładów I wyjednywania 
kolejnych sum na modernoirzację, Rok temu g.ra to
czyu się o 40 milionów - obecnie sukcesem jest 
zdobycie 3 milionów„. 

Moderndzacla przebiega więc w tempie pn:ery
wanym - od jednego uzyskanego grosza do llA• 
atępnego. Nie będę Już opisywać co o tym myślł 
wykonawca, który - nie wiedząc w Ja1dej wyso
kości I kiedy będ~e ten limtt ora:z czy w og6le bę
dzl-e - nie może logicznie i gospodarnie roa:plano
wać sobie robót . Niemniej, patrząt' n.a liczne budo
wy (w tym talkże I modernizacje w mieście, gdZlie 
tygodniami nie zobaczysz budowlanego) modernii
zacja ,,Protometu" przedstawia się jalko przykład 
pokrzepiający serce. 

W „Protomecie" nawet już n.je pr:zY'POffiinają o 
tym, że całe zasilacie (energia elektryczna, ciepło, 
woda i kanalizacja) !est prow i zorką I co b:t lię np. 
stało. gdyby jakieś małe zwarcie„. Mad1wią się ra
czej o eksport, o produkcję i o to, by zrealirzować 
postulaty załogi. To, co można było załatwić we 
wła.snym zaikreisie. jakoś załatwiOlllo. Odbyły si41 

wybory do nowej rady zaikładowej . Przeprowa
dzono je przy warsztatach, bo sali. która pomie
ściłaby ponad 400 oo6b załogi oczyWiście nie ma. 

Wśr6d tych p0stulatów jest jeden zarejestrowany 
pod numerem 41 (na sześćdziesiąt kilka): · .• przy
spieszyć zakończenie modernizacji zakładu. która 
polepszy warunki socjalno-bytowe załoi::i" Nie 
znaczy to. ze załoga mvśll wyłącznie o warunkach 
socjalno-bytowych Pierw~zvmi na liśc i e postulata
mi są te dotyczące krajowej polityik,i importu su
~owców i urządzeń. co do której załoga ma nie. 
Jedno zastrzeżerule„ . 

Zn.ami~nna 'rydala mi się rozmowa (w mojej 
obec·nOŚC'l) pomiędzy dYTektorem zakł·adu a jego 
zastępcą do spr~w badawczo-rozwojowych -
Edmundem stanikiem (prowa.d,zącvrn także inwe
stycje modernizacvina). 

- Odmówiono Importu pompek do wytwornic z 
RFN. J est to część elektrvczna, a my nie elektry
cy. Musieliśmv zrobić sami. 

Dyrektor Terepeta jest zadowo!O!lly, te zrobili 
umi. a w dyrektorze Stanku krew się burzy na ko
nleciność takiego postawienia sprawy. bo jest ln· 
żvnierem I zdaje sobie sprawę z tegc. że prowa. 
dząc taka poli~ykę - każdy robi wszystko sam -
nie Idziemy do prZ'Odu a cofamv się . 

W •umie jednak nawzajem się uzupełniają. Je
den walczy o limity, drugi real.jzuje je w doskona
łej symbiozie z budowlanymi nie jest iednak w 
stan.ie określić termi.nu zakończenia inwestycji. Bo 
to nie tylko limity, możliwości wykonawców. ale 
konieczność przeprowadzenia w zakładzi e przepro
wadzki bez przerywania ciągu technologicznego l 
prodllkcjl. 

A załoga, kt6ra ni• dopuszcza myśli t~iej ndego
apoduności. jaik przerwanie Inwestyc ji - ich in.
westycji - ro prostu pracuje. Każdy bowiem ma 

1W6j odcim~k. za który odpowiada AP 
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5 POKOJ 'NA WARSZTAT CHAŁUPNIKA § 
= = - L. P.: Słyszałam, te jak się prowadzi chałupnictwo to mot· -!: na posiadać jeden pokój więcej. Została.m w 2 pokojach z ku- E 
- chn.ią. Ze względu na stan zdrowia nie mogłam pracowai• w = §l la.bryce. Renty nie mam, więc szyję na maszyni·e, zarabiam ;: 

Koinu na tylll zależy? 
= 1500 zł. Czy w mojej sytuacji będę musiała płacić nadmetraż : 
- z:a drugi pokój? -E RED.: O<;obom W}"konującym pracę ·n.a.kład zą w domu, 2 = przysługuje prawo do zajmowa;nia częśc i lokalu mieszkalnego = 5 na wars7'tat pracy. Mówi o tym rozporządzoo.le RM z czerw- =:; 

Ludzie, któr<Ly po wielu lata.eh osz.czędza
nia w PKO, lub ci, którzy uzyska.U UJ>raw
nien.ia do zaJcupu samochodu na ta.!on, po 
przy.byciu do łódzkiego Polmozbytu przeko
nają się. że klient w tej iilllSltytucji jest wy
ląc'bnie po to. a:by spełniał żyezealiia pert;o
nełu i brał co mu ~ają. 

że klioot otrzyTn.uje gwarancję, a do tego 
morie przecież samochÓd obejn:eć, więc to 
powir.no mu wystarczyć. Podobnego Yia•rua 
był ta,kże 1"ierownLk działu usług PP •• Pol
mozbyt". 

jwkośdą oferowanego mu towaru, a.ni teł 
na to. ze np do p:•zyzwoitego sprzętu (pral
ki, telewirrora czy rad~a itp.) są dołączane 
karty kontroli jakości i każdy wie co kupu
je. = ca 1974 r. w sprawie wykO<Ilamia niektórych przepisów prawa -

- lokalowego (Dz. U. nr 26 poz. 152) . Ale wówczas za tę część 
~ lokalu czynsz poiwinien być obliczony według stawek tabeli 
:::l nr 7, stanow·iącej załącznik do rozporządizenia RM i lipca 
- 1958' r. w sprawie czynszu za !<>kale użytkowe (Dz. U. nr 50 
::: poz. 245 z pciiniejsizymi miia1t1ami) gidyż tak stano•wi. pa~" 10 5 tegoż rozpocządzen.ia. 
5 Po urz.namdu. jednego z pokojów za Jo.kal użytkowy, w Pan! 
_ miesz,kain.iu nie będz.ie występowała powierzchnia ponadmor-
5 matywna bądź nadwyżka pokoju. Parnjętać trzeba, iż norma 
_. powierzchni mies>Z1kalnej. jaika przysługuje jednej osobie nadal 5 wynosi 10 m kw . Musil. więc Pa,nl sama zadecydovvać jak tę 
5 spra<Wę zaŁf.ntwić, i k·tóra z nich będzie korzystniejsza. Albo
- wiem Pami zarobki - jak wynika z listu - są w.ięcej n iż 
t:: sloromne. Miałaby zatem Pani szan.se uzyskać w Urzę<!z.i e 
5! Dzielnicowym zniżkę w opłatach za ten drugi, 9-meirowy po-

------= -------
oto przygoda jed•nego z tysięcy ,;kuipują

cych" s~mochód w Przedsiębi.or.;itwie • .Pol
moz•byit": 

.,Do salonu s,pr2edaty. g~ie stało 8 samo-
chodów ?J()Stafom wprowai<mony wraz z kil- , 
koma nB!bywcami, taik że prn,ktyczniie nie 
miałe<m ża>d·neigo wybora. 

Kiedy wróciłem do salonu spr:zedaży 
za))l'OPQll.OWalllo mi i'lllly egzen:>pllllr'Z wozu. 
Tym rarzem z usz;kodzonym rozrus2lnd.k.iem. 
Mu.siiałem więc zrezyignować z odbioru. 

W imormacji pytałem kiedy mogę się 
zgłosić po odlbiór jalk!egoś sprawnego samo
chodu. W odpowied:lli usłyszałem. że :zawsze 
kiedy odbywa się spnedaż, ale ktiedy to bę
dzie, i·nformacja nie ma pojęcia„. 

Inaczej jest w przypa<liku samochodów. Tu 
jakość: wyrobu stanowi tajemn,icę (c-zyją?), 
obWaroiwaną zarządzeniami, aby broń Boż& 
klient nie dowiiedz:ial się ja.lcl bubel „Polmo
zb:vt" mu sprzed·aje. Więcej: spned.aje bes 
prawa· wyboru, bez pł'awa pmnania tego co 
kryje si·ę w zam!lmiętej s;krz:rni siln:i.Ji:a. 
skl"ZJ."111 biegów itµ. -

5 kój, (g) 

9 = = = ------= 

Poprosiłem pan>/l ofe<rującego mi samo
chód o kartę kontroli jakoi.~·i · wyl>raneffO 
WO"LU. U~łyszałem. że karrty talkiei mi nle 
pokaże. Zwróciłem się WJięc z tą sprawa co 
kierO'Wlnika pun>k'bu sprzedaży. którv stwier
dril, że pon.:ewai nie jestem przedstawicie
lem PIH llilli innej jedino;;>t:ki konbrolinej, to ni·e 
mam praiwa oglądać karty. Ponad.to d001ł, 

Z p1.tnn{tu spr:r.edaży na ul. Bru·ltowej VTY
szf'!dłem le'k1k-0 zszokowany„." 

T-,'le nasz Czytelnitk, który na szczęście 
by-! tJ"Lko „le<kko zswkowany". Nie powo
łuje si~ on ani na to że OOZC7.ędzał wiele lat, 
a·ni na to. te zwyikła uczciwość producen~a 
i sprzeda-w y nak!llZUje za.poznanie klienta z 

Sądzimy. i:e dowiemy sir: wkrótce ezyje to 
r.airzą.:łze:l;ie tak skutecznie chce bronić 
klientom wglądu w iakość produkowan~·ch 
przez FSM wyrobć)\'lf. Komu na tym zależy, 
aby sprzedać nawet uszkodzone · źle zmon
towane samochody za pieniądze należne za 
samoch6d pełno<ipra•wny „. = DWIE RACJE -5 
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M. B.: Przed kamerami telewizjt łódzkiej dyrektor MPK 
przrrzekł, że autobus „76" na pewno wróci na dawną trast;, 
to znaczy na kra.ńcówkę przy ul. Kusocińskiego, podobnie jak 
••tobus „M". Po bal'dro długim oczekiwaniu, okazało się jed-
11ak, te obietnica ta nie została. spełniona. My mieszkańcy ul. 
&uMci.ń.skiego, nadał nie mamy komunikacji z •reofilowem, 
:Dlacze1to? Pl"'l,ecież chodzi tylko o dwa przysfanki. W t:tkim 
układzie musimy przesiadać się na „69", lab „M", co oz:nacza 
dodatkową opłatę Z zł, nie mówiąc o marnowaniu. kilkunastu · 
minut na oczekiwanie. 

-----§ ------= -= -5 e = -... --= -= -= -= = --= ----= ----.... 
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Kodeks 
~ .się i to dooć często. te 

jednego pracowrn!ka ol>arcza siq 
robota ponad jego moelrlwo&ć. 
Doipiero, gdy nie daje sobie ra
dy. pr:r.yjmuje się do działu do
da.tkoiwych prli'OOW'Iri.k61W. Niby 
W'SIZy'Sf:iko w.raca do oarmy, czy
li jest taik Jak być powililtlo. 
lecz właśnie wtedy zaczynają 
~ię kon!liikty. Ten pierwszy pra
cown1:k czuje się nagle p&

kny<Wzon.y. No bo Jak, pn:ez 
pOłllAd rok sam jeden robił to. 
co Olbecrue w:Ylkonują trzy oso
by i a.ni grosza :i;a to nie do
stał? Wabec tego niech fkma 
pl.ad za. l!()dZlioy nadłnczbowe. 
Właśinie talka s-i;.ra:wę rozpa

trywał niedaiwno · Sąd Pracy. 
Chodciło w nie.i o roszczenia z 
t:vitiulu wyinagrodzenia za ~rom
~ ilcść goidzilll nadliczbowyc.h. 

pracy 
ZiOl!lta.wała w pracy dłu:iej, żeby 
uporządlkować korespondencję. 
Ale nie i><>trafiła w sposćb rot
sąd•ny i rzeczowy przekonać o 
tym sądu. Poda:ta bawiiem takie 
zestaWlie,nie godzin, :i; którego 
wyinilkaro, że codziennie pozosta
wał-a w pl'lacy na 6---8 god?Ji•n. a 
ta.Me w .niedzielę i święta i 
nawet w cz.ais•ie swojej i dziec
ka choroby. Są<:ł nie mógł dać 

na co 
rozmi.airze pracowała w godzi
nach naidlkzbowych. Były bo
wiem niewia•rygodne. Nie tylko 
dlatego. że nie Zll1alazły po
twierdzenia w materiale dowo
dowym, niezbędnym do kon
krety-zacji tych ro.szczeń, po 
prostu budzny podejrzenia co 
do i-eh zgodności z faktycz
ny<nl stanem rzeczy. 

wiarry ta1ki'm wyliczenfom. Mimo Zgodnie :i; art. 133 PM'. 1 kp. 
to przesłuchał wielu świadkórw. praca w godzinach nadliczbo-
Jedni mówili. te widzieli ją w wych powiinna występować na 
kaincela.rii siedzącą po godzina.eh zasad-zie wyjątku. Do.puszczalna 
pl'acy, ilnni że nie. Zeznawał Jest ona tyliko w razie koniecz-
równi~ jedeai z zastępców dy- ności prowadizenia akcji ratow-
rektora. Twierdził. że żadnego niczej dla ochro.ny zdrowia. 
zleceonia na god.ziny nie dawał. źyC'i.a ludzJkiego, ochrony mienia 
Nietldedy taktycznie pozos:ta- albo w razie .szczegó1.uych p0-

wała dłużej w pra('y, ale to trzeb zakładu. O J>Oh'zel>ie pra· 
jest wśr6d pra.cowni1ków urny- cy w godzi·nach nadlicz.bowycb 
s.l<J'Wych często praik.ty!kowane. nie może jed1naik decydować sam 

Pracov11m1ka poinad rot.1< prowa- prac<>W'nilk. To u.prar1,vnienie na-
d~ła kainceMrię w dużym kom- Pra~wnica to):>rawę przegrała. leżv do dyrektOra zakładu ora-z 
binacłe przemysłowym. Samej tak w zakładawej komi>Sji roi- oo;ób do tego u.powa±nfonych. 
korespondencji bvfo huk, a na .iemczej ja1k i w Sądz,ie Prqcy. Prawo decyz}i pracownik- mógł-
dom.ia-r jes~e te-lek-s do obsh1- Pz:-zec!st.aiwlooe przez nią dowo- by mieć ty!~o wtedy, gdybv oo-

H, ZAWIRA 

dz ie 
, 
n 

tychmi<aStow.ego d:zdała,nla. N.p. 
w takdch okol'Lcmościach. kiie<iy 
tu.i przed zaik~itezeniem pracy. 
zostaje do.starczO!Jly towa.r, któ
rego pozosta•wienie pned maga
zynem grózi jego zniszczeniem. 

Pracowntl·k nie może jedl!lak 
sam i to p.rzea: dłuższy okres. 
decydować o ~-wo.iei pr&!y w 
godzi.na.eh Mdlk:zb.oowych. P.ro
wa~1łoby to b<>wlem do nledo
puszczal'llej sytuacji ustafani& 
sobie zadań, noran i organi1Z<>wa
niia cza.su pracy. 

Pracownica twierdz~~a. ż:e pO• 
nad rok świoadczyła pracę w !lo
dzi nach nadliczbowych. O fakcie 
tym dowlec:lziała się jedna.k dy
rekcja k<>mbłnaitu dopie•ro wte
dy gdy zaczęła ona dochodzić 
s-wmch Nl!lzczeń.. Nie ulega wąt
pllwości że w t:wn cza5'ie na 
pewno Lntensywmiej pracowała. 
le~z wy'kouywała za.jęcia w nor• 
mat~-wnvm czaisle pracy. a je
dynde sporadycznie i to bez 
udakumentowanda. pracowała 
ponad o-bowiązu.jące 8 godzin. 

E = 

RED.: Przekazaliśmy Pani list dyrekcji MPK, która ma in
ny „ogląd na tę sprawę. ~eklaracja dyrektora naczelnego 
.MPK, jaką złożył on podczas programu telewizyjneg:>, doty
czyła trasy ltnii „76", lecz w takiej relacji, jaka obowiązuje 
obecnie. Linia „76" w osiedlu Retkinia-Zachód w dawnym u
kładzie miała jedynie dowieźć mieszkańców do tramwajów, 
kończących swój bieg przy ul. Retkińskiej. Po wybudowaniu 
tr ~sy tramwajowej, w ul. Marchlewskiego, trasa autobusu 
„76" zostałG skrocona. Ulicą Allende do ul. Kusocińskiego skie
rowano autobus „69". Wówczas powstało pewne utruduienie 
w połączeniach. Głównie dla mieszkańców ul. Maratońskiej. 
W związku z tym zapadły decyzje o reaktywowaniu linii 
„76", lecz tylko w relacji z Teofilowa do zbiegu ulic Maratoń
skiej - Allende. Na dalszym odcinku tej trasy ti. na ulicach 
Allende - Kusocińskiego kursują autobusy „M" i „69", które 
bezpośrednio łączą osiedle Retk.inia-Północ s południowymi 
i śródmiP.jskimi rejonami oraz połączenie :r: tramwajami. = 

= = 
g>!. dv nie dał:v podstaw do ustale- tr7.eba pr>zedłużenia pracy po.ja-

N'a pewno. od czasu do czasu. nia. w jalkiim cz,asie i w jakim wiła sie nagle i wymagała na- G. BARGmLOWA 

5 DOBRY INTERES DLA „CASANOVY" 
UHU.D'T/D/Hf.U//U'H'HH~/H.rU/.r/U,hą".UU///DTDY.n:~////.UłW'"/T.UHH/UH.H.1"".0".~HZ/H///AV/.U/////D"a -= ----------= ---= = c ------= -= ---

B. S.: - Chciałam kupić w 1kleple spotywczym prsy uL' 
Próchnika 3, kiełbaskę 1mażoną. Sprzedawc:i:yni nałożyła do 
niej sporo cebuli. Ale ja chciałam kupió tylk~ 1amĄ kiełbasę, 
a nie cebulę. Czy to w porżądku? , . 
· RED.: Sklep ten ot·rzYllluje. wyroby z restauracji „Casanova„. 

Jednym z artykułów jest także lt.'iełbaira: -żwycz.ajna zaplli'kana 
z cebulą w cenie 79 zł za kilogram. Zar6wno kiełbasa jak 
i cebula stanowią jeden artykuł l tak też jest irprzedawana. 
Dlatego ekspedientka nie mogła zwatyć samej tylko klełba•y 
bez porcji cebuli. Ze taki „zakup" Pani nie odpowiadał, wca
le się nie dziwimy. Kilogram cebuli kosztuje raptem 18 zł. 
Sprzedawanie smażonej cebuli w cenie smażcmej kiełbasy jest 
dla „Casanovy" opłacalne. Dla klient6w niestety nie. Szkoda, 
że dyrekcja WSS „Społem", której przekazaliśmy Pa'llł uwagi, 
tej różnicy nie dostrzegła. 

:5 PRZY ZAMKN~TYCB OKNACtł 

c W. A.: - Nasza kamienica przy ul. Plołrkow11klej 69 jest ocl = kilku miesięcy odnawiana. ' Prsed11lęblorstwa wykonujące łe 
C puce, ustawiły ru1ztowanla i drabiny przy oknach lokatorów. E Przez całe łato nie mogliśmy otwierać okien, żeby nie 1twa
- rzaó okazji złodziejom. Jesteśmy nnlepokojenl, gdyi roboty 
C: le wcale się nJe posuwajf\. = RED.: - Na niepokoje Państwa od.po.wiedział Zarząd Re
C montów i Inwestycji Gospodarki Mieszkaniowej, ul. Abramow-
5 skiego 3. Zgodnie z zawartą umową, roboty rozpoczęte w = czerwcu, powinny być ukończone do końca marca przyszłego 
C roku. Generalny wykonawca przyrzekł jednak skrócić cykl ro-
5 bót aż o 152 dni. Niełatwo mu będzie słowa dotrzymać. Wy-
5 stąpiły kłopoty z wykonaniem stolarki okiennej I jej wymia-

ną. Niemniej Zarząd jest dobrej m)'śli. Być może do końca S roku będzie już po robocie? (g) 

--= -= --§ -= = ----------= ---= --= ----= ----= = -.... = 
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Podwyżki 
Podwyżki 1 .regulacje płac, ,11kle 

się ostatnio dokonują w zakl:·1dach 
pracy, objęły również emerytów 
1 rencistów, dorabiaj:icych na pół 
i ćwierć etatach. Tym samym, ich 
zarobki do końca roku wzrosną 
o kilkaset złotycn. 

Natychmiast roz::lzwoąily się tele· 
fony. Pytali emeryci i ·rencisci, czy 
podwyżki te nie wpłyną na wst1·2y
manie ich świadczeń, albowiem gór
na granica ich zarobkow zostanie 
w tym roku jednak o te 200--400 zł 
przekroczona. 

Skontaktowal!smy lllq 11: dyrekto
rem Majerową z ZUS, która poin
formowali< nas o decyzji, jaką w tej 
sprawie podjęła centrala ZUS. Dla 
zainteresowanych Czytelników jest 
to wiadomo~ć pomyślna. Otót prze
krocicenłe dopuszczalnego lhnitu wy
nagrodzenia Zł lub 36 tys. zł, JesU 
zostało spowodowane wyiącznie 
01tatnią regulacja plac, nie będzie 
miało wpływu na zawieuenie 
w 1980 r. świadczeń emerytalnych 
I rentowych. Dotyczy to równid 
rent wyrównawczych. Zakłady pra
cy zostały zobowiązane do tego, aby 
w wystawianych do ZUS zaświad
czeniach o zarobkach emerytów 
i rencistów za rok 1980, wykazały 
odrębną ltwoti;, jaką otrzymali oni 
z tytułu dokonanej ostatnio pod,,,.-yż-

Chcemy ładnie mieszkać! 
Do nieda~a rosły na osiedlu za- niaka, którego objawy występu,1ą na 

grodnild roze. Pięknie kwitly one liściach, powodując Ich usychanie 
w maju l czerwcu. Potem zarosły i opadanie. W sierpniu ogrOdnicy 
chwastem. Któregoś dnia pochlapa· spryskali rabaty slarkowym prepa· 
no rabaty jakąś białą cieczą, a_ gdy ratem grzybobójczym, który nie 
zczerniały - skoszono. Za jednym wpłynął ujemnie na róże, lecz za
zamachem skoszono taltZe mlorle pobiegł dalszemu rozprzestrzenianiu 
krzewy i drzewka. się choroby. 
Zarząd spółdzielni „Polesie" za. Spółdzielnia przyznaje, :te podczas 

pewnia, te różane rabaty wcale nie ostatniego koszenia, pracownik zmnr
zostały zniszczone, a jedynie podda- nowa! cześć młod:vch. krzewów, ros
ne zabiegom pielęgn9cyjnym. Cho- nących przy budynku nr 2. Wy
dziło o zahamowanie groźnej choro-

1 
ciągnlęto wobec niego lmn~ekwencje 

11y pochodzenia grzybowego - mącz- (g) 

Poczta Czytelników DP" " . 
SZKODA. ZE TAK NIEPORZĄDNIE 

Niedawno byłam na wczasach w Spale. Kierownictwo dokła
dało wszelkich starań, aby 800 gości czuło się jak najlepiej. 
Przede wszystkim wyżywienie było dobre, co się teraz na 
wczasach szalenie rzadko zdarza. 

Tl1111mn111111111n1n1111111111111111111111111111nnmnmn111111111m11m 
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SI wruiosek .skierowany pr.zez PTTK, prze- hotelu tu-ry~tycznego z prawdziwego zd>a- czystym wspomniany budynek Pl'TK) zo- § 

ki płac. I 
Cg) 

Ale nie wi;zystko mi się w Spale podobało Gospodarze zu
pełnie nie zadbali o otoczenie. Np. przy nowym domu wcza
sowym „Loś" urządzono wysypisko popiołu i żużlu. Trawni
ki były przez całe lato nie strzyżone, a więc zachwaszczone. 
Kilka zepsutych ławek nie zachęc.ało do odpoczynku, zaś ścież
ka zdrowia zawalona była drzewami powalonymi przez burzę, 
jaka przeszła w czerwcu nad Spałą. Mimo opłat klimatycz
nych, ule widziało slt1, aby te pieniądze pomagały w utrzy
maniu ładnego i estetycznego wyglądu. tej jakże pięknej miej-
scowości. (N az.wisko i adres znane red.) 

§ R ~1 kazu.je mu pusty i poz1baiwiony oficyn uenła. bo'Wi~uje obdarowanego do przekazania S S ,,, • twyb~enia) bu.d.~ek pr~y ul. t>io.tr- Od tego czasu aż po dzie6 ckisiejszy budy.nku nowemu reflektrun.towi tj. PKS. ~ 
!S . kowskteJ. 22.2 do uzytko:wan1a !la la~ .40. trwa bim'dkratycz:ny kon.tredaills, rozpę- na b1~~· - . . . . S 
~ ~ • W op<l!r~u o to PTTK zama.w1a ."!'. Btu- taillY p-rzez ko.lid:Xjące ze. sobą miej~ie pecyzię tę przypteczęt?WU.Je koleµi.e ~ 
S ~~~ rze ProJekt~ ~arzl,l<iu Inwestyc11 1 Re- decYZJe, Kręc·i s.te decyzyi.r..a· kolomyik. a. pismo (z. 17. VI: br.) l>Od?liS!l!lle P'~Zez za: S 
~ mont6w WOJ. łódzkiego opl"lllCOWa.nie do- pl}CZnieje korespo.:ndencja i grają nerwy. g.tępcę kierownli!ka Wydziału Gospodarki S S kum-enta-cii na ada;ptację- budyn1ku i irrzy- PTTK ze swym Zarządem Głów.nvin Komunalnej UM Łodzi (tj. tego wydtialu. S 
S k-" ~ stooawamie go do potrzeb tury-styc7l!l.o-ho- anty.s.ui.l>ruj„ w. łódzkich urzędach I mo- którego dyrektot· tr~Y lata temu "."Yf. az.ił S 
~ telowych. Zleca też wylkonall!le ek~perty- Jestuje. A bud:vnek przy ul. Piotritow- zgodę ~a pnekaza.me PTTK opróżnione- ~ IS Przy ul. PiotrkOwskiej 222 stoi k>il.ku- zy technicZ>no-budlO'Wla.ne} ora-z 1.nnV"Ch s.Jcie.f 2Z2 naida.l cii!ka na od;r~zenle Ili- go z loitatorów budynku przy ul. Piotr- S 
~ piĘ!trowa k<lłmienica, która jeszcze kilka pot;zebnych . eikl~perty.:i:: komin•ia'l"skiej, glady. Czeka g<>towa daltumentacja adaip- kOV:S1~i~j 222 na wieczyste użybk~a·ni.e). 
~ lat temu niewiele różniła się od Innych m}•Kolo.g1e?lileJ !tip. tacyjno-remonitow'. ~rodilt>i fi.tna:nsowe I o.bc1ąza.Ją.ce ponad~o PTTK za mepodJę- S 
~ budyinków mie~ka[n.ych Pr1.Y pryncy- Zwnteresowane lłZY'l;klan uiriucblzmie- wyikonawcze jwkie Zarząd Główny PTTK cie prac adaJJ>tac:nno-remorutowych. S 
~ palne,j uli.cy Łodzi. Od dłuższego czasu niem hotelu PTTK zape'WIIllia sobie przezna~ył !Ila remon.tow>0-ada.J)'taeyjl!le CMa tera-z nadzieja w pre<Zydende m. S 

~ 
iedmak róinii się, i t.o . niepoikojąco. Stoj również wyikaruiJM:ę prac a:daptacyjnyeh cele. l..odzi, że weźmie spra•wę w swoje ręce S 

§ 
bezużytecznie (nie licząc paru P<)ikoi i:ai- w jednym z pr>zedsiebiorstw remontowo- Jeszcze przed kHkU1Dastoma mies1ą;::am!, i uratuje trzypiętrową k•amienice od wy. S 
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hotel tm·~tyc2my PTTK, z barem szyb- cji. Zdąża tei na C2ais z daltumenitac-ją bowa.ła dotr<:eć do źródel prz~yn mar- nie . budynku, który pr;z;ez wiele J~ze ~ 
kiej obsługi na parterze. ora.z ośrodlldem Biuro Projektów not.raiwst.wa. Nie na wi-ele to idę ulało. lat (jak wY'kaz.ały ekspertyzy) służyć ~ 

s~ propaiga'lldy turytStyc:z-nej dla amator&w . . . . w dyreikc,}i Wy~u Spraw KOtlllu.nal- mógJiby ludziom i mia.stu. is§~ I 
~ popul>111rnych wędrówek kTajo.mawczych. W&Zyistiko to jed:nak bi-er.ze w łeb, nyeh i Mies~a11iowych Urzędu m. Ło- Czy więc spraiwa domu \7!"%Y ul. Fliotr- :S 

dla który.eh tego ty:pu baiza turystyczna bowiem w ·dini•u 16 limopada tegoż 11wm>ego drz.i potwi~ Wlpraiwdzle fa.kt przeka- kowsldei 222 doczeka się wreszcie swo-

~ byłaby nde lada atraikcją i zachętą. roku 1978 z U.n:ędiu Miasta UxW nad- Zll.'ll'iia budyinlku w Uli:ybkowainie PTTK na jego szczęśldwego zakończenia. Na razie S 
chodzi pismo a'llJUlujące poprzedndą decy- 1a.t 40, a.le w Biln'U GłóWillego Arc.Ji.i.telt- nie wiadomo. Wiadomo na.to.miast. 2e gdy- ~ 

~ Dlaezego więc hotelu nie ma. zaś prze- zję i zeiwalając• na utytlkowmi• bu- ta mima ~W8111o ostTo blokując by nle &przec2'JllJOOć wydawanych dotvch- S 
~ znaczony nań budynek z.na.lazł aię bez dyniku przy ul. PiottlkO'WISlkieJ tylJko mzez: akit wieczystej da!l'-0-wł:z.ny, nową deeyizją cza:s decyzji już od stycznia te.go roorn S S szaru; na realizację tego celu? Oto czas<>- 5--8 Ia.t. Tym samym lot1 zamderwnych . podjf;tq ra;ellromo w Imię da1eik:ooiężnych Lódt mlałaby talk potrzebny w mieście ~ 
~ wy przebieg wydarzeń. który podaję w ,_ „ · PTTK j .... _ , __ • b i ,_ " ,_ · h t TK ~ ~S~;s ó 

1 
od . . t v11wes.,ycj1 zosta e 1mie~u,,_.my. p._.ow w;yi ua:enowo-<.~o·oo.ru.,,.cyJ·nyc turys. yczny hotel PT . ~S~ 

~ dn.!i:ym' sk.r c e, syłaJąc Zal!ll eresowa- Trud'llo boiw•.iem wymlłgać by a.niJ%llŻ<nVa- przeWi:drzianNh w 1>rzyułośd dla tej czę- PO!trzebniejszv niż .iencze Jeden biur<>- N 
~ nych do boga.tej, PT'wz niemal trzy lata ło ono mHfo1ny na tak k•r&tki ~. ~i mia.._ wiec. T.rzeba bowiem przypómnieć, iż '-"' S ciągnącej się korespondencji, prowadzonej Nie koniec llill tym. 18 kwietnia br. R1l- wł<\śnie Łódź jest bodajże Jedynym z ~ 
~§ pree2: zaTZąd Główny PTTK z adm.in!- PT'1'K Jednak nie t'e!Zyg;nuje l składa jonowy Za.Tząd Gos.poda'1"ki Terenami wi&łkich mkist w kraju, kt6re na tury- ~ 

strat)ją n.aszego miasta <>raz l~o resort<>- odwoła.nie od tel decyzji, powołu.1ąc się nadsyła do łódzkiego PTTK l)i.mto, w sty.czno-botelarskiiej ma.pie PTTK świeci S 
S wymi a.!!endaimi. M poniesiome }ut koszty oraiz, eo wat- którym •• z UlPOWMin~en!:a naczelnika UD białą plamił. S 
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Instytucje v,vyjaśniaja 
Co pra.wda. jut da.wno wszy

stko wróciło do normy: ciepła 
woda 21 sierpnia. br. znów po
płynęła z kranów. Ale dopiero 
teraz otrzymaliśmy odpowiedź 
z Zakładu Sieci Cieplnej na 
skargę mirszkańców Sr6dmiej
skiej Dzielnicy Mie&"llkaniowej. 

Ciepłej wody (nigdy gorącej) 
nie mieli od czerwca, a &wiad
czenia tn.:ynszewe płacą najwy:i:
s:i:e w Polsce. Ju:i: Po trzech Ja
tach „nawaliły" wymienniki ew, 
które powinny być remootowa
ne nie wcześniej niż pu 1985 r. 
To chyba naJdouitnłej świadc.z:y 
o ich marnej jakości. Przecieki 
były tak duie, że zagrażały 
pracy innych urz11dzeń. Trzeba 
więc było zdemontować łączniki 
rur i przeprowa.dzić remont. 

Ale i obecnie ZSC usilnie sta
ra się zdobyó zastępcze wymien
niki, aby je mieć pod ręką w 
razie a.wari.i. która wcią:i jest 
groźna. 

• • • 
Wieś Rożny odległa Jeat etd 

Radomska za.ledwie 10 km. JeJ 
mieszkańcy pra.oujący w ra
domszczańskich za.kładach i 
uczęszczający do tamtejszych 
szkól mają jednak ogromne 
trudności z dostaniem się do 
nich • .Jedynym środkiem komu
nikacji jest autobus PKS. Po
siadacze biletów miesięcznych 
traktowa.ni są przez „obsługę 
autobusów skandalicznie". Ko
rzystający z usług PKS są już 
z1uęcl!enl ciągłą niepewnością. 
czy dojad' na c:i:l\s do pracy 
lub szkoły, ozy będą n1ieli czym 
wróoić do domów? 

Ra.dumszczański Oddział To
warowo-Osobowy PKS przepra
sia. aurorów listu do redakcji 
za istniejące niedogodności i 
zapc\\'nia. Żl'I dolO'iy starań, by 
sytuacja.· ulegla popzawie. Przy
zna.je, że zgodnie >J rozkładetn 
jazdy przez mlejsc,owość Rożny. 
przed g11dziną 6. pow~nny prze
jeżdżać 4 autobusy, dowożąc pa
sażerów z biletami miesif'czny
mi do Radomska. Tylko ie nie 
wszystkie kursy są realizowane. 
Częst.o autg.busy są niesprawne 
z powodu bra.ku części zamien
nych, albo s bra.kn kierowców. 
Wielu li nich konysta bowiem 
li wolnych dni wa pracę w nie
dzielę I w godzinach nadliczbo
wych. przebywa na urlopacb 
okoliczno<ciowych w związku z 
pracami zniwnyml i wykopb
mi. Dlate~rn tak często autobu
sy w:nmdają 'te swoj"go kursu. 

To wszywtko prawda, ale eo w 
hkiej sytuacji mają robić oi 
którzy muszą punktualnie stil~ 
n~ć przy swoich . warszta.ta.cb 
pracy? (f) 
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Brak tlenu wstrzymuje prace 
..-

przy napra\vach· sieci cieplne 1 ~ 
Nie wiadomo jeszcze czym się 

skończy duży wyciek wody w oko
licy ul. Promińskiego. Jak na ra
zie sieć pracuje, ale w każ.dej 
chwili g<TO:ui, itWaitia. (s) 

w 
Niektóre 
krótszym 

W spółdzielczych punkta.:!b u,;łu
gowych oferujących szycie konfejt· 
cji tzw. lekkiej obserwuje się z.na~ 
cznie zmn.iejszoną ilość zleceń. Np. 
w punkcie ,,Kontakcji" przy ul. 
T.atrzańsikiej 42 wczoraj na pyta'!lie 
klientki. kiedy moi:na spodziewać 

usługi 
terminie 

Mimo dużego wysil;ku brygad 
ZSC · i przysłwn.~h i:n do pomocy 
pracowników lainych przedsię

biors!lw i.n:siałacyj1I1ych, wczorajszy 
dizień nie przyniósł znacutcej po
prlllWY w naprawach 11ieci ciepłow
niczej. Co gorsza, wlelu bry.gadom 
skończył się JUZ tlen i nic nie 
w kazuje na to. by w dniu dzisiej
szym sytuacja była lepsza. Po 
prostu w ,,Korgazie" była awaria 
unieanoż.liwfająca napełnianie butli 
tym tak pOtraebnym do prac spa
walmkzych gazem. Mo.że łódzkie 

przedsiębiorstwa byłyby w stanie 
}IOiyczyć Zakładowi Sieci Ciaplll.ej 
kilka bU!bli? 

Nowe placówki oświatowe 

~ię uszycia garsonki, i.nformow.a.ru>, 
ze jeszcze w tym miesiącu. Kie
rowniczka Danuta K<>łodziejczylf 
powiedziała nam, że zmniejszC'lle 
zapotrzebowa.nie na usługi pozwo
liło skrócić zma.cznie termLny szy
cia. Podobna sytuacja panuje zre
sztą w wielu spóMzielczych zakła
da.eh krawieckich szviacych gar
~o~ki. spód:nke, wdzianka maz 
v:szelkiego rodzaju sukonie. oo
cz::iwszy od codziennych poprzez 
wiz:i"towe. a skończywszy na kre
acil!ch balow:vch i ślubnych. Nie
stety. nie dotyczy to szyci a pla.o;z. 
czy czy ciepłych kostiumów; jest 
właśnie pełnia sezonu. 

Naj'ba·rdziej dot'konięd brakiem 
ciepła aą mieszikańcy części. oo;iedla 
Wielkopolska. Znaleziono tam <'O 
pTawda w sieci pod ul. Llma.now
skiego miejsce dwóch wyciek&w, 
il'le po odkryciu rury za~ła konie
czność wyroimy jej części. Doko
vać mają tego w dniu dziesie.iszym 
pracujący tam robotnicy z ZPRI. 
ale właśnie tutaj zabralkło tlenu. 
Na razie więc izaspawano dwie 
dziury l...7 

!'lra:wdopodobnie d'Z!ś wiectzore.m 
usunięte zosta,ną uszkodzenia sieci 
w dwóch punlktach a.I. Koścl~~i 
- J)rzy „Agawie'' i w okolicach 
posesji 4/6. Także dziś lub jutro 
powi:nno wreszcie p0płymąć ciepło 

do 9 bloków osiedla Pod.górna. 

VI Forum 
'kadycyjnie jut w październiku 

- miesiącu oszczędzaaria - mło
dz\eż naszego miasta z.rz.eszona w 
FSZMP wraz z Oddziałem Woje
wódzkim NBP, ŁRZZ i Zjednoc.ze
nlem Surowców Wtórnych orgaru
zuje Forum Młodych Gospodar
nych. W najbliższą sobotę od goctz. 
lS zainteresowa.nl kształceniem na
\Vyiku racjonalnego gospodarowa
nia wś1·6d młodzieży dyskutowa!
będą nad wzbogaceniem dośw'a.d
cz.eń o nowe propozycje i ltilicjaty
wy. 

Tematów je&t wiele. Przede 
wszystkim planuje się ocenę wyko
TZystanla łódzkiego potencjału pro 
dukcyjnego, realizacji działań w 
zakresie ujawnia•ru:.a występującyc11 
nieprawidłowości w tym wzglę 
dzie, zapobiegania zbyt du:iej ma 
terlałochłonności produkcji, prawi
dłowości zabrudnlan:a kwalifikow;i 
nych kadr mlodz,ieQ:y. roli samo
rzącLności robotniczej w zakładach 
pracy czy wreszcie właściwego go 
spodarowania własnymi pie
niędzmi. 

Dvskusja nad tymi m. i<n. proble· 
mami powinna przyczynić się do 
o~rąślenfa roli i miejsca młodzie-

Mi:no iż rok nauki w peini, bu
dowlani oddają systematycznie no
we pla.c6wki oświaio'We. Nie w~zy
stkle one - z powodu trudności 
ma1erlałowych są całikowicie 
WY'kończone. Niemniej, szczególnie 
w nowych osiedlach, każda nowa 
klasa przyczyini.a się do rozładcrwa-
nia tłoku. ' 

Na Jl(>Czątku pażdzierni•ka odda
no do użytku szkołę zbiorc12:ą w 
Parzęczewie. J~k na razie obiekt 
ten nie ma jeszcze sali gimnasty
cznej, ale przewiduje się ze.koń· 
czenie jej budowy w tym miesią
cu. W tym samym czasie pru:ika
zano do użytku pomie:>Zczenia dla 
klas 1-3 w budynku nr 123 na 
Retki.ni. I tutaj trwa dalsza roz
budowa tego obiektu. 

Wczoraj i dziś trwały ostatnie 
prace. prowadzone przez Łódzkie 
Przedsiębiorstwo Bud<>Wnictiwa 
Pirzemysłu Lekkiego .,Południe" w 
części przedszkol'llej placó·W'ki przy 
ul. Elsnera 8. W tych dniach kilka 
klas tego przedszkola przygotowy
wanych będzie do przyjęcia kolej
nej l?rupv najmłodszvch mieszikań
c6w tei dzielnicy. Obiekt ten w 
dalszym cią.g11 i~t rozbudowywa-

ny. a pozos,tała jego czę.ić, jak 
twierdza pracawnicy tego przedsię
biorstwa, będzie . oddlana do użyt-
ku w listopadzie. (m) 

Długie terminy usług proponują 

S
~~H.U.hW"/~H~ także warsztaty motoryzacyjne: 
~· ~ W doda!Jku zarówno one jak i 
Sl S sJJO'I'o innych reprezentujących 
S w f § różne branże np. szklarskie lub 
S: y $ Q Wy ~ WY'))O~żenia wnętrz, odczuwają 
~ - S ogromne braki materiałów i części 
S; § z;i.miennych. Dlatego klient z włas-
~ I f S nymi materiałami jest obecRie 

P as Yczne s w~:r.ę<lzie mile widziany. 
~ W ramach Łoozkiego Zwiazku 
~ • Spółdzielczości Pracy i.stnieje obec-

W'~ nie w Łodzi 900 p1mkiów usługo
wych, w tvm 50 ajencyjnych. W 
III kwartaJ.e tego roku wv<konałv 
one usługi dla lud,ności za 830 mln 
zło~ych. realizując tYlffi swe elano-

Dziiś o godz. 18 otw.arta zostani~ 
w Os>iedlowym Domu Kultlll'y 
RMSM - „Osi-e<lle Młodych", ul 
Bratysławska 6 a wystawa malar
stwa Krzysztofa Rynkiewicza. 

Jutro, 17 października, o godz. 17 
w Galeriii Bałuckiej (Staa."y Ry
nek 2) nastąpi otwarcie wystawy 
Dobrochny Jurczak-Świtka. 

W piątek, 24 października, o go
dz~nie 17 w Galerii Sztuki BWA 
(ul. Wó.l~ańska 31/33) - otwar
cie 'ekspozycji malarstwa i rysun
ku Alicji I Bożeny Wahl. (M.) 

we zadania. (Kas) 

Samorząd 

współgospodarzem 

Młodych G d h , posesji ospo ornyc w Wdzi ~wają przygotowania 

źy na.siego województwa w roz· 
wiązywaniu problemów rac3onalne
go gospodarowa.nia oraz opracowa
nia kiierunków dzi.ałalności na naj
bliższą przyszłość. 

Udział w rozwa:ia.niach na te tak 
ważne tematy weźmie blisko 200-
osobowa grupa młodzieży reprezen· 
tującej ZSMP, ZHJ:ł, SZSP, OHP 
oraz NBP. (s) 

„ # 

Jak usprawn.1c 
, _ 

• 
zallllanę inieszkań 

W tak duże.i aglomeracji jak 
łódzka, problem zamia<Ily mieszkań 
nalciy do ba·rdro częstych. Jedn.i 
chcą 2'1lllienić duże na mniejsze, in
ni odwrotnie, Ktoś chce mieszkać 
bliżej m1e1sca pracy, ktoś illillY 
móc lepiej sprawować opiekę nad 
chorym k1'ewnym. Wiele spraw 
dO<tyczv przypad~Ó'W rozwodów czy 
~kłócenia rodzin. Problemy te są 
częste, dlatego istnie 'ące od '1973 
ro.ku w Łodzi Biuro Poś!'ednictwa 
Za.mia:nv Mieszkań nie narzekg na 
brak interesantów. 

Biuro pośredniczy w dokonywa
niu zamiany lokali mieszkalnych 

pozost.ających w dyspozycji urzę
dów dzielnicowych. spółdzielni bu
downictwa mieszkaniowego oraz 
lokali w domkach jednorodzinnych 
Tuta.i też przv.im u je się zgłosze
n.ia i stad przekazuje spółdzielniom 
mieszkaniowym wnioski o zamia
nę. 

W przypadku braku odpowied
n ieg0 kandydata każde :ugłosz~ ! e 
iest wvwieszone orzez rok w bm· 
rze na ~pecjalnei tablicy. tnforma
c.ia jest pełna nie zawiera tvlko 
nazwiska i dokład>nef!o adresu oso
by zai,n'tere,owanej, by wykluczyl
ewentualnvch pośredników. 

do sezaiu zimowego. Przed.stawi
ciele samorządu mieszkańców wraz 
z pracownikami ROM dokonu ia 
orzeglądu poozczególnych poses.ii. 
zwracając uwagę na odpowiednie 
ich zabezpieczen:e przed chłodami 
i mrozami I ta•k np. w dzielni<"v 
Sródmieście sporo skarg wpływa 
od loka.torów na ROM. nr 9, które

. mu oodlega m in. posesja przy ul 
Kopcińskiego 37. W posesji tei 
J>rzed ' -a dach;; c.le usunięto w 
niej wad instalac}i c.o. i wod.-kan., 
:Jie naprawiono bramv ani okien i 
drzwi w klatka<'h seho·fowvch. za
ochane ~a studzienki. Komitet 
Obwotlowv nr 23 Łódź~~ródmiP.śd1~ 
z;a iał się tą sprawą, zwraeaiąc te~ 
1 1wa1?ę na ootrzebę fa.k naiszybsze„ 
\!O W'itawienia fam w klatkad1 
' ' 'hodowvC'h. na 'trvchach i w nlwni
·R~h •Z'\"h or11z zaberzpi"<'ze,nie ln. 

.- tahr.ii wodo-•iągowej orzrd awa
r'a1111i. 

Makulatura 
Mimo często występujących trud

ności w zaspokajaniu tądaó 
klientów. sporo osób śkorzystało 
już z usług tej placówki. W 1979 
roku na 1118 wniosków załatwiono 
475, a do 25 września br. D3 1335 
- 566. Sporo wniosków pozostało 
nie załatwionych z tego powodu, ie 
ktoś zwalnia np. duze mieszkanie 
bez wygód I ząda mniejszego, ale 
z wszystkimi wygodami. Sporo 

Również 1 i.nne samorządy mie
szil:ańców. nie tylko w Srócimieściu. 
zwracają uwagę administracjom 
domów na występuiace jeszcze bra
k: w gospodarce mieszkaniowej 
Prz€..prowadzono takż.e narady z 
kierownictwem administracji do
mów i działami technic znymi ROM. 
zwracając uwagę na pilną potrze
be dO<trzvmywalllia terminów pra<' 
zapobiegawaych Przed sezonem 
;esienno-zimow,•m. Często jedinak 
bywa tak. że ROM ogra.niczaia 
sie do reiestracji skarg lokatorów 
i na tym się kończy. t dlatei?o 
ważoa tu iest rola samorzad\J 
m;eszkanców, którv clooilnowujP 
wvkonan.ia tych niezbędJ!ych robót ~ennymsurowcem 

tury pozostającej w magazY1I1ach 
handlowych i lokalach ek pedycj-i 
pracy przedsiębiorstwa. 

kłopotów wywołało zarządzenie 
ministra administracji, gospodar-

(j.kr.) 

W kilku ·zdaniach 
• Spotka.nie szachistów, warca

bistów i brydżystów dziś o godz 
17 w DDK (ul Limanowskieg.o 166) 
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Informacja o usługach 
lnformacJa kolejowa 65~-55. 
lnlormacJa PKR 

Dworzec Centralny 
Dworne Północny 

Informacja telefoniczna 
Komenda Wo.lewódzka MO 

Centrala 677·22. 
Pogotowie cleplownicie 
Pogtotowlie drogowe 
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ZGS-96 
741-20 

83 

~92-22 
Z53·tl 

409 -32 
Pog"'°'' '" en„rgetyczne 

ReJOO t.ódz Północ- 334-JL 
Rejon t,01b Południe 
Re,joo Pahlanire 

~09·32 
334.i~ 
3i 10 

16-J4 ·49 
~g1 15 
J95 85 

98, 666-ll 

Rejon Zg1r.r> 
Rejon nc; ·,,-\.-tJf'nia u:1c 

Pogotowi„ gazowe 
Strat Pożarna 

795-55, 257-71 
17 
19 

Pogotowie MO 
Pogotowie Ratunkowe 
Pomor drogowa PZMot, 

52-st-10, 106-27 
Centrala lurormacyJna PKO 

731 -8? 
TELEFON ZAU„ANIA ~37-31 

czynny w, godz. 15-1 rano 

TEATRY 

WIELKI - nieczynny 
JARACZA - godz. 19.30 „Rewi

zor" 
MAŁA SCENA - godz. 12 „Pa· 
miątki Soplicy" 

7 .15 - godz. 19.15 „Ac!1\Ucs i mi
łość" 

NOWY - godz. 19.15 „Uroczysty 
bankiet w zakładzie •pogrzebo
wym" 
MAŁA SALA - nieczynny 
POWSZECHNY - godz. 19.15 
„Słowo m uszkletersltie" 

MUZYCZNY - godz. 19 „w mi
łości nie ma mocnych" 

ARLEKIN - godz 17.30 „Cud 
krasawica" 

PINOKIO - godz. 10, 17.30 
„Sen klowna" 

MUZEA 

łłłSTORIJ RUCHU REWOLU· 
CYJNEOO IGdat'lska 13) 
godz 11-17 

ODDZIAŁ RADOGOSZCZ IZ~ier
ska 147) godz. 9-16 

A.Rl H~:o1 OUll'ZNE I ETNO· 
GRAFII 7"'1E •pl Wo!nJacl 14) -
godz 10-17 

w ł,0 K I·~ N N li rw Ą (PlotrkOW• 
ska 282) godz. 1().-l'f 

-.zTl•K I 1WięckowRkie~o S8) -
godz 11-19 

POl.SKIEJ WOJSKOWEJ SLUŻBY 
ZDROWIA (Żellgowsklego 7) -
godz 10-13 

MIA<IT" zntERZA (Zgierz, Dą
browskiego 21) go'dz. 10-15 

WYSTAWY 

GALERIA fłAt.Ut:KĄ !Stary RY· 
nek 2) - god~ 11-18 - wysta· 
wa pra<' Wacława Kondka . 

01'RODEK PROP<\GANll'Y SZTU· 
Kl !Parli Slenktewtcu1 ~odz 
11-18 - rzeźba H, Burzca 

• 
t.OOZIU PARK KUi.TURY I WY· 

PIU Z'Y N K lJ (na l.dr<>w1tll 
LUNAPARK - nieczynny 
KAPl~:t '"KO l'AI A" <al Unii łl 

- oteC?vone 
ZOO - end7lennle od 1odJ. I 

do 17 1kasa do 16> 
PAI MIARNIA - codziennie od 

gr>dz li do t? (Oprócz pon!e
dzlalkt1w1 

OGR()O BOTANICZNY CO• 
dziennie od codi< I do zmroku 

KUiiA 

BA,t,TYK - „Manllattan" USA od 
lat 18 god1 IO 12. a. Film 
przedpremierowy i czfta~ą li· 
~ta dialogową - „Cza• I\ po1ta
l1 psy" USA od lat 18, v;od2. 
16 19, 

IWANOWO - „Ha!r" USA Od 
lat 15 godz 10, 12.30, 17 30, 20, 
„Piękna I potwór" czes od lat 
12 godz 15 

POJ,ONIA - „Hair'' USA od lat 
15 'godz 10, 13.30, 15, 17.30, 20 

PRZEDWJOSNIE - „Powrót do 
dornu" USA od lat 15 godz. 10. 
12.15, 15, 17.lS, 19 30 

WLOKNIARZ - .• Cma" pol od 
lat 18 godz. 10, 12.15, 15, 17.15. 
19.30 

WOLNO&C - „Uciecz,ka na A.te• 
nę" . ang od lat IS, godz. IO 
12.15, 14.30, 17, 19.ll.0 

WISLA - „Constans" pol. od lat 
15 godz 10. u 1s. 15, ,7.15, 19.30 

ZAc:Hl;TA - .,Nosleratu - w:om- ł 
p1r- RFN nd lat 18 godz 10. 
12.15, 15; „Rycerz" pol. od lat 
15 god:e. 17.15. 19.30 

STUDIO „Konilc Garbusek" 
radz. b.o. ge>dz. 15.45; ., Tragedia ' 
Posejdona" USA od lat 15 
godz 17.15, 19.30 

STYi.OWY - Kino Filmów POI· 
&kich: „Linia" pol. od lat 15 
godz„ 16; „Szczęśliwy człowiek" 
ang. godz. 13 

OKM - „Obcy - 8 pasażer „No· 
stromo' an.g. godz 17, 19.30 

KOt.f:,f A RZ - nleczvnne 
c;nv'1•Ą Ktno N:,n-..,top ,,a 

godz. 10; „Lot naci kuk•tłczyrn 
gniazdem" USA od lat 18 

HAl.KA - .. Sz•itan l Vll klasy" 
poi b.o. godz 15; seans zam
knięty - o;todz 17: „Dzień we
selny" tJSA od lat 15 godz. 
19.15 

MŁODA GWARDIA - .,Diabli 
mnie bl.orą" fr od lat IS, godz. 
10, 12.!S, 14.30 16 45 19 

MUZA „Przygoda arabska" 
ang, b.o. godz. 17: „Omen" 
ang ()d lat 18 godz 19 

I MAJA - .,Jad?Ja" poi. od lat 
12. godz 15 15 17 15; „Dz!eda:lc· 
two" ang, od lat 18, gnd1 i9 15 

l'OK().1 - .Błekitna płetwa·• -
au·str bo 1i1,nd1 15 15; „Z pr•e· 
wlazanvml oczami'' hlszo. od 
lat 18 ~Orl7 17 15. 19.30 

.ROMA - Pr7vbvwa 1eźcl,lec" -
USA od lat 15 ~odz. 10. 12.15 
15. 17 15. 19.30 

STOKI - „Ostatnia dwójka'" -
radz bo godz. 16: „o 'eden 
most za daleko" ang. od lat 
15 godz 17 .30 

SWIT - „Przez Góry Skaliste·• 
USA b.o. ~odz. 15, 17: „Jesien
ny maraton" radz. od lat 15 
godz 19 

TATRY - „Ucieczka na Atenę" 
a,ng od lat 15 godz 10 i2 15, 
16 3\!, 19: „żurawie przyleciały 
za wcześnie" radz od lat 1~. 
godz. 14 30 

OKA - ,.Urodziny młodego war
szawiaka" pol. od lat 12 godz 
13 

POPULARNE - ,,Piosenka za 
koronę" (czeski) iiodz. 16; „Wclaż 
o miłości" fr, od lat 15 godz 
18 

ENERGETYK - „ie<"•..,nne 
PIONIER - ,Tygrysiątko" bułg. 

b.o. godz. 15; ,Oddział" USA 
od lat 15 godz 17 19 

REKORD - „Filipek" NRD b.o 
godz. 15.30; „Wierna żona" tr. 
od lat 18 godz 17, 19 

SOJUSZ - „Prywatne piekło" -
USA od lat 15 godz. 17 

POLESIE - „GehPnna" ool. Od 
lat 12 godz 17: „Strach nad 
miastem" fr. od lat 18 godz. 
19 

APTEKI 

t.ODZ 

Al Mickiewicza 20, Piotrkow· 
ska 67. Dabrowsk!ego 89, Luto· 
mlerska 146. Olimpijska 7a 

Głowno - t.,owtC"ka 28, !Con· 
stantvnów - S.idowa iO O?or 
l;ow - Armil CzPrwone• 47 Pa· 
btanice - Armil C2erwone1 17 
Z~ler2 - DabrowskfPIU~ 10 Alek· 
sandrów - K'\Śclu•7kl 4. 

D\•1.:UR'Y l'ZPITALI 

Chirurgia ogólna - Bałuty 
Szpital im Biegańskiego (Kniazie
wicza 1/5). codziennie Szpital im. 
Barlicki Cli.O (Kopcimkiego 221 
dla przychodni rejonowej nr 7 
Szpital Im Sklodnwsklej CuriE' 
(Zgler2 Parzę<'zewslta 351 dla przy 
chnrlnl re.lnnowvch nr nr 1. 2. 3 
5 Szpital tm Marchlew•kieg11 
(Zg!er?. Dubois 17). Z1i1,ler2. Oznr 
ków Aleks~nrlrów. Parzeczew 
Górna - Szpital im. .Tonschera 
(Milionowa 14); Polesie - Szpital 
Im, Pirogowa (Wólczanstca t9fi), 
Sródmieśc!e - Szpital Im. Dle
gańsklego (Knlaziewicza 115), Wi
dzew - Szpital im. Sonenberga 
(Pieniny 30). 

Chirurgia urazowa - Szpital im. 
Skłodowskiej-Curie (Zgierz, Pa
rzęczewska 35). 

Neurochl• 111 j! te S1pltaJ tw 
Sk!odowsltlej-Curie (Zgierz, Parzę
czewska 35) 

Laryngologia Szpital Im. 
Pirogowa (Wólczańska 195) 

Oku1ts1v1<„ S2.ott;oJ 1m 
Jonschera (Millonowa 14) 

Ch1ru•2IA I larvne,„Jne,ta dzie
cięca - Jnst:vtut Pediatrii (Spor
na 36/50) 

Chi· u· e•a ~L<'leknwo twarzowa 
- Szpital Im Sarllcklel!O (Kop
clnsktego 22) 

T")\ł<Vlłoloala - Instytut Medy· 
„vn" Pr aC'v <Ter~v 8) 
WenerolłJl?1• - P•iy<"hodnla oer· 

mstnlo~tm:na u.I 7.akatna 44 1ca· 
la dobe oróct nl<'dżtel I lw'atl 

WOJE\VOllZ&A STACJA 
PQOOTOWIA RATUN'ltOWEGO 

Slenktew!cza 13'1. 
tel M9 

, OG0t,NOł-0DZIU PUNK.T 
INFORl\łA( v.1..iv 

dotvczacv nt'a ~" nlarl"•W,,,.k służ· 
bv ~drowta <czvnnv "Bla ctohe 
we wnv•tkle dni tv1?ndnta1 
tel 615-19 

N~t chyba bardziej nit RSW 
„Prasa - Książlka - Ruch" rue 
jest zainteresowany w jak n.aj.-oz
sądniejszym gospod.Mowan>iu pa
pierem, bowiem od zwiększenia ie· 
go ilości zależy m. in. zwiększe:nw 
się nakładu gazet oraz czasopism 
których tak brakuje obecn~e w 
k·ioskach. Dlatego też do tradycj; 
tej f•i•rmy należy już cokwartalna 
społeczna zbiórka m~kulaturv orl 
ludnośoi, ·zakładów pracy, instyt.J
cjl za pośredn-ictwem kiosk6w 
sklepów i klubów RSW. Akcja ta 
prowadzona jest, ozywiście. obok 
systematycznego zbierac"l·ia makula-

18 październ.ika br. RSW wspól· 
nie z Okręgowym Przedsiębior· 
stwem Surowców Wtórnych w Ło
dzi orgainizuje właśnie taką spo 
Iec21ną zbiórkę makulatury. Tegv 
dnia przyjmować ją będą w godz.i
nach 8-13 wszystkie punkty spr2e
daży RSW ,.Prasa - Książka 
Ruch" w województwie miPjskim 
łódzkim Wpływy z jej sprzedaży 
po potrąceniu kosztów tramsportu 
przekazaine będą n.a C<ele społecz· 

ki terenowej i ochrony środowis
ka z 16 sierpnia br. w sprawie 
zamiany mieszkań. Bardzo wysC1kie 
Clpłaty za dodatkowo uzysklw11na 
powienchnię mieszkaniowa Cod 5 
do 6 tys, za m. kw.) oraz zwięk
szenie opłat za dodatkowo uzyska
ne urządzeni<& techniczne zahamo
wało dokonywanie zamian. Co gor
ua. sum świadczonych za uzyska
ną. powierzchnlę nie można rozło
zyć na raty. 

e Kurs tańca towarzyskiego lJ 
stopnia organizuje DDK (al. 1 Ma
ja 87). Informac.ie codziennie w 
godz. 9-19, tel. 208-21 i 381-62. „. ,..,. ... „.,.,_., -.:=n - r. n - "4CP':a:M ...,.„ n ·~ „. 

ne. (s) 

KONSTAl~TYNóvV ·-··--· ..,, ______ _ 
Nowe przedszkole 

starym budynku w 
W Konstantynowie matki dzieci 

w wieku przedszkolnym nie muszą 
się martwić o to •. że nie mają z 
kim zostawić •swoich pocie<'h, gdy 
idą do pracy- Istniejące w mieście 
3 przed:;zkola na 490 miejsc !ll>ra
wily. że w bieżącym roku żadm.e 
T>oda·n ie o przv!ecie do tego tvpu 
placówki w Kon<>ta.ntynowie ni!> 
zo~tah załatwionp odmownie U,mo
żliwiło to obierie opieka prted
llz>kolną 70 oroc wszvstkkh naj
młodszveh m:eszkańców miasta. 

Svtuacia na dziś Jest więc dobra. 
• stało się taik dziek! zaadaptowa· 
niu dla potrzeb przedszkola budvn
ku bvle1 szkol:v podstawowej. TV'!TI 
sposobem u7.yskano dalsi:ych 240 

m1e}SC dla pr.zedsZkolatków. W s.ta· 
rym budy>lliku trzeba było wiele 
zrobić aby doprowadzić go do obec· 
nego wygładu podłączyć gaz, za.in· 
stalować wlindy dowożące posiłki 
dla dzieci z kuchni, nie mówiąc o 
założeniu kafelków w łazienkach, 
malowa11iu i wyposażeniu w pod
<;tawowy spr7ęt jak stoliki, krze
s~łka itp. 

Niebagatelne znaczenie ma fakt, 
że wszystkie te prace wyk<>nllllle 
zostały w rekordowo krótkim cu
sle 10 miesięcy, a ich koszt wy
niósł zaledwie około 4,5 mln zl 
Warto zaznaczyć. te wybudowanie 
nowego przed'l'M<>ta kosl'Jtowałoby 
kllka>11aścle mln złotyich, E. W. 

Władze naszego miasta zdają so
bie sprawę z tego problemu i 
prawdopodobnie wystąpią w naj
bliższym czasie do resortu w spra
wie zrewidowania tych opłat. P<>
~tuluje się też przekazanie do dy
soozycji biut"a pewne.i liczby wol
n~h m.ies:z:kań. których z różn)•ch 
względów wydziały spraw lokalo
wvcb nie mogą zasiedlić w krót· 
kim terminie. I wreszcie trzeba 
wpłynać na łódzkie spółdzielnie 
mieszka.nfowe, by szybciej zała
twiały uuniany. Realizacja ty.eh 
wniosków, przedstawionych na 
ostaitnim posiedzeniu Prezydium 
RN m. Łodm z pewnośeią wPłvnle 
na lepsze załatwianie tych tak 
istotnyąh w tyciu wielu łodzian 
-:praw. (s) 

Brak llstonosizy powoduje, te w• 

wsiach gmi.ny Pabi<Mldce pojawia 

się coraz więcej · skmynek przJ'

drożnych, do których trafiaj" Hst; 

do mies?Jkaflców wsi. W zależności 

od wielkokł włll, 1mynkd ~ 

oprói.n-i.wj" .aml mieczkańc7 dyęo-

11
Spartanka" ma nreszcie gospodarza 
Przyszła iuż jesień, która wypło-1 których mieszkańcy okoHcznego 

szyła dzieci z placów zabaw. Opu- osiedla skarżvli się na to. że pta
st0;szala również „Spartanka" cem tym od momentu uro
mie.isce zabaw najmłodszych orzy <'ZYstego przekazania nikt pra1t. 
ul. Hi•potecznei 12a Bałutach. W tycznie sie nie interesuje. i że oo
momende oddawania go do użyt. woli. ale systematycznie całe jego 
ku przed blisko dwoma laty zali- :1rządzenJe ulega dewastacji. Nie
czany był do najp;ękniejsa:ych w ookojące stałv się również sygna. 
mieście. Zaliczany był„. bo już nie- łv o tyim, że .. Spartanka" stała się 
wiele świadczy o jego niedawnej miejscem schronienia dla okolicz
.świetności. Pourywane huśtawki, nych pilaik6w, chuliganów i awan
rozpadające się ławki, oto jak turników. 
dziś wygląda .. Spartanka". Wydaje sofę. te syit'Uacja w „Sparp 

Od pewnego czasu zaczęły r6w- tance" ulega powoli zmianie. Na
nież napływa(> do redakcji listy. w reszde znalazł się gospodan tego 

Skrzynki przydrożne 

ułatwiają prar.ę 

rstoooszy 

nują~v odpowiedinlml ktuczykam! 

bądt czynią to sołtysi. 

Pabiairuicki W"'Uld pocztow,y za.i.n

.talowal jut l~O przydrożnych 

sknyn.6. Ogółem w 38 wsiach za

lm3taluje się 300 sknynek. 

(llfow.) 

placu zabaw - Zarząd Osiedla Po
jezierska przy SM .• Osiedle Mło
dych". który będ.:ie czllwać 1 (lo-
l<onywać koniecznych. bieżąc:1·cb 
napraw zna idu iącego się tam 
; przętu Rozp<><-zeto remonty husta
wek. karuzeli. a „ście~ke zdrowia" 
doprowadzono do porządku. Nie
bawem zacznie się konserwacja 
wszystkich urządzeń przed nad
chodzaca zimą. Nowe alejki wyty
czy sie wiosną. wtedy też posiana 
będ~ie trawa. · 

Pozostaje Jeszcze do rozwiązania 
sprawa za.pP.wnienia bezpieczeń
stwa ' llkw;dacji o! ia'ństwa na te· 
renie .. Spartanki". Na ibardziei ".l•re
dysponowan~ są do rozwiazania 
tel sprawv or!!ana MO Przy<l.alvbv 
;ię tu częstsze icb patrole. które 
skutecznle rozorawiłvbv sie z n'.e
proszonymi i:rośćmi. KW Mo Łódź
Bal:tuty zapowiedziała objęcie tego 
terenu w naihliiszym czasie spe
c.iałn11 ~ieoką MO i OR.lVIO. 

E. W. 
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Nobel 1980 Czesław Milosz 
Czesia.w Miłosz Jest pisarzem trudnym w najlepszym tego 

słowa znaczeniu - skomplikowanym i intelektualnym. Pobu
di:ającym do myślenia, wymagającym uwagi, zmiennym w na-
11trojach od liryzmu do namiętnego zaanga:iowania. Od abstrak
ojl do konkretów. Urzekającym i fascynującym również dla
tego, ie jest tak bardzo skomplikowany. 

(• werdyktu jury nagrody Nobla) 

La.tlll'eatem tegorocllllej literac-
kiej nagrody Nobla w dziiedzi.nie 
literatury zos·tał prawie siBdem
dziesięcioletni polski poeta Cze 
sław Miłosz. Twórca znany w Pol
sce w zasadzie w wąskim kręgu 
p isarzy i literaturoznawców. Kim 
jest Miłosz? Czy tak wysokie wy
różnieni:e może budzić wątpliwo
ści? 

JP.neze przed wojną wydawszy 
rr.aledwie dwa tomy wierszy zdobył 
sobie zasłużone uznanie. Twórc<ZOŚĆ 
jego cechowały zarówno siła wy
razu artystycznego, jak powaga i 
istotność problematykrl społecznej i 
moralnej. Wydany w 1945 r. ob
szerny tom „Ocalenie" był bez 
wątpienia obok „Niepokoju" Róże
wicza najwa:imiejszym tomem poe
tyckim w pierwszych latach powo
jennych. 
Późndej Miłos:z zniiknął ze świa

domości szerokiego grona czytel
ników wpływając jedinak s.ilnie po 
dzień dzisiejszy na rozw6j poezji 

polskiej. 

'!;ny Jego kultu.ry i język11. - Pol
ski. Obydwie stale obecne w jeg" 
twórczośc·i konstytuują w sposób 
decydujący jej cechy charaktery
styczne szczególnie wyraziste w 
ostatnich tomach wierszy. Silne 
odczucie czasu nio.sącego zn.iszcze
nie i zgubę właśnie w nich znai
duje najpełniejszy wyraz. Z kolei 
własne doświadczenia emigranta 
staJą się metaforą „metafizyczne
go, czy wrę..."Z duchowego wygnan:.a 
w sensie ogólnoludzkim", jak słu
sznie podkreślają autorzy uzasadnie 
nia werdyktu jury Szwedzkiej 
Akademii Literatu<ry. 

W rozdartym, pdnym tragicz-
nych konfliktów świecie współcze
snym poeta szukia wartości zwra
cając się do religii i kultury. Zwrot 
ku „wierze, nadziei i miłosci" za
znaczył się już w zadziwiająco 
pięknym i prostym cyklu „świat 
Poema naiwne" pisanym w czasie 
wojny. Także wtedy uwyrażruił się 
ambiwalentny sto~u.nek do poezji. 

z CBtOPA KRÓL 
Nie umiem jeść widelcem. Gniecie mnie kornna. 
Po diabła mnie ubrali w te ich aksamity. 
Kobieta w długiej sukni to jest moja żona, 
Jakbym nie dość miał dziwek z mojej dworskiej 

Szepty wokoło mnie. Pląsy i parle franse. 
Co trzeba mówić prosto, wykręcą zawile, 
Grzec7.iności sobie wzajem prawią oszukańcze 
I trzepią się parszywcy, mdlejąc jak motyle. 

świty. 

Patrzę na nich udając, te spuszczam powieki 
W tłustej drzemce. I co dzień tak strugam wariata. 
Taki już im zostanę w pamięci na wieki. 
Innego, wiem to, nigdy nie zobaczę świata. 

A mnie co? Mam nienawiść, ta we mnie s\ę jarzy, 
Lampa mnie radująca, pochodnia weselna. 
Co myślę nikt nie zgadnie z głupkowatej twarzy. 
I 'tak a nie inaczej życie mi się spełnia. 

Tylko przez nich, co skaczą, mizdrzą się I chwalił 
Czuję że jestem: ogniem, krzemieniem i stalą. 

Z drugiej strony poezja ta prze
sycona jest wyrazistym konkreiem 
(pejzaże, sytuacje, ubiory, gesty 
ludzkie itd.) i ładunkiem emocjo
nalllym zdolnym pobudzić czytel
nika lub słuchacza do najżywszych 
wzruszeń. Mówię o tym, bo nie 
tylko sam ją głęboko przeżywałem, 
ale widziałem z trudem powstrzy-

mywa.ne łz;y w oczach słuchaczy 
bY'najmniej nie będących znawca
mi poezji. W przypadku Miłesza 
powtarza się pozorny paradoks to
warzyszący odd1Ziaływaniiu poezji 
Mickiewicza; tego trudnego, skom
plikowan-ego poetę, mistyka obra
cającego się w regionach niedostęp
nych wielu bystrym i w'ylkształco
nym umysłom ze łzami czytywali 
i czytują ludzie z wykształceniem 
najbardziej element<l!rnym. 

Jak wielka Jest siła poezji Miło
sza. niech świadczą przejawy jej 
stałej, choć nie zawsze uświada
mianej obecności w naszej kultu
rze i 11ter.aturze. Niejednokrotnie 
mówimy · cytatami z jego wierszy: 
„Gdzież jest, poeto, ocalenie?", 
„Innego końca świata nie będzie", 
„Tam nam; początek", iitd. Jest 011 
chyba jedynym poetą współczes
nym, który tak głęboko wszedł i 
zadomowił się w naszej mowie 
Wpłynął też w decydującym stop
niu na rozwój poezji polskiej. Już 
poeci czasów woj>ny i o·kupacji, 
Baczyński i Gajcy, wiele mu za
wdzięczają. W latach późniejszych 
nie do pomyśleaiia bez niego są ta
kie osiągnięCia poetyckie, jak wier
sze Herberta i Brylla. Z niego 
czerpali inspirację, od niego uczyli 
się pisać tzw. poeci neoklasyczni 
np. J . M. Rymkiewicz. Do niego 
sięgali WSZY'SCY antyromantycy u
patrujący wielkie i tywe walory 

J 
a.kikolwiek strajkowa fala 
prze.s:zla przez Polskę aJku
rat w czasie akademickiich 
wakacji, a zatem wtedy. 

gdy .sa.J.e wykładowe świecą pust
kami, robotniczy protest A. D. 
1980 nie mógł pozostać bez wpływu 
na wyższe uczelnie i studentów. 
Już we wrześniu nie czekając na 
rozpo.częc.ie nowego roku akademic
kiego, zebrało się w Uniejowie ple
num Zarządu Głównego Socjalisty
cznego ZwiąZJku Studentów Pol
sldch. na którym przedstawiciele 
środowisk studenckich z całego 
kiraju wy>razili swój stosu.nek do 
nowej sytuacji oraz dotychczasowej 
pra'ktyfil:f życia spoJ:eczmo-politycz
nego. Rzecz zrozumiała, najwięcej 
uwagi poświęccno spraWOIIll stu

denc.Jdei orgwizacji, odnosząc si~ 
krytycmie do jej doitychczasowe1 
działalnofoi. SZSP znalazł się na 
ostrym wirażu. a jedność ruchu 
studenckiego przestała. nagle być 
oczywista. Już wtedy było bowiem 
wiadomo, że prędzej czy późni"' j 
dojdzie do powstania nowych or
ganiza.cj.i młodzieży aikademickiej. 

I rzeczywiście: w Gdańsku. Kra
kowie Wrocławiu, Poznaniu, Toru
niu i· w Wuszawie zawiązały się 
wikirótce komitety założycielskie no
wych, niezależnych organiz~cji stu-. 
denckich, 28 września komitet taki 
powstał również i "'. Łod~i, a . 3 
paź<l:ziernilka w sali kinowe) Pan
stwowej Wyższej Szkoły Filmowej, 
Telewizyjnej i Teaitra,linej od•było 
się pierwsze otwarte zebranie Mię
dzyuczelnianego Komitetu Założy-
cielskiego Niezależnego Związku 
Studentów Łodzi. , . 

W kilka dni później w łódzkich 
uczelnia.eh pojawiły się ogłoszenia 
o następnych zebraniach NZSŁ, 
przystąpiono do pracy nad staitutem 
organizacji, która określiła się ja
ko apoliJtyczna. niezależna od wład: 
uczelni. administra,cji państwowei 
i organizacji poli•tycznych. 

Tak właŚnie doszło do rozbicia 
ruchu studenckiego. Jaka będzie 
jego przyszłość? Trudno na razie 
przewidzieć. gdyż pada wiele pro
pozycji i postulatów. Jedno wszak
że wydaje się pewne: powinni o 
tym zadecydówac sami studenci. 

Ki1ka dl!li temu wybrałem się J.a 
Wydział Ekonomiczno-Socjologiczn Y 
Uniwersytetu Łódzkiego . Była 
właśnie porzer·wa między zajęciami 
i dłu,gie korytarze budynk_u u 
zbiegu ulic Rewolucji 1905 r 1 Ar
mii Ludowej tętniły gwarem. Wo
kół p0pielniczek i pod oknami -
grupki rozdY15-ku!owanych studen
tów. W<rażenią z wakacji i se<;ji 
poprawk<YWej, po•wtarza<nie mate
riału przed ćwiczeniami, uwagi o 
planie zajęć. Niby ta.k samo jak 
zwykle, a jednak inaczej Coś się 
zmieniło w atmosferze studenckie
go życia. Co? Wystarczyło spojrzeć 
na kolumnę zwieńczoną · nazwą ga
zetki ściennej ,;Sic!" - duży, ko
lorowy plakat o 'zebraniu NZSŁ. 

Pytam ki~ka przypadkowo za
trzymanych, osób. Co myślą o SZSP. 
o nowei orga.nizaoji o tym, oo sta
ło się w środowisku między 
czerwcem a październikiem. Ni~ 
robią uników notuję więc skrz~
tnie ich odtJ()wiedzi. 

- Uważam. że powi.nno być kil-1 Zdzisiek z U roku kierunku ek•• 
ka organizacji studenckich - mó- nomiczno-spolecznego: - SZSP • 
wi Lucyruł 111 Ili roku ekonomiki najważniejszych momentach nil 
1 organizacji obrotu I nsluir - cho- reprezentowała swoich członków. 
ciażby dlatego że p0glądy studen- dlatego też uważam, że orgamiza
tów są różne Do !;\ZSP wstępowa- cja studencka - jaka by nie była 
li ludzie, nie tylko mający świato- - musi być autentyczna. a nie fik
pogląd mark!stowski choć jest to cy ina. Praca w niej musi pole~ać 
przecież ma["ksiistowska organiza- na ~tałym kontakcie ze wszystkimi 
cja. Musieli być dwulicowi. bo nie jej członkami chociaż wiem, że 
mieli wyboru. Teraz mogą już wy- działacze są na ogół ludźmi bardzo 
bierać. · zajętymi Organizacja powinna też 

Andrzej :s m roku ekonomiki reprezentować szeroko interesy stu
przemysłu: - Przede wszystkim dentów na zewnątrz, a SZSP był 
muszę wya-azić m{}j negatywny sto- raczej zamknięty. Byłem kiedyś 
sunek do dotychczasowe; działalno- na iaikimś plenum i Wj'\Szed.łem z 
ści SZSP, kt6ra sterowana była niego niezbyt zbudowaflly, gdyt 
zew.nętr2'Jllie. poza organizacją, a wszystko obracało się wokół roz
ta.k przecież być nie powinno. Czy grywek personalnych. 
teraz SZSP się z;mieni? Pozostali w Orgainizacja nie może zniechęcać 
zasadzie ci sami działacze„. Uwa- do siebie studentów, taik Jak to się 
ża.m. że lepi·ej byłoby chyba stwo- nieraz· działo w przypadku SZSP. 
rzyć nową organizację, która nie. Stąd teraz bunit przeciw SZSP. 
mi ałabv tvch obciażeń, o którvch Myślę, że dopóki st„denci nie bę
można ·dziś mówić w przypadku da rzeczywiście reprezentować sie
SZSP. bie przez ,woją organizację, zaw

sze będzie dochodziło da buntów, 
a środowisko nie będzie mieć żad
nego znaczenia na zewnątrz. Do
póki nie zejdziemy z :;.l'.:szów. nie 
będziemy kończyć nas~~o działa
nia na ogłoszeniach i de~1ara-0jach, 
nic się nie zmieni. Bardzo dobrze 
ieśli jest rywalizacja ir.iędzy or
cranizaciami. ale co z teg<>. że ma
my niezależnv związek, skoro i 
o·n składa na razie tylk<r deklara
cje. N\e po to powinny być orga
'lizacje studenckie, by l!'liładać tyl
ko regulaminy, robić zebranfa, 
.. naga.niać" do udziału w poch9dzie 
1-majowvm. ale po to, żeby repre
zentować- środowisko i poglądy w 
nim panu.iace 

Zbyszek (IV rok enonomik! prze
mysłu): - Myślę, że niemożliwe 
jest istnienie przez dłuższy czas 
dwóch organizacji studeckich, po
nieważ iedna z nich przewa.ży i 
zwycięży w rywalizacji Wted.v 
druga będzie musiała odejść. Be
dzie więc konkurencja i, mam na
dzieię. pozostanie lepsza organiza
cja SZSP do tej pory działał do
brze l!"łównie w opinii tych, ktl1-
rzy robili w nim karierę. Reszta 
studi>n tów b\·ła na ogół pcmijana 
n'e mooe więc mieć zbyt dobrego 
zdania. 

Jadwiga (li rok socjologii): 
Działalność SZSP była w znacznej 
części fi•kcyina, niE>autentvczna 
Decyzje podejmowano bez zasię
e-ania opinii ,,szarych" członków 
Dwie or~anizacie. to większa ;eh 
~amodzielność, autentyczność i •y
wąlizacja Może do głosu do.ida 
wreszcie ci, którzy rzeczvwiście 
chcą coś ~c-bić. działać bez patTZe
ni~ na własne korżvści. 

Grażvna (I rok ekonomiki nrze
mvsł„): -· Sądzę. że powinno być 
kiJlrn O!"f'anfza .ii studPnrkich: e-d .vż 
iedna. siła rzeczy zbiurokratyzo
wana. nie iest w stanie obiąr 
owo1m działa.nie-m wszv<tkieE'o. ro 
dzieip oię w śro<lowisku Mvśle te:l 
o rvw,Jizadi w nozvtvwnvm te<to 
o•O'Wa zna~zeni11 Jes'Pm rl()DiPr'l n~ 
ryi-Prwo::z,.,.m rolt11. ni,.,"riPle wif'r 
iE>Sz~zP wiem 2ni o now~j ore-ani
zacii. ani o SZ~P 

Piotr (U rok· socjologii): - SZSP 
był za duży, by szeregowy członek 
miał jakikolwiek znaczący wpływ 
na podejmowane decyzje. Uważam, 
że SZSP powinien prowadzić dzia
łalność polityczną. a oprócz niege 
musi istnieć organizacja apolitycz
na. Jej rola, podobnie jak nowych 
związków zawodowych, powinna 
sprowadzać sie do obrony intere
sów studentów. Poza tym należy 
wyłonić samorząd studencki na 
szczeblu środowiska, uczelni, itd •• 
złożony z członków obu organizacji. 
który zajmowałby się sprawami 
socjalno-bytowymi. Miałby on też 
do swojej dvspozycji fundus:;!:e na 
różne formv działalności. które 
dzieliłby sprawiedliwie między 
obie organizacje 

C zy przedstawione przeze 
mnie głosy mogą reprezen
t<J1Wać opinie całego środo
wiska akademickiego Ł.C'-
dzi? z pewnością nie . . cho

ciaz moi rozmówcy. jak już wspo
mniałem. bvli zupełnie przypadko
wi. Dlatego właśnie sądzę. że pu
bliczną dvskusję nad przyszłvm 
modelem ruchu studenckiego na-
l~ż!iłobv kontv.nuow.ać; dając mo
żliwość za,prezentowa<ni.a tn.nych 
;eszcze opinii studenckich. Jeżelł 
macie odmienne zda1nie od dziś za
nrezentowanych lub ieżeli zE'adza
"ie sie z opublikowanymi dziś wy
oowiedziami napi~zcie do nas. Cze
kamv na Waozp listy. 

P \ WEŁ TOMASZEWSKI 

Miłosz zdecydowawszy się w 1951 „Czym jest poezja, która noie oca- w poezji pol~kiej XVI-XVIII w 
roku na emigrację polityczną, sta- la narodów an:i ludZli?" pytał poe- W nim wreszcie znaleźli oparcie 
le przebywał za gra,nicą. początko- ta. Analizując postawy niektórye;h poeci debiutujący około 1970 roku. 
wo we Francji, późniei w Stana.;h polskich poetów stWi{)'rdził z gory- "dy negowali zdobycze neoklasv
Zjednoczonych pracując tam oo czą · „Poezja nie jest kwestią mo- cyzmu w imię moralnego i społe<"z-
1960 r . jalrn wykładowca literatu- ralności". nego zaa.ngażowania. Miłosz od- wa". dowodzi jednak, że gdy or- da. Festiwal muzy'k! rockowej ry polskiej na Uniwersytecie Ka- dzi.aływał zresztą nie tylko na po- R •t I ganizatorzy życia klubowego na- .. Rockowisko-80" to impreza orga-lifornijskim w Berkeley. Konsekwentnie opowiadając się et6w pol'>kich. Niektórzy krytycv ec1 a e, prawdę chcą i na dodatek wiedzą nizowana przez Stowarzyszenie za niezrodzielnością poezji, prawdy amervkańscy chcą w nim widzieć c0 proponować a jeszcze dysponu- Estradowe, Cen.trum Kultury i Po wyjeździe z Polski wydaje w ' dobra. Miło.sz wypracował nie- największego z żyjących poetę ją pomieS1Zczeniami jakich niewiele Łódzką Rozgłośnię Radiową. W fe-Paryżu znakomite tomy wierszy zwykle wa2'~ą koncepcję współcze- amervkańskiego, mimo Iż zawsze R k • k 77 w Łodzi. można liczyć na efekt stiwalu udział weźmie 18 grup m. in. „śwJatło dzienne", „Trak snego klasycyzmu. Postulując po- oodkreślal swoją przy>należność do ,, QC QWIS . Q W Centrum Kultury, oprócz ;o- rockowych, a wśród nich najlepsze tat poetycki", „Miast.G bez im.ie- ezie zdyscY"Plinowaną, filozofującą, narodu i kultury polskie-j. ' dziennych zajęć w rozmiarach ze- w Polsce: .• Paradoks". .Ogród Wy-rua" „Gdzie słońce wstaje i kędy możliwie najprostszą, moralistycz- społach. koleina porcja imprez 20 obrażni" ,Kwadrat", „Argus", zachodzi", dwie powieści _ „Zdo- ną, głęboko zakorzenioną w trady- Czy tegorOC2llla nagroda Nobb • bm. o godz 16. (w klubie .. Bl>to- ,Porter Band" ,,Maanam", .. Ka-bycie władzy" i „Dolina Issy" oraz cji reagującą na tragizm wsp6ł- może budzić zdziwienie? Miłosz je~! I ny") zwolenników parodi~ czeka sa Chorych" „Krzak". „Exodus" i tomy świetnie napisanych i mą· czesnego człowieka, poeta przeciw- bez wątpienia wielkim poeta ora1 ••• spotkanie z Andrzejem Dyszakiem „Kombi". Koncerty odbywać się drych esejów, międ1Zy innymi stawiał się kontynuacj,i romanty- znakomi.tym eseistą i proza~'kiem w programie „Trotylem jestem" będą w klubie ,,Bistony". sali kino-E cznych oostaw wobec rzeczywisto- Tym razem wybór Szwedzkiei (wstęp wolny) 22 bm (godz 19 wei Politechniki oraz w Pałacu „Kontynenty", „Rodzinna uro- ści. W swoich wierszach unika su- Akademii Literaturv iest z cala O tym, te znaczn.ie trudniej~ze „Jazz-klub" w „Dywilanie"), zmie- Sportowvm (Bilety rozprowadza · pa", „Prywatne obowiązki" biektyw1zmu I nastrojowości. pra- nPWno~da trafny. nie budzacy tyrh od proponowa.nia rozmaitych form niamy nastrój Słuchać będziemy .Orbis" Stowarzyszenie Estrado„Ziemia Ulro". W Stanach Zjed.no wie nie;dy nie mówi wprost od watpliwości, ia'kie pe>iawialv się w rozrywki iesit pozyskanie uczestni- muzvki w wvkonaniu 24..osobow<'- we u•l. Moniuszk! la, oraz Centrum czonych wydał bardz.o cenioną an· siebie. Przeważnie tworzy bohate- ?:wiszk11 z na"TOOB dla "ienkiewi- ków koncertów, czy spotkań, wie- go Big-Bandu University of w•s- ,Dąbrowa" ul Dąbrowskiego 216). tologię „Postwar Polisch poetry" we ra przedstawiającego swoje uczu- ~?„ i 'Rovmonta Ni 0 1'l0ó'>hna iP<l- dzą dobrze zwłaszcza pracownicy ronsin River Falls Ensamble (U:<A) W ramach festiwalu .27 listopada własnych przekładach na język cia i ooglądy W ten sposób jak nak bez e:oryczy uświadamiać sobie klubów i domów kultury. A ieśJ; ...:.. bilety u organizatorów 28 bm przewidziaov iest przegląd łódzkich angielski. oraz w tymże iązykJ gdyby iedynqe uświą.damia czytel- jeszcze nęcąca propozycja wymaga (godz. 17.30 - .. Polanil") recital grup rockowych Do 1 XI organi-h . t · l't t 1 k'e· Jest iż ta wspaniała twórczość Jest do is onę 1 era ury po s 1 J. nikowi istnienie ważnego proble- wvprawy np. na krańce Dąbrowy. Jaremy Stepoiwskiego, Barbarv zatorzy czekaia na zgłoszenia Pod także znakomitym tłumaczem p<>e· mu. pozostawiając iego wrażlivroś- tel pory pralktycznie niedostępna W wtedy rośnie ryzyko mnożenia po- Rylskiej i Andrzeja Fedorowi„za tel 53-56-45 w godz 16-20 można zji na język polski Do jego naj ci moralnej t doświadcze<niu for- Polsci>. mysłów dla nie wiadomo kogo (wstep wolny) zasięgnać informacji o wszvstkim większych osiągnięć należą orze- mułowa.nie ódpowiedzi na rodzące Praiktyka. przynajmniej w Cen-1 Kolejne wydarzenie muzyczne co dziejp się w Centrum.„ na krań-kłRdy poszczególnych ksiąg Stareg<-. się w trakcie lektury pytania. JERZY PORADECKI trum Kultu<ry Włókniarzy .• Dąbro- czeka nas w dniach 27-29 listopa- cach miasta. (rs) 
i Nowego Testamentu oraz poetów l'(łll!FIŚ::lllllll!lll„„11111111„lllllllCZZlllll:!!illll!lElllll:::i:lll!l„lll„llll!llllCllll„„ll„llillll„lll„„„„„„„„„„„„„„„ll„ll„11111„ll!llilllllllll„lllllllllll„lllllll;s:I!~ angielskich 1 amerykańskich (Mil- li lJ 
ton i Eliot). 

Z 
anim usłyszymy o MIE-

J eszcze przed wojną poezja M1- CZYSŁAWIE ŁABIE ja-
ko soliście Teaitru Wiel-

łosza określana była jako kata· kiego w Ł.odzi. już jako 
stroficzna. Jeżeli katastrofizm bę student dał się p0znać na scenie 
dziemy pojmo~ać nie jedyniie jako Teatru Muzycznego. Teraz zaś, 
proste przewidywanie lub prz.eczu · niejako puentując 6-letnią nau-

kę na wydziale wokalno-aktor-
wanie nieS1Zczęść, a potraktujemy skim w pWSM, zdobył pierwsze 
go przede wszystkim iako wyczu- nagrody na konkursie im. Kie-
lenie poety na zło zagrażajace ie· pury i 1 ogólnopolskim kon.kur-

sie wokalnvrn w Wiśle. Nie bez 
dnostce, społeczeństwu, narodowi przyczyny mówią o tym arty-
lub kulturze, katastrofistą pozostał ście: młody, obiecujący tenor. 
Miłosz aż po ostatnde utwory. Dia· - Myślę. że jestem niezłym 

maoteriałem na dobrego śpiewa-
gnozy jego są podbudowane głębo ka, ale aby się nim stać, mu-
ką analizą rzeczywisroścl i zwią· szę jeszcze długo pozostawać 
zane z ostrymi, precyzyjnymi oce- pod opieką pedagogiczną no i 
nami moralnymi. Odnawiając zna- mieć wciąż kontaikt ze scen!\. 

Bardzo dużo zawdzięczam Ta-
komite tradycje satyry oświece· deuszowi Kopackiemu Uważam, 
niowej (I. Krasicki) nie unikał na- że to najlepszy specjalista do 
wet takich tematów, jak pijań prowadzenia głosów tenoro-

wych. przy tym uczciwy peda-
stwo. Jednak podobnie jak u mity- gog. Trzeba dużo czasu, żeby 
cznego k<róla Midasa, prawie wszy ooiągnąć ten rodzaj rutyny ja-
stko w jego r~kach zamde<nia się ki on ma Na przykład jako sh1-
w szczere poetyckie złoto dent chciałem zaśpiewać „Paja

Urodzony n.a Litw1e tam spę
dzi! dzieciństwo i młodość, ukoń
czył studia prawnicze iwspółstwo
rzył bardzo ważną w dziejach n.a 
szej literatury grupę poetycką „Ża
gary" W czasie okupacji znalazł 
się w Warszawie. Później los rzu
cił go daleko od tej pi-erwszej oj
czyzny, ojczyzny jego dzieciństwa 

Litwy, i od tej drugiej, ojci?.y-
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ce" Pedagog się zgodził I potem 
sam „leczył" mnie z przed
wczesnych zapałów Obiecał, że 
będzie mi nadal pomą.gał i do
trzymuje słowa. A to talkie 
ważne, żeby mieć w kimś opar
cie i móc liczyć na pomoc i 
krvtvkę. 

- Ma pan za sobą konkurso
we sukcesy. Co one dały? 

- KaMy konkurs jest szansą 
za.prezentowa<llia się, wyzwala 
wiele nadziei. Chcę jedrriak do
dać. że temat ,,konkursy" to 
poważna sprawa w naszym ży
ciu muzycznym. W iuTy kwali
fikującym do międzynarodo
wych start6w zasiadają bowiem 
od lat ci sami ludzie, o jedna
kowych od lat upodobaniach i 
antvpatiach Ponadto wielu z 
nich nie postawiło często nogi 

na scenie. I potem trud.no się 
dziwić, że z i.eh woli na mlę
dzynairodowe konkursy jadą ci, 
o których już po eliminacjach 
nic nie wiadomo. Stawałem te
raz przed taką wa.rszawską ko
misją I jako trzeciego (bez pew
ności wyjazdu) wyznaczono 
mnie na kon.kuTs do Barcelony. 
Dwukrotnie byłem w Bayreuth. 
To taki trzytygodniowy mityng 
operowy, na kt6ry przyjeżdżają 
wokaliści z całego świata i bar
dzo w·ielu impresariów. Tam nie 
ma prnnktowanych miejsc. Ale 
ta<k się jakoś składa, że wśr6d 
występujących wysoko ceni ~ię 
Pola.ków. Trudno mi mówić o 
sobie, ale mój kolega A•n.drzej 
Niemie<rowicz (też s Teat.ru Wiei 

kiego) zrobił tam furorę. Im
presariowie mają propozycje dla 
ka2:dego z polskich solistów. 
Tam zresztą, nawet Włosi mó
wią o polskiej szkole śpiewu. 
której specyfikę upatrywałbym 
w kształceniu przejętym przez 
praktyk6w. Wokalistyka jest 
bowiem tą <Uiedziną sztuki. w 
której praktyka liczy się prze
de wszystkim. Moona dyskuto
wać o niuansach e:loo;owvch A.Je 

zawodowa sprawność powstaie 
w wynilku praktycZlllych do
świadczeń. 

- Mówimy • zawodowym 
starcie, a tak naprawdę ••• 

- To dla mnie kolejny etap 
dosk0<I1alenia się. Skończyłem 
szkołę zasadniczą, potem wue
czorowe technikum automatyki 
i trochę pracowałem w ruchu 
amatorskim Kiedyś przeczyta. 
łem anons o naborze do .. ślą<-

, ka'' Pojechałem I poszło do
brze. Sporo się tam nauczyłem. 
zwiedziłem kawał świaita. Po
tem przeniosłem S!ię do Zespołu 
Wojska Polskiego. Tam trzeba 
już mocniejszych głosów, 
stopień wokalnych wymagań 
lMt WY'.ŹSZY. Kiedy czułem, te 

powinienem spróbować pracy 
pod opieką pedagoga okazało 
się, że przekroczyłem limit wie
ku i warszawska uczelnia mu
zyczna JUZ mnie nie przy1mie. 
Przyjechałem do Łodzi jako !ti
bie, k·iedy w PWSM zdawała 
egzaminy wstępne moja kole
tanka ze „śląska". Ona na.mó
wiła mnoi.e na rozmowę z dzie
kanem R. Ambroziakiem Na
wet nie cvtał o nazwisko inte-

resowało go tylko to. co J<'Ste-m 
wart jako śpiewak. Pozwolił 
spr6bować i gdy się udało po
'1rafił uzyskać dla mnie prawo 
studiowania. Dopiero przy wy
pełnianiu dokumentów dowie
dziiałem się, że zdaję na wy
dział wokalno-aktorski. Studia 
za sprawą pedagoga. były ko
lejnym etapem zdobywania do
świadczeń. A konkursy? Poko
nałem mojego kolegę na koo
kursie Kiepury Wie<' ,wyzwał" 
mnie do startu w Wiśle No i 
znów udało mi się e:o pokonać. 
Międzynarodowe kon•kursy, 
mam nadzieję, są jeszcze przede 
mną. 

- Czy ta.k wyobrażał pan so
bie początek zawodowej pracy? 

- Przede wszystkim myśla
łem. że po studiach będę już 
„gotowym" artystą Teraz mo
gę marzyć tylko o <;Zansach 7.a
prezentowania się i zrobić wszy
stko, aby ich nie przegapić i 
nie zmarn.owae złym przygoto
waniem TE>norów wciąż braku
je i to nie tylko w p0lskich 
teatrach W Bavreuth otrzyma
łem propozvcję od impresaria z 
Frankfurtu n/Menem Ale by
lem już związany z Teatrem 

'Dalszy ciag n~ str 7) 
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Polak na tapecie 
8 wrześnda otrzymałem kwu- Metodą konsultacji w zakład.aich, 1111 

talni!k: „Studiia Socjologi.cz- instytucjach - a w:ięc na zebra
ne" wydawainy prz,ez Polską niach lub w rozmowach ~ndywi
Akap.emię Nauk, a w nim dualnych? Metodą dyskusji w śro-

znalaz.Łem ba:rdw ciekawy arty- dkach masowego przekaizu, w ra
kuł Wlady&!awa Adamskiego „Ty- diu, TvP, w gazetach? Tych me
py oriientacji życiowych młodego j tod me należy wykluczyć, a!IJi. też 
cta:rszego pokolenia Polaków", Rzu- me należy twie:rdzić - jak w przy
oiłem się nań, jak na rarytas. Dziś padam kons\lltacji - że są skom
przecież Polacy i ich poglądy to promitowane lub ca~kowlcie niewia
temat wręcz numer jeden, najważ- rygodme. Mogą i powimny być sto
n:iejszy z waimyc:h. Nigdy m<l!iei sowa,ne, gdyż w jakimś Śtopniiu -
uprzednio - choć prawdopodobnie a zwłaszcza w przypadku dyl>lrnsji 
się mylę - nie było tak wielkiego prasowych - pobudzają nasze dwa 
zapotrzebowania na nasze cu·ricu- najważ.Il!iejsze instrumenty: reak
lum vitae, nigdy może nie chde- cje intelektu·aln.e i reakcje mor·al

' liśmy sami siebie poz.nać w takim ne. Dziś - i to trzeba baxdzo wy
stopndul Czytam ten artykuł dalej rażnie stwierdzić - - bez dyskusJi 
ii - tu zrlmny pryszn.ic. 8 WMeśnia prasowych nie otrzymamy portre
otrzymuję numer pierwszy z rolw 
1980. Czyżby zatem jakaś pomyłk·a? 
Co się dzi,eje? Zaglądam do stopki 
redakcyj.n.ej, która „mówi całą 
prawdę" i 'stwierdzam oto, że t.er.1 
numer oddaino do dTuku 15 wir.z,eśnfa 
1979 roku, a dopiero podpisano do 
druku w sierpniu 1980 roku. Czyli 
leżal sobiie w drukami aż rok. Ab 
to jest - Ja<k mówią pod moją bu
dką - „mał,e piwo". Gorzej, że 
Władysław Adamski referuje wy
llliiki badań przeprowadronych sie
dem lat temu - w 1973 roku. Wy
nikd dzisiaj raczej „nieprzystawał
ille'.', zwietrMłe, przedawindone. 

I tak to jest właśnie u nas. 

A przecież aż się prosi. aiby dziś 
można było po:imać nasz..e obec.ne 
poglądy ·na ró:ime tematy· wielkiie i 
małe, na tematy, które nosiruy Jak 
zadry pod s.ercami, i na te, które 
nde dają nam obY'watelski.ego spo
koju, Ile dziś jest takich tema
tów? Tylko setki? Czy więc..'!j? A 
my sipokojlliie mamy oto poi.nać na
JZe poglądy o tak kapitalnym Zlll.a
czeniu, jak orientacje życiowe z 
materiału już historycznego. Hi;;,to
ria nie prwczę - zawsi:e będz.ie 
na:uczycielką życia. Lecz i współ
czesność nie może być ni.e dopusz
czona na katedrę ze swoim głos.em, 
bowiem współczes.nośc, jako n•rn
ozyoielk.a życia tei dOina.ga ii!ię 
praw równorzędnych. Współcze
sność, zwłaszcza tak rozpalona dys
kusjami i przewairtoścdowaniaroi. 
jak obecnie, musi mieć głos i te
mu głosowi należy stworzyć wa
runki organizacyjne. W tym postLl
lacie poszedłbym jeszcz.e dalej: chy-

. ba nie będziemy mogli mówić i 
myśleć o mądrym programie de
mokratyizacji bez przekonywającv 
brzmiącego głosu w„p6łczeshości 
To bowiem, oo myślimy o ró.i:ny.!h 
dzisiejszych kwestiach, mus:i być 
punktem wyjścia do myślenia o 
przyszłoOOi. 

• • • 
,..,,.Tak tię spra'Wę b~ nMZYch 
myśli należałoby zorg.ani;zować? 

Metodami tylko bradycyjnymi? 

Współpraca 
handlowa z RFN 

Ja.1<. informuje M&.n.isterstwo Fi· 
nalilsów poCJp1~ne zostały we 
Frainkfurcie u. Menem międrzy pol
skim Bankiem Hamdlowym a KO\Il
sorcjum Ba·lllków RFN dwie umo
wy o współpracy finansowej P.ier
wsza z nich przewiduje ud~lenie 
Bankowi Handlowemu k:redytu w 
wysokości 400 mln mar.ek zacho
driiomi.emieckich na ro:ubudowę Lu
bel:>lciego Zagłębia Węglowego. Kre
dyt spałoony będzie dostawami 4 
mln ton węgla w latach 1986-1990. 
Druga umowa to długotermi.nowy 
kredyt w kwocie 800 m1n marek 
zachodmi01ni.emieckich, który S>l:u
żyć będ0ie na pokrycie bi·eżącego 
importu z Republi'k~ Fed•eralneJ 
Nierni<ec. 

Umowy poct,pisane były w obecno
ści ministra fmalllsów Mairoi«3•na 
Krzaka i amba:>adora PRL w RFN 
Jana Chyli:tl..skiego. , 

(Dokończenie ze str. bJ 

Wielk,im i szczerze mów.iąc. 
chciałbym na tej scenie pozo
stać. Ale też sądzę. że u nas 
nie ułatwia się życia so1'istom. 
Zbyt trud<no jest skorzystać z 
okazji poka,za.nia się zia granicą, 
gdy tymczasem państwowemu 
mecenaiowl powinno zależeć na 
popularyzacji si:tuki tą d,rogą, 
która jeszcze gwiararutuje do
pływ dewiz do kraju. Uwaiżam. 
że w Teatrze Wielkim stworzo
no mi niez.ła szansę pokazania 
sl-ę. O!Jrzymalem propozycjtt 
„wejścia" w parrtię Stefama w 
„Stra.qznvrn dW'<>!'ze", a ta.kże 

tu naszych myśli. Urwaiam, ż.e ca
łe zło owej sławetnej już „propa
gandy sukcesu", którą prof. Włady
sław Ma·rkiewicz natLwał obrażają-. 
cą godność Polak.ów, polegało na 
tym właś.ruie, że radio, TvP i prasa 
wypl€111Ji.ły wszystko to ze swoi.eh 
a:nten i łamów, co Polak myśli. 
co czuje, jak :rozumuje i dlaczego 
tak rozumuje. „Propag·a:n.da su.kce·
w" pr:z.eds;tawiała nam Polaka bez. 
myślnego i nic prawie nie myślą
cego o niczym poza jednym, a m1a-. 
nowicie poza tym, że należy wy
konać: zakładowy (wydziałowy) 
plal!l. Była to karykatura Polaka. 
Był to gwłt na prawdzie i mo
raLne nadużycie. Niejedlnok.rotnie w 
ró:imych gremiru:h xasta1nawiallśmy 
się (bo któż mimo wm:ystko nie 
myślał!) d1aczego tak jest, a sama. 
np. TvP była usprawd,edliwia.n::i, 
gdyż wedle niektórych telewizja m c• 
rzekOino to do siebie, że nawet 
z uczonego potrafi zrobić komplet
n,ego dwrtn.i a. 

Tymczasem musi.my sobie uświa
domić ten kluczowy !akt, że każ
de działainie musi poprz.edrić szcze
ra i jawna dyskusja. Koru;mltacJe 
prowadzone w latach siedemdziooą
tych, może nieraz szczere w inten
cjach, n1e ujawniały naszej wspól
nej wiedzy o naszych myślach i 
poglądach, a jak teraz wida<': z 
doświadczeń po.st.rajlrowych zakła
mywały samą rzeczywmtość i wła
dzę wr~ oszukiwały. Chyba t.eż 
1 rz.eba stwierdzić, :ie istnieje wo
bec nich dostatec7Jnie d'Uiy brak 
zaufainda. 

• • • 
Z tych w:.iględów proponuję po· 

wołać - mniejsza o nazwę - Służ
bę Socjologic:mą albo Pogotowie So
cjologiczne. 

Jak teraz wddzisz mój s.zainOW\ny 
Czytelnroku, opowieść o tym „przy
pad1ku" z badan.farni Władysława 
Adamskiego nie była przY]'.>adkow.a 

epizod w „Tainnhauserze". Mam 
też próbować RiQ:zia w „Marii 
Stuart". To uważam nie jest 
źle, ale doskonalenie się, każdy 
krok dalej, wymaga różnorod
nych doświadczeń wokalnych. 
ChdaJbym np. wystąpić w ja
kiejś dobrei operetce. Uważam, 
że ten ro.dzaj s~tuiki wymaga 
jeszcze większych umiejętnośc-i 
n:.ż opera. Słowem dns>konaleniP. 
się jest wdąż tym. do czego 
dążę. Może kiedyś uda mi się 
zaśpiewać wymarzone partie 
„Oniegina" I „Księcia w .. Rigo
latde'~? 

- Wróómv Jeszcze do sprawy 
te-~o. co w tvch na,JwaźtiiP..kzf!. 
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Wojewódzki Uniwersytet 
Robotniczy ZSMP 

FUTRO tchó!"Ze, nowe -
spnedam. GłC>Wno, Ogro· 
drtl:cza c. 3-0984 g 

„FIATA 125p" - 1500 
1~71 sprzedam. Piotrkow
ska 123 m. 1, po 20. 

w Sieradzu 

zatrudni: 
instruktorów nauki jazdy 
kat. „B", 
inspektora d.s. S1kolenia 
motorowego 
(z wykształceniem średnim l pra
wem jazdy kat. „B"), · 

Informacje: Wojewódzki Uniwersytet 
Robotniczy ZSMP, ul. Ogrodowa 2 (tel. 
46-36). Sieradz 2901-k 

PAI 

SKUPUJĘ a.rt. spożywcze 
pochodzenia zagra'tlkZ·nego 
sklep - Wólczańska f>7 

FERMĘ kurzą. w Lodzi -
eprzedann luib wydzłert.a
wię. Oferty „31088" PrliSa 
Piotrikowska 96. 

tel. 29'7-86. 

GABINET 
czny kupię, 
k.olmpletny, 

30699 g 

stomatologi.. 
m<l'!e być nie
tel. 7118-23. 

30'745 I 

FUTRO karakutowe, czar
ne. nowe, duńskie - sprze 
da.ro, Tel. 51-16-6-0 

30981 g 

KOZUCH daillSiki jasny -
sprzedam. Teol, 53-50-25, 

30902 g 

FUTRO ka1ra'kulowe aprze
dam. Tel 356-09. 

KOMINEK marmu,rowy -
sprzedam Tel. 898-40 od 
19, 30906 g 

ANTYCZNY kr"1iens, ove.r
l<>ck sprzedam, tel. 317-29 

31167 g 

TAKSOMETR •pr:zedam. 
Oferty „3115~' Prasa, Pio
trkowSka 96. 

AKUMULATOR 1S volt, li 
amp. sprzedam, Oferty -
„30W" Pmsa. Pi<)trikowlsita 
oo. 

WYDZJERZA WIĘ I S7lklar· 
nie. Goopodar:z 1 k. Rz.g,,_ 
wa. Oglądać w · nl.edziele 

31057 g 

MASZYŃĘ w1el<>C%YJ~a1o 
KIOSK oWOOOWO-warzywin.y wą „Luezniik" •P~d.am. 
w Zgierzu sprzedam. Tel. 'lle'l. 53-34-83. 
765-98 wieczorem. 

SPRZEDAM d<Wa plece alku 
mutacyjne z gwarancją, 
Tater.nicza 40, Slkawa 

~0814 g 

31760.-

29447 g 

„FIATA 125p" 1500 (1974) 
- sprzedam. Franciszkań
ska 127 m. 70, tel. 763-97 

30926 g 

„RENAULT - 16" kupię 
silnik na chodzie lub na 
części. Oferty „30982" Pra
sa, Piotrkowska 96 

SKRZYNIĘ !I-biegową 1 In. 
ne części do „WarszaWY" 
sprzedam. Antoniewska 
ł3-4. 30978 g 

SPRZEDAM overlock. Tel. 
89ł-SI 30977 g 

„MERCEDES 108" b~a
towy sprzedam. Tel. 253-39 

30904 g 

SPRZEDAM „Syrenę 105 L" 
na gwarancji. Tel. 53-20-97. 
po 19. 30902 g 

,,FIATA 126p" (76-78 r .) 

UkallJUje ona całą mizerii: !llllSZej 
n.au.kii socjologicznej, jej podrzędną 
rolę w naszym życiu, a nawet uka
zuje w jakim stopniu socjologLą 

nasz.a nde sipelnia gdy.ż !IJi.e =e 
spebniać swojej służby sipoleoim.eJ 
Nie 7lnaczy to, że polska socjolo
gia nie ma uzasadnionych aspi;ra· 
cji. Przeciwme, mając wspanaałe 
bradycje, nie może nie mieć aspira
cji. Wiele naizwisik mimo wszv
stko dorobiło się nawet powszechine 
go autorytetu, choć !IJi.eoraz ludzie c1 
mu.sieli opowiadać półprawdy albo 
nawet ćwierćprawdy. 

Na świeci.e istruieją d<1a wypeł
nian:ia takich flllllJkcji specjalne im
stytuty - rt Instytutem Gallupa. 
Rarisa ~ IDr!yrni n.a czele. Sły:na 
z tego, że dają społeczeiistwu sze
roką informację o spr,awach b1eżą 
cyich, n.ajbardz..iej aktuaLnych, o 
tych sprawach, którymi s.połeaz.eń
stwo żyje. W naszym wykonaciu 
ist:n.ieją różne małe inicjatywkl 
podtrzymywane rnczej przez hob
bystów w rodzaju: telefonu zaiufa
nia, poradni rodziinnych, poradin; 
przedmałżeńskich. Istnieje również 
pr.zy Komitecie d.s. Radia i Tele-
wizji biuro badan:ia op.!1nil publi
cznej, ale jego założer!iem było 
wiernopoddańcz,e służenie polityc.~ 
programowej byłego kierow.n.idwa. 
To, o czym lud,z:ie wypowiadali sią 
źle i co potępia\.i, o tym biuro m~ 
informowało. Natomiiru;t sze,roko 
informowało o suk-::esach tej poli
tyki, a więc o sukcesach „proµa
gandy sukcesu". 

W utworzenh.i - i do tego szyb
k1m tego typu instytucji powb.no 
być zainteresowane również kie
rownictwo państwa i adm1nistra
cja. Powód jest wręcz prosty; ot<J 
mamy - zgod!nie z sugestLam1 
VI Plooum - zastanowdć się w na
rodowej dyskusji nad programem, 
który mógłby się stać przedmiotem 
dyskusji n.a niadzwyczajnym zjeź
dzie partii. Czy też trzeba dodawać, 
ile tych s.praw mamy omówić! Dla· 
tego tak niezbędny jest szybki gło' 
socjologi.i. jej operatywnooć. Polacy 
jak n-ajszybcie.i musza się sami po-

znnć. JERZY KOCHAJQSKI 

- Na pierwszym planie s,ta
wia,m bezwzględnie rozwój arty
styC>Zny, dążenie do IJ\aksimum. 
aż się zmęczę. Drug\ to dom. 
Zawsze mieszkałem gdzieś ka
tem. a to w hotelu robotniczym, 
to w akademiku, czy bursie. 
Dostałem nawet mies;zkan:ie w 
za.brzu. ale nle zdążyłem tam 
zamies7lkać. Tymczasem nie 
sktitkuią żadne próby zamiany. 
A dom mu.si być, ,żeby było 
gdzie odpocząć, gdy się chce i 
potrzebuje. Zwłaszcza, gdy się 
chce, a ja chcę, ciężiko praco
wai:. 

Rozmawiała: 
RENATA SAS 

Pomoc i gwarancje 
dla.rolnictwa 
Niezrównoważeni.ie rynku, luki między zapotrzebowaniem, a możli„ 

wościamii poikTycia, dają się szczególnie wy.raźnie we znaki w do
stawa<:h żywnośd. I te w IV kwartale, w którym zwykle wrarz 
z trafieniem na rynek świeżych produ1któw z ostatnich zbiorów, na
stępowała wyraźna poprawa. 

W tym roku zjaw:isko to n,i,kogo nie zaskakuj.e. Do błędów popeł
nicmych w planowaniu i rozdysponowaniu środków produk-cjii, które 
nie zaws-ze trafiały do tych sektorów, w których efektywność mogła 
być najwyższa, doszły też kłopoty spowodowane przez samą naturę. 
Najmniej uc-i.erp1ały w czasie clJiłodnego i mokrego lata, zbiory traw. 
Bardzo poważnie - rośliny okopowe, a więc i ziemniaki. 

Aby zabezpiecJZyć bieżące zaopatrzenie i zgromadzdć rezerw:r, trze
ba będ1.J.e importować nie tylko mięso, lec·Z także zboża w ilośs:i ja
kiej dotąd nie sprowadza1i&my. Ziemniaków będziemy w stanie ze
brać około 35 mln ton, tj. o 15 m.ln ton mniej n·iż w roku U•bie,głym. 
Trzeba będzie szczególnie mądrze dysponować pulą ziemniaków ja• 
dalnych. Zadanie to będą mu.siały wziąć na siebie zakładowe służby 
socjalne, aby na załogi nie spadły i te kłopoty zimowego zaopa
trzenia. 

O 4 mln ton mn.iejsze będą tegoroczne zbiory bura.ków cukrowyeh. 
W<l'be.c niżs.zej w tym r<i<ku zawa.rtości cukru i znacznej dekapita.ii
zacji urządzeń CU'kr(}wni, co oimacza spore straty technologiczne w 
procesie przetwarzania. trzeba się liczyć takż~ z importem około 
400 tys. ton tego artykułu. Nie obejdzie się także bez importu w 
przypadku takich produktów, jak mączka ziemniaczana, koncentrat 
pomidorowy. 

Jak wynika z postanowień i pmpozycjd VI Plenum KC PZPR oraz 
Sejmu, w zaopatrzeniu w deficytowe artykuły trzoba będzie &ięgnąć 
po ścisŁe rozdzielnictwo i regulację, by nie doszło do chorni•Joowania 
u jednych, a całkowitego braku u innych. 

JedJnocześniie traktując produkcj~żywnośd jako proces ciągły, wymaga 
jący od zaraz racjonalniejszego podejścia niż , to miało miejsce dotąd, 
oodejmowane są decyzje dotyczące możliwości produkcyjnych w sek
toroze rolnictwa i gospodarki żywnośdowej w roku przyszłym. To co 
sygnaHzowald wszelk·imi kanałami rolnicy, potwierdziło się w trzeź
wej ocenie w całej rozcią,głości. Oba te d:z,iały tak ważne dla atmo
sfery i warunków codziennego życia. były ostatnio poważnie nie
dofowestowane. I tu pozorne posunięcia błędnej polityki, niedostatecz
nie wzmocniły bailę produ<kcyJną, Rolnictwo cierpi na chroniczne 
niedoinwestowanie w środki produkcji. Szczególnie rolnktwo indy
widualne. Brakowało w tym roku maszyn, środków ochrony roślin, 
nawozów, węgla. mieszanek paszowych, materiałów budowlanych. 
Wiele zarzutów można postawić dotychczasowej gospodarce ziemią, 
w wyn,iku c~o obszary upraw rolnyeh corocznie malały o około 
40 tys. ha. Fakty te wpłynęły na znaczny, bo sięgający ponad 30 mld. 
z·łotych spadek produktywnośd naszego rolnictwa, n.a zmniejszenie 
się dochodowości gospQ'darstw rolnych, zachwianie pa.rytetu docho
dów mieszkańców wsi, który zamiast proporcji 100:100 w stosunku 
do dochodów lud<noś<"i miej,skiej - wynosił ostatnio 80:100, 

Najważnie-jsz.ą sprawą w u'ZC!rowieniu gospodarki rolnej i przemy
słu spoiywczego }BSt utrzymanie stabilnej polityk-i zakładającej 
priorytet tych działów i zagwarantowanie minimum warunków de
~ydujących <> wysokości efektów. Gwarancje te zapewni'l:y ostatnio 
we wspólnym oświadczeniu dotyczącym polityki i strategi•i w tej 
dziiedz·i,nie. kie.rownictwa PZPR i ZSL. Oznaczać to będzie skiero
wanie uwagi wielu gałęZi w przemyśle na zwiększenie dostaw nil 
rzecz rolnictwa. 4 proc. produkcji przemysłowej, którą dotąd prz~
znaczano na te cele, sta•nowczo nie wysta.rC'Zy. 
Roz·poczęły stlę zwiększone dostawy węgla d'1a wsi. Wieś otrzyma 

więcej mater,ia·łów budowlanych, surowców, urządzeń IT)echanicznych. 
S1-czególną troską otoczone zostaną go.spodarstwa młodych rolników, 
którzy pragną przestawić hodowlę i ll'Prawy na metody nowocześ
niejsze. Talcich gospodarzy którzy przejmą jako następcy oj<'owską 
vospodarkę. będzie w najbliższym czasie około 1 mln. 

Jest to skala problemów. z którymi trzeba się będzie uporać. Wy
magać to będzie lepszej, od·biurokratyzowa,nej pracy gmin. powsta
nia prężnego samorządu wiej.skiego, lepszej współpr111Cy międzysekto
rowej na w.si. Wiadomo też, że wśród go.spoda.ntw drobnyc·h do 
0,5 ha, których }est w Polsce mmon i tych od 0,5 do 1 ha - za 
mało jest producentów żywności. W tych drobnych gospodarstwach 
roz.l(llkowa·nych naj.bliżej kon~um_j:?nt6~. tkwią ogromne rezerwy, 
k.tóre będą mUJSiały być wyzwolone pO'J)I'2ez umiejętną politykę. 

MARYNA KRA.J 

WPISY na zaoczne (kores
pondencyjne) kursy kreś
leń technicznych oraz 
kosztorysowania przy.Jmu
je, szczegółowych informa
cji pisemnych udziela 
„Oświata", 31-139 Kraków. 
ul. Spasowskiego a (prze
dłużenie ul. Siemiradzkie
go) 2410 k 

PRZYJMĘ chału,mktwo -
szycie. Oferty „30834" Pra
sa, Piotrkowska 96 

PRZYJMĘ malarza Wat

DYWANY wykladzlny 
czyszczę szyblrn solidnie. 
Tel. 769-71, µo 16. 728-54. 
Pola wski. 31152 g 

kowska Al. Kościuszki 58 POLECAMY zakładanie 
m. 31, po 16 karniszy, uszczelnhnie 1 

SPRZĄTACZKĘ 7atrudnię. 
Piotrkowska 275 m. 8 

sprzątanie wnętrz. Golec, 
264-43, 

30673 g 

RETKINIA M-6 ' wlasnos· 
clowe o pow. 86 m za-
mienię na segment, Tel. 
446-95, p0 20, I 29549 g 

POSZUKUJĘ lokalu na 
warsztat samochodowy. O
ferty „30899" Prasa, Piotr
kowska 96 

M-! Karolew zamienię na 
podobne lub kawalerkę. 
Osiedle Wlady Bytomskiej, 
Oferty „30822" :Prasa, Piotr 
kowska 9~ 

ZAMIENIĘ M-3 w Nysie 
na podobne lub mniejsze 
w Łodzi lub okolicy. Wia
domość: Łódf., tel. 854-37. 

30823 g 

MATE!\IATYKA, fizyka -
(najchętniej maturzyści, 
kandydaci na wyf.sze u
czelnie) student PL. Cy
wiński tel. 53-85-01 

30878 g 

TŁUMACZENIA niemiec
kie. Nauka. 679-25 Lewan
dowski 30884 g 

ANGIELSKI, matematyka 
- Miazek. tel. 52-89-70. 

31259 g 

MATEMATYKA, chemia -
studentka Skonieczna. Tel. 
784-02 31399 g 

UDZIELĘ lekcji gry na 
fortepianie w zamian za 
naukę języka angielskiego. 
Oferty „30973" Prasa, Piotr 
kowska 96 

30656 g 

POSIADAM samochód do
stawczy oczekuję propozy
cji. Tel. 319-66, po 18. 

30096 g 

POSIADAM overlock, ste
bnówkę - oczekuję pro
pozycji, Oferty „32023" 
Prasa, Piotrlrnw ka 96. 

KRA WIEC czeladnik po
trzebny. Warunki bardzo 
dobre. Tel. 51-64-47. 

29163 g 

ATRAKCYJNE oferty w 
Biurze Matrymonialnym -
„ROMEO" Łódt 11 skrytka 
22. 31124 g 

BLACHARSTWO samocho
dowe - zabezpieczenia 
antykorozyjne - diagno
stykę, regulację silnikow 
podwozi wykonuje in:!:: 
Supady, Ksawerów, t.ódz
ka 41 31759 g 

MASAZ leczniczy. Piotr
kowska 7. 319-54 Kociem
ski 29574 g 

MAŁGORZATA Dąbrowska 
zgubiła legit. studencką 
13432/L AM. 30711 g 

MAŁGORZATA Żurawska 
zgubiła legitymację stu
dencką AM 12942/L. 

30757 g 

ZGUBIONO dowód Wpła
ty „Fiat 125" T. Claclmr
skl, Tatrzańska 46/48 m. 8. 

30795 g 

MATEMATYKA 51-74-10 -
mgr Pluskowski. 

31280 g 

IZABELA Napierała zgu. 
ODBIORCOW poszukuJe bila leglt . studencką -
zakład ubranek dla lalek. 11394149806 Uł.. 30783 g 
679-73 lub 52-54-16 

CHEMIA, matematyka - ----------3-07_3_2...:g 
51-57-47 Architekt. 

27613 g DEKO,RATOR wnętrz. Fi-

DOM 14-izbowy z dutym 
ogrodem w Lodzi, wolnP 
.2 pokoje z kuchnią sprze 
dam lub zamienię na do· 
mek letnlskowy z ogr-o 
dem w okolicach Lodzi 
Oferty „30820" Prasa, Pi.o
trk-0>waka 96. 

PRYWATNY sklep ooleca 
meble w szerokim a.sorty
mend.e. Za~hodnLa &6, 
god:z. 9--18, soboty 9-14. 

:t1269 g SPRZEDAM za,bytkowy 
kreden-5 duży, pięl<!ny, Ste
fan Stępień, Mochnackleg·o 
9/13-4. 30&13 g 

w idealnym stanie kupię. M-z, M-a poszukuję. o
tel. 258-63, po 17 · ferty „30790" Prasa, Piotr-
__________ 31_09_o_g _k_o_w_s_k_a_9_6 ______ _ 

rany, zasłony w stylu re
N'IEMIECKJ 325-30 Minkner tro. 52-92-19. Bauer. 
Struga 32. Maszynowe prze 28599 g 
pisywanie we wszystkich -----------
językach. 27654 g WYTŁUMIANIE drzwi, oz 

DYREKCJA „Społem" Od
działu Sródmieście unie
watma dwie pieczątki (du
ży format i ' mały) 0 
brzmieniu „8połem" wss 
w Lodzi Oddział Sródmie
ścle sklep nr 1663 ul. Ki
lińskiego 78 W /w piecząt
ki zostały skradzione w 
dniu 29. 09. 80 r. podczas 
włamania do sklepu. 

SPRZEDAl\f 
ka raikułQIWe 
445,89, god:z. 

błam - łapki 
cza·r>ne. Tel. 

16-:lll. 
31735 g 

FUTRO no<We sprzedam 
Tel. Ml-'ra. 30808 g 

SPRZEDAM „Fiata - Mi
rafiori S" (1979), cztero- POSZUKUJĘ dużego mlesz 

kania. Tel. 607-49 drzwiowy. Konstytucyjna 30835 g 
42 m. 19. 30818 g ----------- 2913 k 

DZIAŁKĘ rekreacyjną w 
okolicach Sieradza - ku
pl.ę. Sieradz, tel. 35-61 po 
l'1. 30647 " 

KUPIĘ skromny domek le 
tniskowy lub działkę. O
ferty „30709" Prasa Pio
trkowska 96. 

SHARP japoński radioma
gnetofon stere<> z automa
tycznym wygzuk!iwaczem 

BŁA!ll c:zame łapki sprze
dam, tel. 51-01-41; wiet-~o-
rem. 30696 g 

WYNAJMĘ lokal na cichą 
„FIATA 125P" - 1500 (1977) pracownię - w śródmie
sprzedam. Tel. 339-61, pQ ściu. Tel. 786-34 

dabianie oraz zabezpiecza
MATEMATYKA, fizyka, nie. 52-42-57 po 15. Blasz
chemia 374-62 Malinowscy czyk. 25818 g 

29687 g 
TELEWIZORY naprawiam. 

ANGIELSKI, Małachow- 830-92, Bednarek. 
sklego 62, Radiostacja mgr 29720 g 
Socha. 29363 g ------------

PRZEDSIĘBIORSTWO Gos-
podarki Maszynami Bu-
downictwa w Łodzi, ul. 

BŁAM łapki karakułowe. 
kanadyjskie - sprzedam. 
Przędzalniana 56 - 23. 

• 32064 g 

OWCZARKI niemieckie ro
dowodowe po doskona
łych rodzicach - sprze
dam, Zarzewska 13 m. 5 -
wieczorem. 32303 fi. 

KUPIĘ pralkę automaty
czną, tel. 219-49 po IS. 

.\0730 g 

ALOES sprzedaję. Lódż, 
Przybyszewskiego 71, ogro
d<nlctwo 29&01 g 

KIT pszczeU tpropollŚ) -
sprzedam. 51-57-47. 

ll761S g 

nagrania na kaisecie 
sprzedam. 336-21, 

CZARNY błam łapki kara 
kułowe, męską kumkę 
damski płaszcz ze skóry -
sprzedam. Tel ii2-8-0-96. 

2W76 g 

MOTORYNKĘ „Romet' 
EUzabeth Hl-Fi, płyty dłu
gogrające - sprzedam. tel 
51-01-65 po :IJ6. 

31817 g . 
ZŁOTĄ m<metę zakupioną 
w Peweksie sprzedam, Tel 
52-40-&5, po 18. 

:n:we g 
-

KRZEWY ozdobne, żywo
płotowe, iglaste I róże w 
szerokim as.oriymencle -
poleca szk:ół'ka ul, Smwtna 
9 (Doły). 28700 g 

SPRZEDAM Mam czanny 
- łaplti kaniltu~owe. Pu
łaskiego a ro. 10. Telef.cm 
Sl-03-98. 31009 g 

SKRZYPCE dzł.e<:lęce 1/4 
spr.zeclam, tel 705-92. 

;,0735 g 

PJERSCIONEK z brylan-
tem sprzedam Of-erty 
,30773" Prasa, Pi.otnkowska 

96. . 

MEBLE stylowe chip--
pen.n.dale sprzed.am. In.er 
wrocł.aw, tel. 63-2/l. 

KOŻUCH ture-c'k.i spru
dam. T-el. 771-95. 

30728 I 

FOKSTERIERA z rodowo-
dem sprnedam. Telefon 
53-71-74. 30S8~ g 

„FIATA 126 p" (1978) 
sprzedam. Tel. 840-Zl godz. 
10-18. 32066 g 

18. 30650 g 30759 g 

M-3 zamienię na dwa M-2. 
„SYRENĘ 105L" (1978) Grabieniec 16/188 po godz. 
sprzedam. Tel. Bl-60-58, po 20 30734 g 
godz. 18 

3070~ g 

PILNIE sprzedam „!'orda 
-Taunusa 12m" Podhalań
ska 23 m. 18 30707 g 

„DODOZ" samochód do
stawczy 1,1 tony sprzedam. 
Srebrzyńska 101, Zboiński 

30747 g 

!\llESZKANIE komfortowe 
międzywojenne kupię w 
rozliczeniu M-5 centrum 
Łodzi. O!erty „30746" Pra
sa, Piotrkowska 96 

ZAMIENIĘ M-3 - 39 m 
Teofilów A spółdzielcze na 
3 pokoje rozkładowe bloki 
lub mlędzywo.Jenne. Wa-
runki korzystne. Oferty 
„30754" Prasa, Piotrkowska 

„FIATA 1&Sp" 1500 (1972) z _
9
_
6 
---------

nowym silnikiem - sprze- DWIE studentki AM po
dam. Norwida 7 m. 31 od szukują samodzielnego mle
godz. 17-:-19 30775 I szkanla w śródmieściu :z 

SPRZEDAM tanio „War
szawę" górnozaworową. 
'I'haeln).anna 1~7. 

30729 g 

PILNIE wynajmę garat o
kolice Uniwersyteckiej 

telefonem. Oferty ,.31381" 
Prasa, Piotrkowska 98 

Na;w/(/;I mi 
pp~ ,~ 

~, ... ' , . 

Nowotki. Oferty „30210" ANGIELSKI Burczyńska, 
11025 g Prasa, Piotrkowska 9& tel. 744-82 

FIZYKA, matematyka 
mgr Kozlowsl<a, Piotrkow
ska 204/210 m. 91 

OZDOBNE wyciszanie 
drzwi. Wysoka jakość wy
konania. Zamyslowski, tel. 
53-10-97 28853 fi. 

T_raugutta 21/23, unieważ
rua pieczątkę o brzmie
niu: Z-ca Kierownika Zes
połu Magazynów 07 i 08 
Halina Mokwa. 

ANGIELSKI - mgr 
walska. Tel. 654-52. 

30320 g 
ROZRUSZNIKI, . zapłony _________ 2_8_86_;k 

Ko- - naprawa. Sląska 39 EKSPRESOWE szycie spod-

29708 g 
Kozakiewtcz. ni Franciszkańska 38, Ro-

29293 g/29314 :tyckl 

MATEMATYKA ' 
rek. Tel. 852-85. 

Balce-

3091 g 

PARKIECIARZA zatrudnię. 
677-82. 31475 g 

ZATRUDNIĘ bukieciarkę 

REGULACJE zapłonów w 
„Syrenach", „ Trabantach" 
„ Wartburgach" oraz czysz
czenie, regulacje gaźni
ków wszystkich marek wy
konuje spec.1alistyczny war 
sztat samochodowy. su
walska 24. Supady, 

od zaraz. Oferty „30770" 26420 g 
Prasa, Piotrkowska 96 ------------

JESTESCIE samotni - w 
PRZYJMĘ kaf.dą pracę założeniu rodziny dyskret
chałupniczą. Tel. 51-35-14 nie· pomoże Wam Biuro 

30749 g Matrymonialne „RODZI-
NA" - skrytka pocztowa 

SZf:WC przyjmie pracę 55, 71-141 Szczecin 6. 
chałupniczą. Oferty 30801" 2287 k 
Prasa, Piotrkowska 9s 

ZESPOŁ Opieki Zdrowot
PRZVJMĘ pracę chałupnl- nej t.ódf. - Sródmieście 
czą szycie konfekcji unieważnia kwitariusz przy 
lekkiej. O!ertr „30802" chodowy K-103 od Nr 188801 
Prasa, Piotrkowska 96 - 188900. 2912 k 

30830 g 
•5ialf2 

IĆURSV 
nauczania 

języków obcych 
różnymi metodami 

dla dorosłych i młodzieży 

organizuje l przyjmuje 
zapisy codziennie w ~odz. 

8 - 18, w soboty 8 - 16 

OKRĘGOWY ODDZIAŁ 
KSP „OSWIATA" 

w Łodzi. 
ul. Piotrkowska 6„ 

front, II p„ tel. 320-24. 
2608-k 
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Dzlecl z rozbitych rod!l'J!n q gor
szymi uczniamd - głosi! studium 
~ądoone pnea: Narodowe Sto
wa.rzyszenie Sz.kólł Podstawowych .· 
USA, 40 proc. dzieci wychowywa

nych tylko przez jedJno z rodrziic6w 
ma garsz11 oceny niż ich rówieśnd
cy z pełnych rod:z.in. Powodem aa 
tu - obok trudniejszej sytuacji ma 
terialnej - r6wndeż psychiczne st:re 
wy ! poczucie wyobcowania z gro
M koleg6w, mających _ ~rmalny 

Problemy wychowawcze 
dom 1 normalne tyclie rocL7liJn.ne., wi·nięte fizyom!łe ! barctzlle~ podia.tne 
Dziec.i te są zazwyui:aj gorzej roz- na choroby. . · 

Słońce Hiszpanii 
Najbardziej na..słon~z.nionym k.ra- 1.1142 kW. Hiszpania ma więc wy

jem Europy jest Hiszpanii.a: na 1/3 jątkowo korzystne w81I'U.n.kd natu
powierzch.nd tego kJN.ju ko~entruje ralne sprzyjające wykorzystywani.•1 
się rocznie energia w Ilości 1.731 energii słoilieC711l'ej do celów goopo
kW /m.kw. zaś na połowie teryto- d.arczych. 
rium i<Iość tej energii dochodali do 

Wędrówka iółwia 
Praez 9 miesięcy ame:ryik.ańs.Jci sa

telita śledził koleje losu ż6łwia mor 
H.ioego, Watące prawie 100 kg. zwie 
rzę opuściło w połowie paździeirni
m ub. roku ujśoie Mississipi, aby 
w czerwcu tego roku osiągnąć wy
br~ stamiu Teksas. Sygnały odoe
bl'MIO następni.e z serca sta.nu Kain
saa - oo wprawiło w osłupien.ie 
specjalistów z ośrodka kontroli sa
telitiu-nej. Okazało się jedm·ak, że 
ż6łw zgubił po prostu przymoco
wany do skorupy nadajn.ilk, kt6ry 
ktoś znalazł i zabrał do domu. Sa
teltita.I'llle śledzenlie wędr6wek zwie
rząt dostarcza cennych informacii 
na temat ich trybu życia, miejsc 
lęgowych, sposob6w zdobywania po
żywienia. 

Cielę z probówki 
We Fr>aJllCji przyszło na ś~at zm.Q;r· podrabiacz funtów 

pierwszych siedem Clioeląt .~ pr6-
cende szefa hitlerowsikiej służby bówlci" - zapłodmdonycb poza ar
bezpieczeń9twa zastrzelił on w ga:ndzmem matki. Doświadczenie to 
1944 roku jed~ego z mieszkańców polegające n.a transplwtacji em
Tyrolu i za to został zaocznie brionów zamrożonych w -:iekłym 
skazany przee władze RFN. I azocie, otwi~ ~erokie perspekty-

W wi~ku · 73 ' lat ' zmarł w Peru 
zbrodniariz . wojeill.ny,,' Friedrich 
Schwend, kt6ry na zamówienie 
Hitlera· masowo podrabiał pienią
dze, głównie angielskie funty. 

Prasa przypomniała, że na zle- . · wy w hodowll bydła. 

Kradzieże afrykańskich dziieł sztu·ki 

W
ledn~·m z najsłynniejszych salonow sztuki -
londyńskiej galerii Sotheby wystawiono ·nie
dawno na sprzedat bogato rzeźbione krzesło, 
dzieło nieznanego artysty z Luby w dzlesiel

szym Zairze. Nabywca - nowojorskie muzeum Me
tropolitan za płaciło za nie 240 ty1. funtów szterlin
gów, Podczas tel samej aukcji zmieniły wlaśclclela 
dwa krzesła tronowe, pochodzące z obecnej Angoli, 
za sumę 95 tys. funtów. 

Handel d~ielami sztuki dawnej Afryki koncentru
je się przede w&zystkim w Paryżu, Tulude, Ko
penhadze i Brukseli. Młode kraje afrykańskie nie 
mają ani slł. ani środków, aby postawić tamę ogra
bianiu ich z tych przedmiotów, które zachowały się 
w Ich posiadaniu. Oto, co mówi na ten temat mini
ster kultury Mali: - Najczęściej złodzieje dzieł sztu
ld przyjeżdżają do nas j_ako turyści I dzięki kon 
taktom z rodzimymi handlarzami, kupują na czar· 
nym rynku różnego rodzaju zabytkowe prz~dmioty . 
Zdarza się też, te przyjddtając, zwiedzają nasze 
muzea l później zamawiają konkretne eksponaty 
Njestety naze granice są długie i przemycenie prze7 
nie dzieł aatuki nie stanowi większych problemów. 
Prawo, to Jedna sprawa, a jeco pn.estrzegante, to 

Wspomnienie lata„. 

Dzieła starej sztuki afrykailskiej cieszą się coraz 
większym powodzeniem na międzynarodowym ryn
ku, o cz)'m świadczyć mogą choctdłly pfz.yto·~zpne 
przykład)'. Z jednej strony jest. to powodem do du
my stosunkowo młodych państw afryka!laklch, 21 dt:u
glej natomiast przyczyną wielu trosk l łd~potów. 
W czasach kolonialnych zniszczonych lub W}'Wiezlo
nych zostało wiele świadectw dawnej kultury afry
kańskiej - rzeźb figuralnych, masek obn.ędowych, 
bltuterll ze złota l srebra Itp. Znajdują się one 
obecnie w muzeach l prywatnych kolekcjach poza 
Afryką. Rosnące zainteresowanie Afrykailczyków 
własną pueszłośctą, szukanie materialnych świadectw 
swojej, jakie często oryginalnej kultury, iprawla. te 
rośnie wartość przedmiotów, jakle zachowały się 
z dawnych lat. Niestety, rosną też ró\~nocześnie ce
ny, płacone za nie na międzynarodowym rynku dzie

druga. ' 

Potwterdzlł to dyrektor muzeum z Jtongo, z kt6-
rej to placówki skradziono wiele cennych ekspona
tów, Popr:i:u Zair wylądowały one następnie w kra· 
Jach :aachodnlch. 

Wprawdzie w 1970 r. zawarta została konwencja 
UNESCO o ochronie dóhr kultury, do której przystą
piło wiele państw, Jednakte niewiele sobie z tego 
robią posiadacze pq~watnych kolekcji starej sztuki 
afrykańskiej . A skoro jest popyt, to i sprzedawcy 
te:!. się znajdą. ________ .._. ..... ....,„.:....""-'' ~ łamt 1ztukl. co nie uszło uwadze handlarzy. 

Tłum. - MAŁGORZATA TARGOWSKA 

W końcu natknął sill n.a d.uty stary budYlllek z tabliczką 
informującą, że jest to Internat dla 1tudent6w poblfakiego col
lege'u. Frontowe drzwi n.ie były uimkonięte na klucz. Faber 
wszedł do środma i szvbko PoSZedł do wsp6Inel dużej kuchni. 
Przy stole siedziała samotna · dziewczyua pijąc kawę I czytając 
książkę. Faber wymamrotał. - Kontrola zaclemnien.ia colle
ge'u. - Kiwnęła głową I nie 11wracając na niego uwagi po
nownde zagłębiła się w lęktiun:e. Faber wys:ze<D tylnymi 
drzwiami. 
Minął podwórze, potykając dę o stertę pusa:ek po koa:lser

wach i znalazł drzwt prowadzące do zaułka. Po chwili.i stał 
na tyłach drog~·ii Pomyślał. te drzwi n.ie były chyba nigdy 
używame. Wgramolił się n.a stos porzuconych opon samocho
dowych I z całej siły pchnął drzwoi. Spróchniałe dl'ewno nie 
stawiało większego oporu I Faber mi.alazł się w łrodku. 
Odszukał ciemnię I zemknął etę w alej. Duża czerwona ta

rówk·a wisiała u suflltu. Ciemnia była całkiem nieźle wyposa
żona, na p6łkach stały butelld z nalepkamd; zobaczył te-i po
więk&Zalnik. a nawet suszarkę do odbitek. 
Zaczął pracować szybko, ale precyzyjnie, płlnujllc teby 

temperatura w pojemnikach była właściw·a I mieszając płY'!lY 
w odpowied.nicb proporcfach. Odmierzał czas kolejnych faz 
proces6w chemicznych według wskazówek dużego elektrycz
nego zegara, kt6ry wisiał na ścianie. 

Negatywy wvszły doskonale WYS'\lSIZYł je, potem włożył pod 
powięksrza.Inlk I wykonał kompletny zestaw odbitek o wy
.miarach dz·iesięć na osiem. Ozuł wzrastające podinlec!!'n~e . na 
widok stopniowo wvła.niających się ks-ztałtów w poiemmł!:u 
z wywoływaczem Tak, to była dobra robota! 
Musiał teraz podjąć ważną decy-zję. · . 
Co się sta.nie leś1i nie u~a mu dę dotrzeć. do N1~e~?. 

Podr6ż jaka go czekała bvł&, m6wiąc Skromrue. C<? naimniei 
ryzykowna Wiedział, te potrafi !lotrzeć. na umó'Wllone s.pot
kani e pomimo wszelkich resk'ykcjl obowiązujących. w podr6-
żach zagranicznych I wzmożonej 1tra~y przybrz~nej. Nłe 
miał Jednak pewnoścl my ł6dź podwodna ~i;d'Zlie na niego 
czekać w umówionym miejscu, I ezy uda tlę 1ei p6źndej prze
dostać przez Morze Północne. M~e się przeciet zdarzyć, te 
po wyjściu z drogerl4 wpadnde pod samoch6d. 
Swiadomość, że w ka.źdeJ ehwlll mooe umrzeć n4e poda:le-
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lhva~y 8lfl a nikim n·adwię~ tajemnic• flej wojny stała się 
nie do zndesienda. · 
Musiał się Jak°' zabe.zp!eczyć i mieć niezbitia pewność, :te 

dowody owukańcg;ego plamu aliantów doką do Abwehry Po
stainowił pra:ekarz;ać t• wa:bną i.nformację w liście do Hambur
ca. 
Ocriywiście nde lstm~ała ładna poczta międrzy Anglią l Ndem

cami. Usty musiały przechodzdć przea: kraj neutra.liny i były 
dokład.n.ie przeglądaine Mógł napisać uyfrem, aJe nie mfalo 
to więksrzego sensu; mus.lał przecież posłać zdjęcda, które sta
nowiły jedynie lica:ąće się dowody. 
Był jeszcze jeden stary I wypr6bowamy sposób. Przypom

niał sobie tm'zędnika pracującego w portugalskiej ambasadzie, 
który sympatyzował z Niemcami ze względ6w politycznych 
i dlatego, że dobrze mu płacili za Jego usług.i. On mógłby 
przeka.zać wiadomość pocztą dyploma.tyczną do niemieckiej 
ambasady w Lizbonie. Tim kontakt lstn.iał już od początku 
1939 I Faber n.igdy z niego o.ie korzystał z wyjątkiem jed>nego 
rutynowego sprawdzenia kanałów łąC2l!lości, o który popro
sił go Canards. 

Faber poczuł jak bea:.silny gllliew og.arnda go na myśl, źe mil 
prosić o pomoc jaikiegoś ul!'Zędinika. Nienaw·idrLlł sytuacji, w 
których musiał liczyć na lntnych .. Ten kontakt mógł już prze
cie! nde Istnieć albo był spalony I wtedy A.ngldcy dowie<Wie
llby Ilię, te odikrył Ich plllllly. 

Podstawowa zasada szpiego9twa polegała n,a tym, aby wr6g 
nd.e;dy mę nde dowiedział, jalde tajemnice zostały odkryte, w 
przeciwnym bowiem ra.zle wal!'t.ość takiego odkrycia r6Wlllała 
!lię zeru. Niemniej w tym przY'Padku, było trochę tnaczej, no 
bo jakli poźy·tek mogli mieć Anglicy ze swojej wiedzy. Pro
blem i.nwaizji na Francję n.ie przestawał Istnieć nadal. Trzeba 
było Jednak podjąć ja•kąś decyzję. Rozsądek p.rzemaiwdał za 
przek.azainiem zdobytych t.nformacji ezłow1ekowi z ambasady 
portiugalskdej. P'11ibeor usiadł, żeby napisać list, chocdat jego 
ha.rda natul!'a btl'ntiowała mę.' 

::UV 

!'l'ederick Bloggs spędził bardzo niemiłe popołudnie na wsi. 
Kiedy pięć zdenerwowanych żon zawiadomiło miejscowy ko
misariat, że ich mężowie ni:e powrócili na kolację do dom6w, 
posterunkowy wysilił resztki swej inteligencji i wydedukował, 
że cały patrol Home Guard gdzieś przepadł. Był prawie pew
ny, że wartownicy sami musieli się zgubić - ich oddział skła
dał się przecież z mężczyzn, kt6rzy byli głusi, trochę stuknię
ci, albo starzy, w przf!t'iwnym razie powołano by ich do peł
nienia służby w prawdziwej armii. Dla świętego spokoju i że
by czuć się wobec pnełożonych w porządku, zawiadomił o ca
ły.ro zdairzeniu irwoje zwierzch!lie wład:r.e. Sierżant, który ode
brRł wiadomość, natychmiast zorientował się, te zaginieni męż
czyźni, patrolowali bardzo watny teren wojskowy. Przekazał 
informację swojemu Inspektorowi, kt6ry z kolei zawiadomił 
Scotland · Yard. Przysłano stamtąd człowieka a Oddziału Spe
cjalnego, a a 11ekcji Ml5, Bloggsa, 
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CZWARTl!:Jt, 11 PA2DZIERNIK.A 

PROGRAM I 

I.OO Cztery pory roku. 11.00 Repor
t&! z X Konkurau im. !', Chopina 
12.05 Z kraju i ze 6w1ata. 12.25 Mo
zaika polskich melodU. 12.45 Rolni
czy kwadrans. 13.00 Komunikat 
energetyczny. 13.01 Przeboje świata 
13.25 Tu radio kierowców. 13.40 Ką
cik melomana. 14.00 studio „Gama" 
14.20 Studio RelakS. U.25 Studio 
„Gama". 15.00 Wiad. 15.05 Korespon
dencja z zagranicy 15.10 Studio 
„Gama". 15.55 Człowiek i środowi
sko. 16.00 Muzyka i aktualności. 17.00 
„Polemiki" - program publlcystycz. 
no-muzyczny. 17.30 Radiokurier. 18.00 
Audycja publicystyczna. 18.25 Nie 
tylko dla kierowców. 18.33 Koncert 
życzeń. 19.00 Dziennik wieczorny 
19.25 Panorama polskiej plosenki. 
19.40 Rodzinne muzykowanie. 2~.00 
Wiad. i informacje dla kierowco.w. 
20.05 Kronika sportowa. 20.15 ...y1e
czór w Studiu „Gama". 21.00 W1.ad. 
21.05 Reporta:t z X Konkursu tm. 
F. Chopina. 22.00 Z kraju i ze świa
ta. 22.20 TU radio kierowców. 22.23 
Kielce na muzycznej antenie. 23.00 
Wita was Polska - magazyn słow
no-muzyczny. 

PROGRAM li 

8.30 Wiad. 8.111 D!.aLogl i zbliżenia. 
9 30 P roblemy kultury fizycZIIlej . 9.40 
Tu Radl.o Mo&k:vy:a. 10.00 Kron.Lka 
ku1tu ralna. l~.n; WleI'sze M. C~
ch01Wskiego. 10.30 Z na .grań Joe 
Passa . 10.40 Nie ma marginesu. 11 OO 
Recital Margaret P rice ll.30 Wiad 
lJJ..35 Radwwa Poradnia Rodzinna. 
11 40 Gra kapela :teńska „Zagłębia
ki;, z Grodźca. 12.05 Od miniatury 
do u wertury 12.2.ó W. A. Moo:art: 
Koncert C-dur na fi.et , haTfę t orkie· 
strę 12.55 Bananowy song - grupo 
vox" 13.00 Ludzie ze społecz.nym 
~.ndatem. 13.10 Giuseppe di Stefan" 
śpiewa włoSkie ade operowe. 13.30 
Wiad . lCU6 Ze wsi 1 o wsi. 13.51 
c. Debussy - II Soinata na flet 
altóWlkę i harfę. 14.10 O zdrowiu dla 
W.rowia. 14.45 Mu'Zyka Men
delssohn&. 15.20 Popołudnie dziew
cząt i chłopców. 16 OO Klasycy mu
zyki rozrywkowej - George 
GershwLn. 16 .10 Muzyka polska XX 
wieku 16 .40 Literatura na świecie -
„Harfa i cień" fragm. pow 
A Carpentiera. 17.00 Impresje Jazzo
we 117 .20 „Odpowiednie dać rzeczy 
słowo" - aud. l:i Ładosza . 17.40 

w stylu f•um.ky. ~.oo J. lwaiszdtl._ 
wicz - „T~wa na Trasie" 16.15 Mu
zykobranle. 18.40 Reportat literacki. 
17.00 l!lk.&presem przez 4wiat. 17.0I 
Muzyczna poczta UKF 17.40 Wszy
!łtkle drogi prow842ą do Nashville . 
18.10 Polltyka dla wszystlt1ch. 18.25 
Czas reLak!!U. Ul.OO „Prtx Italia" -
aud. E. Elbainowskiej . 19.40 „Koty w 
moll" - gra W, Karolak. 19.30 EkR
presem przez świat 19.35 Opera ty
godnia - G. Verdi - „StUtolio". 
19.50 „ W kręgu J!lnLgmy" ooc. 
książki 20.00 Miru-max 20.45 Dt.a
logt filoa:oflczne G. Leopardiego, 
21 .00 Remin.lscencj.e muzy=i.e 
Schumainn na progu dojrza~ 
22.00 Fakty dnia. 22 .08 Gwia!Zda sie
dmiu wieczorów - zespół Bee Gees. 
22.15 Blues wczoraj i diZJ.ś . 22.45 
JalZZQIWe walce 23.00 „Kalenda rz" -
wiersze o miesiącach. 23.05 Między 
dniem a snem. 

PROGRAM lV 

J..2 .00 Wiad. 12.05 Wiad (Ł.) . 12.08 
„za grani.cam.l miast" - ma.gazyn 
Red. Rolrnej 12.2.3 Chlwlla muzyki. 
12.25 Giełda płyt (stereo). li.DO Lek
cJ,a języka hiszpańskiego . 13.15 Mu
zyl<a. 13.20 Dla kl 3--4 - „Romek" 
- słuch. 13 . łS Muzyka. 13.50 Tu Stu
dl.o Stereo (stereo). 1'4 45 Węgierscy 
cytrzyści (stereo), 15.00 Wiad. ló .05 
Reporta:t z X KonikUI'SU im. F Cho
pina (stereo). 16.00 Wiad. 16.05 Nauka 
t techn.lllta , 16.26 Lekcja języka nie
mieokiego. 16.40 Aktualności dnia. 
16.55 ,,MelOdle w brązie i zlocie" -
koncert w opr AJD.ny Kolasy 17 .1& 
„Przed koncertem w UlharmonU" 
Lntorm. Marli Hoffmann 17.30 „Pa
sja" - aud. Wojsława ROdackiego. 
17.40 Utwory Fryderyka Choptna gra
ją łódzcy planiści Hl 10 ,;rematy z 
Wa.szych Hstów" - aud. Krystyny 
Namys!awskiej 18.25 Etyka w :!:yciu 
codziennym Odwa.ga cyw1Lna i 
Jej granice 18.45 Prawdy i legendy 
pamiętników. 19 OO Podziemne bo.
gactwa - Ołów . 19.15 Lekcja języka 
rosyjskiego 19 30 Reporta:t z X Kon
kursu lln F Chopina (stereo) . 20 25 
Warszawska Jesień 80 (stereo) 21.50 
A Panufnilk: Sinfonia Rustlca na in
strumenty dęte i diwie orkiestry 
smyczkowe (stereo) ~.15 Dla kra
.fu - znaczy dla siebie 22 .35 Kraj 
spod znaku kaktusa, orła I węża. 
22.50 J . S. Bach: IV K01I1Cert arga•n<r
WY C-dur. 2.2 .55 Wiad. 

TELEWIZJA Łysy z klasztoru" - rep literac:ill 
K. TUrowsltiego l W. Ja:t<l.żewskte-
go. 18,00 Stoł~ne aktuail.ności mu- PROGRAM I 
zyczne 18.2.ó PlebLscyt Studia „Ga- 8.00 TTR, RTSS - matematyka 
ma" 18 30 Echa d'Ilia . 18.40 Siadem sem 1. 6.30 TTR. RTSS - b1ologla, 
Lnwestowanych miliardów 19 UO sem. 1. 8.10 Dla szkół: przysposo
Laureacl Konkul'6u im. Henryk„ blenie obronne, kl 8, 11 1 lic . 12.50 
Wieniawskiego 19 40 Dźwiękowy Dla szkół' język pols'ld, kl. 2 - 4 
Plak.at Reltlamowy , 19 55 Katale>~ lic , 13.30 TTR RTSS - matemaity. 
wydawniczy . 20 .00 Studio Relaks. ka, sem 3. 14 oo TTR, RTSS - bio-
2il 20 Musica polonlca nova . 21 o~ logia sem 3. 15.25 Decyzje plętna-
R. Schumann - Ul Tr!.o torteplano stolatków. 15.55 Obiektyw, 16.15 
we g-moll op. lll.O. 2l .3ll Wlad.:>mości Dztennlk 16.30 Czwartek Telew1z.i1 
I informacje sportowe ~l . 40 Pieśni Dziewcząt t Chłopców 17 30 Magazyn 
I Psalmy Wacława z Szamotuł - motoryzacy}ny 18 OO Telewizja Mlo
śplewa Chór Chłop tęey i Męski Pal'!· dych. 18.25 „Poltgon" 18 .50 Dobra
&twowej Filharmonii w Pozn.ani:J noc 19 OO .. Sonda" - „Ciepło -
Z2 OO Promenada 22 30 Wiersze Mary· .:Lm.no". 19 30 Dzienn1k 20.10 „Szeryf 
ny Cwietajewej 22,40 Medium, czyli McCloud" - ,Apartament w elk:s
maga2yn miłośników sztuki słucho- kluzywnym hotelu" - serial k ryrru
wej, Zl.10 A. Lasoń - Sonata na na1ny 21 25 , Pegaz" 22 15 Dziennik. 
skrzypce - so1o. 23.311 Wiad 23..33 22 .30 Kronika Konkursu Chopinow
Co słychać w świecie. 23.40 Jam; na sklego, 22.50 Demokracja w sztuce -
do branoc. orogram publlcy.;tyczny. 

PROGRAM III 

8.00 Ekspresem przez świat. 8.1)5 
Za kierownlcą . 8.40 Co kto Lubi 
9.00 ,,W kręgu Fmigmy" odc 
książki. 9.io Twórcy muzyki mmo. 
wej - HenTy Mancini 9 30 Proo•.o 
z kraju - aud pu,blkystyczna. 9 ł:i 
Mała poranna muzyka 10 30 Ekspre 
sem przez świat. 10 35 KiermaS7 
płyt . U.OO Codziennie powieść w wy
daniu dźwiękowym - S Maugham 
- „Teat r". ll.30 Ballady gra trio 
McCoy Tynera 12.00 Ekspresem Pl"ZeZ 
świat l~ . 05 W tonacji Trójikl 13 OO 
Powtórka z rozrywki. 13.50 ,.An1ol 
stró:t" - Ocic pow W Astaflewa z 
tomu „Sz.afirowy mnterzch" 14.00 
Mistrzowte batuty - Plerroe Boul9 
15.00 Ekspresem prizł!2 świat 15 05 
Pod dachami Pa'l'y:ta. 15.30 Saksofon 

Wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu zgonu w dniu 13. 10. 
1980 r. naszego długoletniego pra
cownika 

KOL. 

BOLESŁAWA 

POPŁAWSKIEGO 

Rodzinie Zmarłego 1kladaj" 

DYREKCJA, RADA ZAKŁA· 
DOWA, POP PZPR, KOLE
ŻANKI i KOLEDZY s Il OD· 
DZIAŁU WPHW w ŁODZI 

. W dniu 10. X. 1980 r. zmarła 
wieloletnia, szanowana pracowni
ca Spółdzielni Pracy ,,Surowiec" 

K.OL. 

lUCJA HERBST 
Wyrazy aaczerego współczucia 

Rodzinie składaj, 

ZARZĄD, RADA SPOI.DZIEL
NI, RADA ZAKŁADOWA, KO

LEŻANKI l KOLEDZY 

Wyrazy 
" powodu 
fanki 

wsp6łczucia Rodzinie 
~miercl naszej Kole· 

IRENV SWIĄTEK 
składaj' 

DYREKCJA, RADA ZAKLA· 
DOWA oraz KOLEŻANKI 

i KOLEDZY s ZARZĄDU 

OBROTU UBIORAMI 
CPHW w ŁODZI 

PROGRAM U 

10 OO „Sonda" - „Ctepło - zim
no" 10.25 Mecz NRD - Hiszpania . 
10.50 Programy ze Studia Bis 12 OO 
Magazyn motoryzacyjny 12 .25 Kro
n lka Konkursu Chopinowskiego 16.05 
J rosyjski - lekcla 2 16 35 J. fra·n
cuskl - lekcja 2 17 oo St udio Bis 
17 25 Muppet show - Twlggy 17 55 
Swtadkowle 19 oo Piosenki t ygodnia , 
19.10 Magazyn kulturalny IŁ.) . 19 .30 
Dziennik 2() 10 NURT - pedagogika 
20 40 NURT - psychologia 21.10 24 
g<>c12iny ~1 215 Puchar Europy w ko
szykówce mę:tczyzn Sląsk Wrocław 
- CSKA Moskwa ~2 . 05 Wieczór fll
mowy - „John Grlerson" - film 
blografl=y 23.05 NURT - mate
matyka (Ł.). 

Wszystkim, którzy wzięli udział 
w uroczystoSci pogrzebow„j na· 
szego nagle zmarłego Męża, Ta
tusia l Dziadka 

StP. 

MACIEJA PlUTV 
w szczególnoSci: Kolegom i Ko
letankom, Znajomym, Sąsiadom 
l wszystkim tym, którzy okazali 
pomoc i tyczliwość oraz współ
czucie w clętklch dla nas chwi
lach, serdeczne podziękowania 
składa,ią 

ŻONA, CORKI, SYN z SY· 
NOWĄ, WNUCZKI 

Krewnym, Znajomym, Sąsla· 

dom, Kolebnkom I Kolegom -
wszystkim, którzy wzlęll udział 

w pogrzebie naszej Mamy 

StP. 

MARIANNY FABISIAK 
• domu Wieczorkowska. 

serdeczne podziękowanie składa 

RODZINA 

Koledze mgr 

JERZEMU 
TROSZCZVNSKIEMU 

wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu śmierci 

f:ON'I' 
składaj" 

KOLEŻANKI KOLEDZY 
11 ZESPOI.U SZKÓŁ CHE

MICZNYCH w ŁODZI 
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